
GM. BOROWI E

Na trzy wysypiska 
natknął się nasz 
Czytelnik. Jedno 
w tajemniczy sposób 
zniknęło STR. 5

GM. MACI EJOWI CE

Młody kierowca nie 
zatrzymał się do 
kontroli drogowej. 
W trakcie pościgu jego 
auto wypadło z drogi, 
a 23-latek postanowił 
uciekać pieszo do 
pobliskiego lasu STR. 5

GM. GÓRZNO

70-latek wjechał 
w samochody stojące 
na poboczu. Trafił do 
szpitala STR. 5

GM. PARYSÓW

Budynek po byłym 
sklepie w Stodzewie 
stoi nieużytkowany. 
Samorząd nie ma na 
razie pomysłu na jego 
zagospodarowanie. 
Tematem zainteresował 
nas Czytelnik STR. 6

GM. MI ASTKÓW K.

Wójt Jerzy Jaroń nadal 
będzie zarabiał 
19.470 zł brutto 
miesięcznie STR. 6

GARWOLI N

Julian Czaporowski, 
nauczyciel 
i wychowawca kilku 
pokoleń znanych 
pianistów, którzy dziś 
koncertują na scenach 
polskich, a także 
światowych STR. 10

GM. GARWOLI N

Dzięki finansowemu 
wsparciu gminy 
policjanci otrzymali 
spersonalizowany 
namiot profilaktyczny 
z wyposażeniem STR. 11

W NUMERZE:

STR. 9

«  «  23 stacje telewizyjne23 stacje telewizyjne  «« omówienia filmowe omówienia filmowe ««

TYLKO U NAS: PROGRAM TV

16-stronicowy dodatek PRACASprawdŹ 
OFERTY

Biuro senatorsko-poselskie 
zaprasza mieszkańców

STR. 3

Po tym, jak nie wybrano nowego zarządu, przez pewien czas 

w Rodzinnym Ogródku Działkowym „Zefirek” w Garwolinie nie było 

wody do podlewania warzyw i roślin

STR.
4

„czeski fi lm” na zefi rku

STR.  
7

Ten dzień pracownicy  Starostwa Powiatowego w Garwolinie zapamiętają 

na długo. We wtorek przed południem toczyła się tutaj walka o życie 

mężczyzny, u którego doszło do zatrzymania akcji serca

DRAMATYCZNA WALKA DRAMATYCZNA WALKA 
o Życie męŻczyzNyo Życie męŻczyzNy

STr. 12-13

W miejscowości Chromin policyjny radiowóz 
zderzył się z ciężarówką. Dwaj policjanci trafili do 
szpitala

Zderzenie radiowozu 
z ciężarówką. Ranni 
policjanci

STR.
2

STr. 12-13

iwona iwona 
kurowska:kurowska: 
Bez czystek Bez czystek 
po poprzednikachpo poprzednikach

O porozumieniu z Walickim, 
koalicji z Wilbikiem, wyborze 
między mandatem posła, 
a pozostaniem na urzędzie 
starosty

eprasa.pl ab9e8545c4
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Szukasz pracy? 

Oferujesz zatrudnienie? 
Odwiedź nasze grupy na Facebooku:

> Praca Garwolin, Pilawa, Wilga, Parysów;

> Praca Łaskarzew, Maciejowice, Sobolew, Trojanów;

> Praca Żelechów, Górzno, Miastków Kościelny, Borowie.

Grupy prowadzone są przez stronę eGarwolin.

Sprawdź ogłoszenia na naszym portalu: egarwolin.pl
https://egarwolin.pl/ogloszenia/praca/

AKTUALNOŚCI

Na ekspresówce spłonął samochód
LIPÓWKI   Do zdarzenia 
i interwencji straży do-
szło w ubiegłą środę (22 
maja). - Przed godz. 10 
do Stanowiska K iero-
wania KP PSP wpłynęła 
informacja o pożarze sa-
mochodu osobowego na 
drodze ekspresowej S17 
na wysokości miejsco-
wości Lipówki. Działania 
straży pożarnej polegały 
na zabezpieczeniu miejsca 
zdarzenia oraz ugaszeniu 
pożaru - informuje st. kpt. 
Piotr Filipek, oficer praso-
wy komendanta powiato-
wego Państwowej Straży 
Pożarnej w Garwolinie. W 
akcji trwającej prawie go-
dzinę udział brały dwa 
wozy ratowniczo-gaśni-
cze: Jednostka Ratowni-
czo-Gaśnicza PSP Garwo-
lin i OSP Lipówki.

O
SP

 L
ip

ów
ki

Dzieci z przedszkola 
w Starym Pilczynie 
spotkały się z poli-
cjantami w Komendzie 
Powiatowej Policji 
w Garwolinie. Oprócz 
pokazu policyjnego 
sprzętu, pomieszczeń 
komendy czy umiejęt-
ności policyjnego psa 
służbowego, dzielnico-
wy zagrał na gitarze, 
a dzieci zaśpiewały 
piosenkę o bezpieczeń-
stwie

St. sierż. Michał Paziewski 
jest dzielnicowym. Jednym 

z ważnych aspektów jego 
służby jest edukowanie naj-
młodszych. Łącząc swo-
ją pracę z muzyczną pasją 
wpadł na pomysł, aby śpie-
wająco uczyć dzieci zasad 
bezpieczeństwa. Wszyst-
ko to miało jeden cel - aby 
spotkanie odbyło się w zro-

zumiałej dla najmłodszych 
formie.

- Słowa piosenki pomogą 
dzieciom zapamiętać numer 
alarmowy i podpowiedzą, 
w jakich sytuacjach mogą 
z niego skorzystać. Dzie-
ci śpiewając z policjantem 
utrwalają sobie zasady bez-
pieczeństwa. Z ich reakcji 
widać, że taka prezentacja 
dużo bardziej przypada im 

do gustu niż zwykła poga-
danka. Taka forma zajęć jest 
dla dzieci ciekawsza niż tra-
dycyjne siedzenie w ławkach 

- zaznacza podkom. Mał-
gorzata Pychner, asystent 
ds. prasowo-informacyjnych 
komendanta powiatowego 
policji w Garwolinie.
Ten wyjątkowy koncert do-
biegł uszu samego komen-
danta, który wysłuchał go 

z zainteresowaniem i podzi-
wem dla małych wykonaw-
ców. - Odbiór tego występu 
był bardzo pozytywny. Było 
to widać po tym, jak dzieci 
włączały się w śpiewanie ra-
zem z policjantem. Jest pew-
ne, że dzięki temu zapamięta-
ją zasady bezpieczeństwa na 
dłużej - podsumował podinsp. 
Janusz Mularski.

ur

dzielnicowy zagrał na gitarze

 + St. sierż. Michał Paziewski wpadł na pomysł, aby śpiewająco uczyć dzieci zasad bezpie-
czeństwa

W miejscowości 
Chromin, policyjny 
radiowóz zderzył się 
z ciężarówką. Dwaj 
policjanci trafili do 
szpitala
Do zdarzenia drogowego 
doszło w czwartek, na dro-
dze krajowej nr 76, na wy-
sokości miejscowości Chro-
min (gmina Borowie).
-  23 maja przed godziną 11 
doszło do zdarzenia drogo-
wego z udziałem policyjne-
go radiowozu i samochodu 
ciężarowego. Dwóch funk-

cjonariuszy zostało prze-
transportowanych do szpi-
tala. Wszyscy uczestnicy 
zdarzenia byli trzeźwi - in-
formuje podkom. Małgo-
rzata Pychner, asystent ds. 
prasowo-informacyjnych 
komendanta powiatowego 
policji w Garwolinie.
Na miejscu czynności wy-
konywali funkcjonariusze 
pod bezpośrednim nadzo-
rem prokuratora.
Przez kilka godzin występo-
wały utrudnienia w ruchu.

Zderzenie radiowozu z cięża-
rówką. Ranni policjanci

 +W miejscowości Chromin, policyjny radiowóz zderzył się 
z ciężarówką. Dwaj policjanci trafili do szpitala

PGE Dystrybucja infor-
muje o planowanych wyłą-
czeniach prądu na terenie 
naszego powiatu w naj-
bliższym czasie

29 maja: godz. 7:00-9:00

> Sobolew ul. Wrzosowa od 
numeru 11 do numeru 24, 
ul. Sosnowa od numeru 4 do 
numeru 31

29 maja: godz. 9:00-13:00

> Władysławów k. Żelecho-
wa od numeru 3 do numeru 
10

29 maja: godz. 16:00-19:00

> Sobolew ul. Wrzosowa od 
numeru 11 do numeru 24, 
ul. Sosnowa od numeru 4 do 
numeru 31

31 maja: godz. 9:00-13:00

> Ostrożeń Pierwszy od 
numeru 38 do numeru 43, 
numery 58 i 59 oraz sklep

3 czerwca: godz. 9:00-13:00

> Nowy Pilczyn od numeru 4 
do numeru 25

4 czerwca: 9:00-13:00

> Stary Pilczyn od numeru 
46A do numeru 71

W tych miejscowościach nie 
będzie prądu. Sprawdź, kiedy 
i w jakich godzinach

Gmina Parysów 
ogłosiła przetarg na 
modernizację remizo-
-świetlicy wiejskiej 
we wsi Łukówiec
Zakres rzeczowy obejmuje 
roboty budowlane, sanitar-
ne oraz elektryczne. Między 
innymi malowanie stolarki 

drzwiowej, ścianek i szafek, 
malowanie krat, przeciera-
nie istniejących tynków oraz 
wykonanie gładzi z gipsu 
szpachlowego, malowanie 
podłoży gipsowych oraz sta-
rych tynków wewnętrznych, 
a także montaż sufi tów pod-
wieszanych, docieplenie 

stropu.
Ponadto w skład inwestycji 
wchodzą demontaż, korekta 
wysokości i ponowny mon-
taż zespołów klimatyzacyj-
nych oraz montaż nowych 
opraw oświetleniowych 
LED w sufi tach podwie-
szanych i wymiana opraw 

świetlówkowych na oprawy 
LED wraz z modernizacją 
oświetlenia kinkietowego.
Oferty można składać do 29 
maja. Wyłoniony wykonaw-
ca będzie miał czas do koń-
ca września. Samorząd na 
ten cel pozyskał 188 tys. zł 
z urzędu marszałkowskiego.

Zmodernizują świetlicę

eprasa.pl ab9e8545c4
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O porozumieniu z Mirosławem Walickim, koalicji z Norbertem Wilbikiem, współpracy 
z parlamentarzystami i wyborem między mandatem posła, a pozostaniem na urzędzie 
starosty rozmawiamy z nową starostą garwolińskim Iwoną Kurowską

IWONA KUROWSKA: BEZ  
CZYSTEK PO POPRZEDNIKACH

 + - Analizuję pracę urzędu, mocne i słabe punkty. Widzę już, czego brakuje w strukturze, 
aby wszystkie zadania były realizowane na jak najwyższym poziomie. Słyszę także, jakie są 
uwagi do poszczególnych wydziałów. Stopniowo zmiany będą wprowadzane - mówi iwona 
kurowska, starosta garwoliński

Dzielnicowi zatrzy-
mali kierowcę, który 
miał w organizmie 
1,2 promila alkoho-
lu. Grozi mu wyższa 
kara, ponieważ wsia-
dając za kierownicę 
złamał sądowy zakaz 
kierowania pojazda-
mi
Od 17 do 20 maja na dro-

gach garnizonu mazowiec-

kiego policjanci udaremnili 

dalszą jazdę 45 nietrzeźwym 
kierującym. Wśród zatrzy-

manych byli tacy, którzy 
doprowadzili do zdarzenia 

drogowego.
W poprzednią niedzie-

lę (19 maja) po godz. 18 
dzielnicowi interweniowali 
w związku ze zgłoszeniem, 
że w Rębkowie nietrzeźwy 
mężczyzna jeździ samocho-

dem. Policjanci bezpośred-

nio po zgłoszeniu zatrzy-

mali 50-letniego kierowcę, 
który zaparkował w rejonie 

sklepu. Dzielnicowi nie do-

puścili go do dalszej jazdy.
- Badanie stanu trzeźwo-
ści wykazało, że 50-letni 
mieszkaniec powiatu gar-
wolińskiego miał ponad 1 
promil alkoholu w organi-
zmie. Mężczyzna złamał też 
sądowy zakaz prowadzenia 
pojazdów. Policjantów pró-
bował przekonać, że wcale 
nie jechał samochodem - 

informuje podkom. Małgo-

rzata Pychner, asystent ds. 
prasowo-informacyjnych 
komendanta powiatowego 
policji w Garwolinie. 
Mężczyzna został osadzo-

ny w policyjnym areszcie. 
Zebrany w sprawie materiał 
pozwolił na przedstawienie 
mu zarzutu kierowania po-

jazdem w stanie nietrzeź-

wości pomimo orzeczonego 
sądowego zakazu. Po wy-

trzeźwieniu 50-latek przy-

znał się do winy. Przestęp-

stwo to zagrożone jest karą 
5 lat pozbawienia wolności.

ur

Po wytrzeźwieniu przyznał 
się do winy

Policjanci z Pilawy 
zatrzymali 33-latka, 
który został ska-
zany przez sąd za 
oszustwo. Oprócz 
tego mężczyzna był 
poszukiwany do 
sprawy nielegalnego 
posiadania broni lub 
amunicji. Zatrzymany 
trafi do więziennej 
celi
W  czwartek (23 maja) po 
godz. 23 policjanci z Po-

sterunku Policji w Pilawie 
na ulicy Sportowej zatrzy-

mali do kontroli drogowej 
samochód osobowy. Pod-

czas sprawdzenia danych 
kierowcy w policyjnych 

systemach funkcjonariusze 
ustalili, że jest on poszuki-
wany przez Sąd Rejonowy 
dla Warszawy-Śródmieścia 
do odbycia kary pół roku 
pozbawienia wolności za 
oszustwo.
Oprócz tego mieszkaniec 
powiatu otwockiego był 
poszukiwany do ustalenia 
miejsca pobytu na podsta-

wie zarządzenia Prokuratury 
Okręgowej w Rzeszowie do 
sprawy posiadania broni lub 
amunicji bez zezwolenia.
- 33-latek został doprowa-

dzony do policyjnego aresz-

tu, skąd trafi do zakładu kar-
nego - informuje podkom. 
Małgorzata Pychner, ofi-

cer prasowy KPP Garwolin.
JS

Był poszukiwany 
za oszustwo. 
Został zatrzymany

Masz stare, niepo-
trzebne komputery 
czy pralki? Ochot-
nicza Straż Pożarna 
w Sulbinach (gm. 
Garwolin) organizu-
je zbiórkę zużytego 
sprzętu elektryczne-
go i elektronicznego
Zbiórka zużytego sprzętu 
elektrycznego i elektronicz-

nego rozpoczęła się 27 maja 
i potrwa do 9 czerwca. Bę-

dzie zbierany: sprzęt AGD 
(pralki, lodówki, piecyki, 

itp.), sprzęt RTV (radia, te-

lewizory, sprzęt hi-fi, itp.), 
sprzęt komputerowy, sprzęt 
biurowy oraz inne urządze-

nia elektryczne i elektro-

niczne.
Zużyty sprzęt można przy-

wozić w całości na plac OSP 
Sulbiny, ul. Wspólna 46.
- Jeśli potrzebujesz pomo-
cy w transporcie - sprzęt 
jest wielkogabarytowy albo 
masz go tak dużo - pomoże-
my. Zadzwoń: 512 245 584 

- zachęcają druhowie.

Druhowie będą zbierali 
elektrośmieci

Zdążyła się już Pani urzą-

dzić w swoim nowym ga-

binecie? Dużo zmian Pani 
wprowadziła?
Nie było na to zupełnie cza-

su. Dużo się dzieje ważnych 
spraw każdego dnia. Nie 
zwracam zresztą na to zbyt 
dużej uwagi. Przybyło kilka 
kwiatów w doniczce, kilka 
statuetek i sporo dokumen-

tów. Nigdy nie przynoszę do 
pracy prywatnych zdjęć ani 
bibelotów.

Czy zamierza Pani wpro-

wadzić lub już wprowadzi-
ła zmiany organizacyjne 
lub personalne w staro-

stwie? 
Ani jednych, ani drugich. 
Tak jak już kilka razy mó-

wiłam, nie przyszłam z na-

zwiskami „w teczkach”, jak 
to się czasem zdarza. Ana-

lizuję pracę urzędu, mocne 
i słabe punkty. Widzę już, 
czego brakuje w struktu-

rze, aby wszystkie zadania 
były realizowane na jak 
najwyższym poziomie. Sły-

szę także, jakie są uwagi do 
poszczególnych wydziałów. 
Stopniowo zmiany będą 
wprowadzane. Na pewno 
nie na zasadzie czystek po 
poprzednikach, jak to było 
podobno planowane.

Nie jest tajemnicą, że 
w ostatnich latach nie było 
chemii między Panią a Mi-
rosławem Walickim. Teraz 
nastąpiło między wami - 
jeśli można to tak określić 
- porozumienie. Skąd ta 
nagła zmiana?
Porozumienie to dobre 
słowo, prawda? Z pozy-

tywnym ładunkiem. Oboje 
uznaliśmy, że prawicowy 
światopogląd, który wyzna-

jemy i który nas łączy, jest 
dla nas ważniejszy niż oso-

biste urazy i animozje, które 
zresztą należą już w dużej 
części do historii sprzed 
kilku lat. Nie bez znaczenia 
jest także fakt, że działy się 
z udziałem osób trzecich. 
Wiele spraw sobie wyjaśni-
liśmy, rozmawiamy przede 
wszystkim o przyszłości 
i wspólnych planach i dzia-

łaniach. Myślę, że zrobimy 
wszystko, aby jak najlepiej 
zrealizować wspólne cele 
lokalne, samorządowe i po-

lityczne.

Dlaczego zdecydowaliście 
się zawrzeć koalicję aku-

rat z Norbertem Wilbi-
kiem?
Potrzebowaliśmy koalicjan-

ta do większości, a Pana 

przewodniczącego znamy 
od wielu lat. Wiemy, że 
jego doświadczenie zawo-

dowe i osobowość stanowią 
naprawdę świetne kompe-

tencje do tego, aby pełnić 
odpowiedzialne funkcje. 
Zależy mu na rozwoju po-

wiatu. Wiemy też, że nie był 
przewidywany do żadnych 
istotnych zadań przez wła-

sny komitet. Kilka tygodni 
wspólnego działania i dwie 
poprowadzone sesje poka-

zują, że to był doskonały 
wybór. Uważam, że bardzo 
dobrze się stało, że nasze 
wspólne cele udało się po-

łączyć i możemy współpra-

cować.

Czy oprócz rozmów z N. 
Wilbikiem prowadziła 
Pani, lub inni z komitetu 
PiS w porozumieniu z Pa-

nią, rozmowy koalicyjne 
z Forum lub Trzecią Dro-

gą?
Wszystkich kulis nie zdra-

dzę, ale tak, były rozmowy. 
Jak widać, sukcesem zakoń-

czyły się uzgodnienia pro-

wadzone wewnątrz Prawa 
i Sprawiedliwości oraz te 
z obecnym Panem przewod-

niczącym.

Czy poseł Grzegorz Woź-

niak będzie teraz mile wi-
dziany w siedzibie staro-

stwa? W ostatnich latach 
bywało z tym różnie.
Poseł Woźniak jest obecnie 
jedynym parlamentarzystą 
z naszego powiatu, więc zu-

pełnie naturalne jest, że bę-

dzie mile widziany. Zwłasz-

cza, że pełni mandat posła 4 
kadencję i ma wiele działań 
dla dobra powiatu na koncie. 
W ostatnich latach zdarzały 
się różne rzeczy, ale jak Pan 
redaktor widzi, sytuacja jest 
dynamiczna, a ludzie się 
zmieniają.

A inni parlamentarzyści 
z naszego okręgu? Widzi 
Pani z nimi współpracę?
Współpracuję z każdym, 
kto jest na taką współpracę 
otwarty. Trwa kampania, 
bardzo wspieram listę Pra-

wa i Sprawiedliwości, je-

stem głęboko przekonana, 
że polska racja stanu wyma-

ga zatrzymania zmian foro-

wanych przez obecny rząd 
i UE. Nie odmawiam pomo-

cy nikomu z listy PiS, kto 
się o nią zwrócił. Czas, kie-

dy pełniłam mandat posła na 
Sejm RP także wypełniony 
był wspólnymi działaniami 
z wieloma osobami. Z każ-

dym rozmawiałam, z każ-

dym się spotkałam.

Wkrótce wybory do Parla-

mentu Europejskiego. Je-

śli mandat zdobędą Maria 
Koc lub Daniel Milewski, 
to zwolnią miejsce w Sej-
mie RP.  Pierwsza w ko-

lejce do objęcia mandatu 
jest Pani. Co Pani wtedy 
wybierze: mandat posła 
czy pozostanie na urzędzie 
starosty?
Tak, to prawda, jest taka 
możliwość, jednak jest za 
wcześnie, aby się nad tym 
zastanawiać. Teraz to trochę, 
jak dzielenie skóry na niedź-

wiedziu. Lista jest bardzo 
mocna, chyba najmocniej-
sza w historii. Mamy dwóch 
najmocniejszych kandyda-

tów z naszego okręgu po-

selskiego, swoją drogą ich 
wyniki były najlepsze w ca-

łym ogromnym okręgu „eu-

ropejskim”. Ale są też dwa 
bardzo mocne nazwiska na 
szczycie listy. W ostatnich 
wyborach parlamentarnych 
i samorządowych wyborcy 
pokazali, że głosują bardzo 
świadomie i potrafią wybrać 
swojego kandydata, miejsce 
nie ma znaczenia. Zostały 2 
tygodnie kampanii, pocze-

kajmy na wyniki wyborów. 
Najważniejsze jest, aby 
wyborcy poszli na wybory 
europejskie i zagłosowali za 
tym, co dobre dla Polski. Do 
tego bardzo wszystkich Pań-

stwa zachęcam.
JSeprasa.pl ab9e8545c4
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 + Leszek Marek Krze-
śniak, specjalista chorób 
wewnętrznych, absolwen-
tem Akademii Medycznej 
w Warszawie. Od ponad 
30 lat prowadzi własny 
gabinet lekarski. Popula-
ryzator wiedzy medycznej 
w mediach, autor audycji 
radiowych z cyklu "Mi-
nuta dla zdrowia", "Bądź 
zdrów", "Zioła na działce"

 > O zdrOwiu 

o pokarmowych źródłach żelaza

AKTuALnOści

Po tym, jak nie 
wybrano nowego 
zarządu, przez 
pewien czas 
w Rodzinnym 
Ogródku 
Działkowym 
„zefirek” 
w Garwolinie nie 
było wody do 
podlewania warzyw 
i roślin

P
an Tadeusz ma 85 lat. 

Działkę w Rodzinnym 
Ogródku Działkowym 

„Zefirek” posiada od ponad 
40. Dotychczas korzystał 
z ujścia wody umieszczo-

nego na swojej działce. Jed-

nak w maju, podobnie jak 
inni właściciele ogródków, 
przez pewien czas nie miał 
dostępu do wody.
Po tym, jak 11 maja nie wy-

brano nowego zarządu ROD 
„Zefirek”, zakręcono wodę. 
Działkowicze musieli sami 
o nią zadbać.
Zgodnie z wywieszoną in-

formacją, woda miała nie 
być puszczana do czasu 
powołania zarządu komisa-

rycznego przez Polski Zwią-

zek Działkowców w War-
szawie.
- Mamy dwie studnie głębi-
nowe i woda powinna być. 
A tu czeski film - irytuje się 
pan Tadeusz (rozmawiamy 
z nim w środę, 22 maja. 
Dzień wcześniej zgłosił nam 
zakręconą od pewnego cza-

su wodę). Jak mówi, hydro-

fornia została zaplombowa-

na. Woda nie jest dostępna 
dla żadnego z działkowców.

WarzyWa Wysychały

Pokazuje młode truskawki, 
a w tunelu 30 sztuk pomi-
dorów. Rośliny wysychają. 
Sam musi zadbać o wodę. 
Taczką wozi beczki i pojem-

niki do samochodu. Potem 
jedzie 4 kilometry, napełnia 
beczki, wraca samochodem, 
przeładowuje je z powrotem 
na taczkę i wiezie je na swo-

ją działkę.
- Ja stary chłop wożę wodę 
od zięcia taczkami. Prawie 
500 metrów pcham taczkę 
od bramy ogródka. Ledwie 
sam chodzę, ale szkoda mi 
sadzonek, bo wszystko pada. 
Parę razy po drodze odpo-

czywam. Lekarz mi zabronił 
dźwigać ciężkie rzeczy, ale 
muszę - przyznaje nasz roz-

mówca. Najcięższą beczkę 
nie wyciągnie sam z samo-

chodu. Czeka, aż ktoś mu 
pomoże. Samochodem nie 
wjedzie na teren ogródka, 
bo brama jest zamknięta na 

kłódkę.
Dotychczas woda była 
w środy dla jednej części 
ogródków i w soboty dla 
drugiej. 

- Przed 10 maja było ogło-

szenie, że będzie woda. Li-
czyłem na to, mam zbiornik 
1000 l. Poszedłem na dział-
kę w środę przed zebraniem 
walnym. Woda była dla 
drugiej części działek, ale 
ledwo się sączyła. W sobo-

tę, w dniu zebrania, miała 
być u mnie, ale nie było - 
wspomina. - Mogli wyłączyć 
światło, a wodę dać, bo bez 
wody człowiek nie wyżyje, 
tak samo roślina padnie - 

zauważa.
Inny z mężczyzn akurat 
podlewa konewką działkę. 
Potwierdza, że woda jest za-

kręcona w całym ogródku. 
Nikt nie może z niej korzy-

stać. - Mam dużą, 1000-li-
trową beczkę, ale zostało mi 
może 30 litrów - przyznaje. - 

Nie wiem o co chodzi. Wodę 
powinni puszczać, a oni so-

bie w ch.. grają - nie gryzie 
się w język. - Woda miała 
być w sobotę, przyjechałem 
specjalnie, ale nie było. Weź 
teraz beczką wóź, ale poda-

tek to będą chcieli - mówi. 
- Ma być zarząd komisa-

ryczny. Podobno wysłali 
papiery do Siedlec. Papiery 
papierami, ale woda powin-

na być. A jak nie, to powin-

ni zamknąć całkowicie te 
działki i niech nikt nie ma 
wstępu. Narobisz się tylko 
i nic z tego nie będzie - nie 

kryje emocji.

Nie Wyrazili zgody

Z Barbarą Wilczek, byłą 
już prezes zarządu ROD 
„Zefirek”, rozmawiamy 
23 maja. Informuje nas, że 
zwołane na 11 maja walne 
zebranie sprawozdawczo 
wyborcze, niestety nie za-

kończyło się wybraniem 
zarządu, ponieważ nie było 
osób chętnych do wejścia 
w jego skład. - Zgodnie 

z przepisami musi być mini-
mum 5 osób w zarządzie i 3 
osoby w komisji rewizyjnej. 
Prosiłam, żeby osoby się 
zgłaszały, jednak nie było 
chętnych do kandydowa-

nia. Zgodnie z procedura-

mi zarząd był zobligowany 
do przesłania stosownych 
dokumentów do Delegatu-

ry Okręgu Mazowieckiego 
PZD w Siedlcach, co uczy-

niłam w trybie pilnym, po 
uzyskaniu stosownych pod-

pisów. Z informacji, które 
uzyskałam w Delegaturze, 
Okręgowy Zarząd Mazo-

wiecki potwierdził otrzyma-

nie dokumentacji - mówi.
Podkreśla, że obecnie wszel-
kie działania zmierzające 
do ustabilizowania sytuacji 
w ROD „Zefirek” zależą od 
decyzji OZM i były już za-

rząd nie ma na to wpływu.
- A dlaczego nie działa 
hydrofornia? Ponieważ 
działkowcy, którzy do mo-

mentu walnego zebrania 
zajmowali się uruchamia-

niem instalacji wodnej, nie 
wyrazili zgody na kontynu-

ację powyższych czynności. 
Zaznaczyć należy, iż jest 
to czynność wymagająca 
odpowiednich kwalifikacji 
i przeszkolenia, ponieważ 
istnieje ryzyko uszkodzenia 
instalacji. Jako była prezes 
wspólnie z całym zarządem 
odpowiadamy za stan in-

stalacji i bezpieczeństwo, 
w tym przepisy BHP w ogro-

dzie - wyjaśnia Barbara Wil-
czek. Zaznacza, że mimo iż 
nie jest już w zarządzie, to 
dołożyła wszelkich starań, 
żeby sprawa „Zefirka” jak 
najszybciej znalazła rozwią-

zanie. - Dzwoniłam kilku-

krotnie do Delegatury OZM 
PZD i prosiłam o jak naj-
szybszą decyzję. Dostałam 
informację, że posiedzenie 
OZM odbędzie się 23 maja. 
Na nim być może zajmą się 
sprawą ROD „Zefirek”.
Zauważa, że w podobnej 
sytuacji jest ok. 50 ogro-

dów na terenie zarządzanym 
przez OZM. - Rozumiem 
poruszenie wśród działkow-

ców, rozumiem tę trudną 
sytuację, dla mnie ona też 
jest trudna i przykra, bo 20 
miesięcy pracowałam jako 
prezes zarządu, dokłada-

łam wszelkich starań, żeby 
ogród piękniał oraz ini-
cjowałam wiele inwestycji 
i działań prospołecznych. 
Niestety nie mam wpływu na 
pewne rzeczy - zastrzega.

Jak długo?

- Jeśli zapadnie decyzja 
o powołaniu zarządu ko-

misarycznego, to zarząd 
ten zbierze się, ukonstytu-

uje i podejmie obowiązki 
-  wtedy wróci otwieranie 

bramy i zarząd komisarycz-

ny będzie musiał poradzić 
sobie z zapotrzebowaniem 
na wodę i wszelkimi innymi 
sprawami ogrodu - zapo-

wiada B. Wilczek.
W czwartek, 23 maja, Okrę-

gowy Zarząd Mazowiecki 
PZD powołał zarząd komi-
saryczny „Zefirka”. Woda do 
podlewania warzyw i roślin 
znów ma być dostępna w śro-

dy i soboty.
- Teraz odkręcą, jak już wa-

rzywa pousychały - dener-

wuje się pan Tadeusz. - Nie 

wiadomo, jak długo to potrwa 
i czy znów niedługo nie zakrę-

cą wody - zastanawia się.
JS

„CZESKI FILM” NA ZEFIRKU

 + Pan Tadeusz taczką wozi beczki i pojemniki do samochodu. Potem jedzie 4 kilometry, 
napełnia beczki, wraca samochodem, przeładowuje je z powrotem na taczkę i wiezie je na 
swoją działkę

Pisałem poprzednio o biolo-
gicznych skutkach niedobo-
ru żelaza, dziś napiszę więcej 
o pokarmowych źródłach 
tego pierwiastka

Aby zapewnić organizmowi 
zalecane do spożycia codzien-
nie odpowiednie ilości żelaza, 
warto wiedzieć, że dorosły 
mężczyzna powinien dostar-
czyć 10 mg żelaza, a kobieta 
18 mg, kobieta w ciąży 27 
mg, młodzież w okresie doj-
rzewania, chłopcy - 12 mg, 
a dziewczynki 15 mg na dobę.
Żelazo w pokarmach wystę-
puje w dwóch postaciach: 
hemowej (w produktach 
zwierzęcych) i niehemowej 
(pochodzenia roślinnego). 
Przykładem żelaza hemo-
wego są: podroby, mięso, 
przetwory mięsne, produk-
ty z krwią (kaszanka) i ryby. 

Z tych produktów przyswa-
ja się tylko 20% zawartego 
w nich żelaza.
Produkty zawierające żelazo 
niehemowe to: jajka, pełne 
ziarna zbóż (kasze, ryż brązo-
wy, makarony pełnoziarniste, 
pieczywo razowe, płatki zbo-
żowe), nasiona roślin strącz-
kowych (fasola, soczewica, 
ciecierzyca), kakao, orzechy, 
pestki, nasiona, zielone wa-
rzywa (natka pietruszki, bro-
kuł, szpinak), buraki, brukselka 
i suszone owoce. Z produktów 
tych wchłania się jedynie 5% 
zawartego w nich żelaza.
Oto produkty o największej 
zawartości żelaza: wątróbka 
gęsia (30,5 mg/100 g pro-
duktu), wątróbka wieprzowa 
(17,9 mg/100 g produktu) oraz 
drobiowa (11,6 mg/100 g pro-
duktu), kaszanka (7,5 mg), wo-
łowina (2-3 mg), wieprzowina 

(1 mg), indyk i kurczak jedynie 
0,7 mg, sezam (17,9 mg), ka-
kao (10,7 mg), pestki dyni (8,8 
mg), pestki słonecznika, pi-
stacje, nerkowce (ok.  6-7 mg), 
tofu (5,4 mg), płatki owsiane 
(5,4 mg), sardynki w oleju (3 
mg), makrele (2,3 mg), tuń-
czyk (1,2 mg), kasza gryczana 
(2,8 mg), jajka (2,2 mg).
Wegetarianie, którzy nie 
spożywają mięsa i jego prze-
tworów nie mają zwykle pro-
blemów zdrowotnych wyni-
kających z niedoborów żelaza, 
bo uzyskują go ze źródeł ro-
ślinnych, jak natka pietruszki, 
pieczywo pełnoziarniste np. 
chleb razowy, rośliny strącz-
kowe. niektórzy z wegeta-
rian dopuszczają spożywanie 
jaj i ryb.
Weganie mają większy pro-
blem z uzupełnieniem żela-
za z diety. Dla nich produkty 

bogate w żelazo, to: sezam, 
kakao, siemię lniane, migdały, 
orzechy, tofu, strączki i pestki. 
Wprawdzie zawartość żelaza 
w tych produktach jest sto-
sunkowo wysoka, ale zawie-
rają one również substancje 
utrudniające wchłanianie że-
laza, jak fityniany, polifenole, 
białko roślinne, wapń i cynk.

rola WitamiNy c

Jednocześnie warto wiedzieć, 
że do wchłaniania żelaza 
potrzebna jest  witamina c, 
która sprzyja redukcji żelaza 
trójwartościowego do dwu-
wartościowego.
Spożycie 50 mg tej witaminy 
dwukrotnie zwiększa ilość 
wchłanianego żelaza, a dawka 
100 mg zwiększa wchłanianie 
aż czterokrotnie. Witamina 
c powinna być spożywana 
w czasie tego samego posił-

ku z potrawami mającymi do-
starczać nam żelaza. Oczywi-
ście biologicznie lepszy efekt 
uzyskuje się, gdy witamina c 
jest pochodzenia naturalnego, 
roślinnego, jak sok z owoców 
dzikiej róży, acerola czy natka 
pietruszki.
Kiedy policzymy ile trzeba 
zjeść wymienionych wyżej 
potraw zawierających żela-
zo, przy uwzględnieniu pro-
centów jego wchłanialności, 
to w przypadkach znacznych 
niedoborów skuteczna bę-
dzie suplementacja różnymi 
dostępnymi w aptekach i na 
rynku preparatami żelaza. 
W takich przypadkach ko-
nieczna bywa konsultacja le-
karska, a na niektóre produkty 
wystawienie recepty.

Leszek Marek Krześniak, 
www.drkrzesniak.pleprasa.pl ab9e8545c4
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Łatwo ukwasi napój sojowy

Zawiera bakterie probiotyczne 

Bez zagęstników,
konserwantów

Uszczelnia jelita

Źródło serotoniny
Stymuluje sIgA

Wspomagające mikroflorę i
odporność

Bez barwników, cukru

WEGAŃSKI “JOGURT”

www.jogurt-domowy.pl
Więcej informacji

Kupisz w Internecie, ponad 300 sklepach stacjonarnych
lub pod tel. 600-58-99-79

AKTUALNOŚCI

Na trzy wysypiska 
w lesie na terenie 
gminy Borowie 
natknął się nasz 
Czytelnik. Jedno 
w tajemniczy sposób 
zniknęło

N
a problem zwrócił 
uwagę nasz Czy-
telnik. Wskazuje 

miejsca, w których ktoś 

powyrzucał śmieci do lasu. 
Znajdują się one na terenie 
gminy Borowie, tuż przy 
samej granicy z gminą Pa-
rysów - jedno na obszarze 
Słupa Pierwszego, drugie 
Wilchty (śmieci porozrzuca-
ne wzdłuż drogi granicznej 
ze Słupem). Wśród śmieci 
są sprzęty domowe, typu 
lodówki oraz części samo-
chodowe, plastiki, opony. 
Widać, że leżą już dłuższy 
czas.
Było ponadto trzecie miej-
sce, na którym przez pewien 

czas znajdowało się składo-
wisko śmieci. W niedzielę 
odpady jeszcze leżały. Gdy 
pojechaliśmy z mieszkań-
cem w poniedziałek, miej-
sce było świeżo zaorane. 
Nie wiadomo, co się stało ze 
śmieciami. 
Mężczyzna nie może zrozu-
mieć, dlaczego ludzie w dal-
szym ciągu wyrzucają śmie-
ci do lasu. - Ktoś pójdzie na 
spacer czy na grzyby i musi 
chodzić wśród śmieci - zży-
ma się.
W kwietniu, jeszcze przed 

zmianą władzy, zgłosił te-
mat do Urzędu Gminy Boro-
wie. Najpierw telefonicznie, 
potem osobiście. Jak mówi, 
nie spotkał się ze zrozumie-
niem. Urzędnik zajmujący 
się ochroną środowiska miał 
go potraktować w niemiły 
sposób. - Zbył mnie - uważa 
mieszkaniec.
Nowa wójt gminy Borowie 
Marta Serzysko zapowia-
da rozwiązanie problemu. 
- Zajmiemy się tym. Zlecę 
sprawę pracownikom, pod-
jadą na miejsce - deklaruje.

JS

kolejNe Śmieci w leSie

 +Wysypiska znajdują się na terenie gminy Borowie, tuż przy granicy z gminą Parysów

Na wysokości Gąso-
wa, na pasie w kie-
runku Warszawy, 
doszło do zderzenia 
trzech pojazdów. 
Jedna ranna osoba 
trafiła do szpitala. 
Droga była całkowi-
cie zablokowana

W ubiegłą środę (22 maja) 
o godz. 12:10 dyżurny gar-
wolińskiej komendy odebrał 
zgłoszenie o zdarzeniu dro-
gowym na drodze ekspreso-
wej S17. Wynikało z niego, 

że na pasie w kierunku War-
szawy na wysokości Gąso-
wa (gm. Górzno) zderzyły 
się trzy pojazdy.
- Policjanci, którzy wykony-
wali czynności na miejscu 
ustalili, że kierujący saabem 
nie dostosował prędkości 
do warunków panujących 
na drodze, stracił panowa-
nie nad pojazdem i uderzył 
w zatrzymany na pobo-
czu samochód ciężarowy 
z przyczepą i fi ata ducato. 
Okazało się, że oba pojazdy 
zjechały na pobocze z uwagi 

na awarię ciężarówki. Kie-
rujący saabem 70-latek tra-
fi ł do szpitala. Na sprawcę 
policjanci nałożyli mandat - 
informuje podkom. Małgo-
rzata Pychner, asystent ds. 
prasowo-informacyjnych 
komendanta powiatowego 
policji w Garwolinie. 
Trasa w kierunku Warsza-
wy była zablokowana. Poli-
cjanci zabezpieczyli miejsce 
zdarzenia i wyznaczyli ob-
jazdy na czas trwania czyn-
ności policyjnych i ratowni-
czych.

70-latek wjechał w samochody 
stojące na poboczu

 + Na wysokości Gąsowa, na pasie w kierunku Warszawy, doszło do zderzenia trzech po-
jazdów. Jedna ranna osoba trafiła do szpitala
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Młody kierowca nie 
zatrzymał się do 
kontroli drogowej. 
W trakcie pościgu 
jego auto wypadło 
z drogi, a 23-latek 
postanowił uciekać 
pieszo do pobliskiego 
lasu

Wszystko działo się 
w czwartek (23 maja) w Sa-
mogoszczy. Podczas nocnej 
służby policjanci z Macie-
jowic przed godz. 3 zauwa-
żyli skodę. Jej kierowca na 
widok radiowozu zjechał na 
pobocze, prawdopodobnie 
próbując uniknąć kontroli 
drogowej. Funkcjonariusze 
nabrali podejrzeń, dlate-
go przy pomocy sygnałów 
świetlnych i dźwiękowych 
podjęli próbę zatrzymania 
pojazdu. Kierowca jednak 
zignorował polecenia i za-
czął uciekać.
- W trakcie ucieczki kie-
rujący narażał na niebez-

pieczeństwo innych uczest-
ników ruchu drogowego. 
Podczas szaleńczej jazdy 
wyprzedzał pojazd na przej-
ściu dla pieszych, przejeż-
dżał przez linię ciągłą i je-
chał po niewłaściwej stronie 
drogi lewym pasem. W pew-
nym momencie kierowca 
nie dostosował prędkości 
do panujących warunków, 
wypadł z drogi i wjechał do 
rowu. Mężczyzna wysiadł 
z pojazdu i uciekł pieszo do 
pobliskiego lasu. Policjanci 
nie dali mu jednak żadnych 
szans. Byli tuż za nim i po 
pieszym pościgu dogonili 
go i zatrzymali - relacjonuje 
podkom. Małgorzata Pych-
ner, ofi cer prasowy KPP 
w Garwolinie.
23-latek nie miał uprawnień 
do kierowania. Trafi ł do po-
licyjnego aresztu. Za popeł-
nione czyny odpowie teraz 
przed sądem. Grozi mu kara 
nawet do 5 lat pozbawienia 
wolności.

JS

23-latek uciekał 
samochodem, 
a później pieszo

Masz Temat? Zadzwoń  500 413 026

eprasa.pl ab9e8545c4



Twój Głos 22 (654)      28 maja 2024         www.egarwolin.pl6 AkTuAlności

Budynek po byłym 
sklepie w Stodzewie 

stoi nieużytkowany. 
Gmina nie 
ma na razie 
pomysłu na jego 
zagospodarowanie

T
ematem zaintereso-

wał nas Czytelnik. 
Zwrócił uwagę na 

budynek po byłym sklepie, 
znajdujący się obok placu 
zabaw w Stodzewie. Obiekt 
jest własnością gminy Pary-

sów. Według słów mężczy-

zny, budynek stoi zamknię-

ty. Jest nieużytkowany od 
września ubiegłego roku.
- Wcześniej była w nim 

młodzież, ale została wypę-

dzona. Teraz stoi pusty. Jak 
nie będzie używany, to grzyb 
wejdzie i budynek się zmar-
nuje - zauważa. - Szkoda by 
go było, bo jest naprawdę 
ładny z zewnątrz. Zrobiony 
jest nowy dach, odnowio-

ny z zewnątrz, co prawda 
w środku wymaga remontu... 

- dodaje.
Wójt gminy Parysów Boże-
nę Kwiatkowską pytamy 
o plany dotyczące tego bu-

dynku.
- Na razie nie ma żadnych 
planów. Nie mamy pomysłu 
na niego - przyznaje. In-

formuje, że jest to budynek 
po byłym sklepie GS, który 

został za długi przekazany 
gminie. Nikt nie chce go 
wynająć.
- Młodzież tu była, pani soł-
tys próbowała się dogadać 
z nimi, ale nie było odważ-

nej osoby, która wzięłaby za 
to odpowiedzialność. Zuży-

wano sporo światła, koszty 
rosły, a my nie mogliśmy po-

zwolić na to, żeby młodzież 
to sobie lekceważyła -mówi.
Teraz budynek stoi pusty. - 
To jest mały budyneczek po 
małym sklepiku. Trudno go 
zagospodarować. Najlepiej, 
jakby był tam sklep, ale jest 
to mała wioska i nie opłaca 
się - stwierdza B. Kwiat-
kowska i zaznacza, że we 
wsi stoi duży ładny budynek 
remizo-świetlicy, wykorzy-

stywany na różne wydarze-

nia i imprezy. 
JS

BUDYNEK GMINNY ZNISZCZEJE?

 + Budynek po byłym sklepie w Stodzewie stoi nieużytko-
wany. Gmina nie ma na razie pomysłu na jego zagospoda-
rowanie

Wójt gminy Miast-
ków Kościelny Jerzy 
Jaroń będzie zarabiał 
tyle, ile dotychczas

Rada Gminy Miastków Ko-

ścielny pozostawiła na tym 
samym poziomie wynagro-

dzenie wójta Jerzego Jaro-
nia. Zajęła się tym podczas 
II sesji 21 maja.
- W związku z tym, że rozpo-

czynamy nową kadencję, je-

steśmy również zobowiązani 
do przyjęcia wynagrodzenia 
dla rozpoczynającej się ka-

dencji - zauważył przewod-

niczący rady gminy Marcin 
Zając.
Wójt Jerzy Jaroń otrzymuje 
wynagrodzenie zasadnicze 
w kwocie 10.250 zł, doda-

tek funkcyjny - 3.150 zł, 
dodatek specjalny  (30% 
łącznej kwoty wynagrodze-

nia zasadniczego i dodatku 
funkcyjnego) - 4.020 zł i do-

datek za wieloletnią pracę 
(20% wynagrodzenia zasad-

niczego) - 2.050 zł. Łącznie 
daje to 19.470 zł. Wszystkie 
podane kwoty są kwotami 
brutto.

Radni jednogłośnie prze-

głosowali uchwałę w takim 
brzmieniu.
To najwyższe możliwe wy-

nagrodzenie dla włodarzy 
gmin poniżej 15 tysięcy 
mieszkańców. Takie prze-

pisy wprowadzono w 2021 
roku i wtedy w większości 
samorządów w naszym po-

wiecie właśnie takie wyna-

grodzenia rady ustaliły wło-

darzom.
JS

Pensja wójta bez zmian

 +Wójt Jerzy Jaroń nadal 
będzie zarabiał 19.470 zł 
brutto miesięcznie
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Tylko do środy, 29 
maja, można zapisać 
się na imprezę inte-
gracyjną dla Honoro-
wych Krwiodawców 
i ich rodzin

Zarząd Oddziału Rejono-

wego Polskiego Czerwo-

nego Krzyża w Garwolinie 
przypomina, że w niedzie-

lę, 9 czerwca, organizuje 
dla honorowych krwio-

dawców i ich rodzin inte-

gracyjną imprezę plenero-

wą. Wydarzenie odbędzie 
się w Hucie Garwolińskiej 
- na leśnej ścieżce przy-

rodniczo - kulturowej, 
a wszystko w klimacie 
obchodów 100. rocznicy 
powstania Oddziału Rejo-

nowego Polskiego Czer-
wonego Krzyża w Garwo-

linie. Spotkanie pozwoli 
honorowym krwiodawcom 
i ich rodzinom odpocząć od 
codziennych zajęć, trosk 

i zmartwień, poznać walo-

ry przyrodnicze, pogłębić 
wiedzę w zakresu Polskie-

go Czerwonego Krzyża 
i honorowego krwiodaw-

stwa, zrelaksować się, 
a wszystko to w bardzo mi-
łej i serdecznej atmosferze.
W programie: spacer leśną 
ścieżką przyrodniczo - kul-
turową, pieczenie kiełba-

sek przy ognisku, konkursy 
dla dzieci, dmuchaniec.
Impreza organizowana jest 

przez Zarząd Oddziału Re-

jonowego Polskiego Czer-
wonego Krzyża w Gar-
wolinie przy współpracy 
z Nadleśnictwem Garwo-

lin.
Zapisać się można tylko do 
29 maja (włącznie) pod nu-

merami telefonu: 502 360 
036, 25 684 86 49 lub za 
pomocą e-mail: pck.gar-
wolin@onet.pl - najlepiej 
z podaniem numeru kontak-

towego.
JS

Honorowych Krwiodawców czeka integracja

Podczas tygodniowej akcji 
policjanci mazowieckiej 
grupy „Speed”, która dzia-

łała na terenie powiatu gar-
wolińskiego, skontrolowali 
38 pojazdów, ujawnili 27 

wykroczeń, w tym 13 zwią-

zanych z przekroczeniem 
dopuszczalnej prędkości. 
Funkcjonariusze zatrzymali 
4 dowody rejestracyjne i na-

łożyli 18 mandatów.

Grupa „Speed” w akcji

Odeszli
od nas

17 maja 2024 r. zmarł

Józef
PIELAK

z Oblina

przeżył 74 lata

21 maja 2024 r. zmarła

Barbara Anna
PAŁYSKA

z Łaskarzewa

przeżyła 80 lat

18 maja 2024 r. zmarła

Genowefa
BIEŃKO

z Malanowa

przeżyła 84 lata

21 maja 2024 r. zmarła

Marianna
MICHALIK

z Garwolina

przeżyła 81 lat

20 maja 2024 r. zmarła

Maria
ZDZIARSKA

z Garwolina

przeżyła 62 lata

23 maja 2024 r. zmarła

Teresa Irena
KOSTECKA

z Sobolewa

przeżyła 79 lat

2 maja 2024 r. zmarł

Franciszek
ZAJĄC
z Parysowa

przeżył 58 lat

20 maja 2024 r. zmarła

Filipina
WIELGOSZ

z Sulbin

przeżyła 95 lat

24 maja 2024 r. zmarła

Sabina
BIAŁECKA

z Pilawy

przeżyła 90 lat
eprasa.pl ab9e8545c4
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Ten dzień pracownicy 
Starostwa 
Powiatowego 
w Garwolinie 
zapamiętają na 
długo. We wtorek 
przed południem 
toczyła się tutaj 
walka o życie 
mężczyzny, 
u którego doszło 
do zatrzymania 
akcji serca. 
Koordynatorem 
reanimacji był 
urzędnik Kamil Baran, 
który opowiada nam 
o tym zdarzeniu

D
ramatyczne sceny 

rozegrały się w Sta-

rostwie Powiatowym 
w Garwolinie we wtorek (21 
maja) przed południem, na 
korytarzu na II piętrze. Mie-

ści się tutaj Wydział Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomo-

ściami, Powiatowy Zarząd 
Dróg i Powiatowy Inspek-

torat Nadzoru Budowlanego 
w Garwolinie.
Kamil Baran, naczelnik 
jednego z wydziałów Powia-

towego Zarządu Dróg, był 
w swoim pokoju, gdy usły-

szał, że coś dzieje się na ko-

rytarzu.
- Usłyszałem dyrektora, który 
mówił, że ktoś walczy o życie. 
Odruchowo wyszedłem z po-
koju i udałem się na miejsce. 
W Powiatowym Zarządzie 
Dróg jestem odpowiedzialny 
za udzielanie pierwszej pomo-
cy, więc tym bardziej chcia-
łem sprawdzić, co się dzieje. 
Z otrzymanych informacji 
wynikało, że interesant wszedł 
do pokoju, pobrał druk, który 
następnie miał wypełniać, wy-
szedł z pokoju i na korytarzu 
zasłabł - relacjonuje 38-letni 
urzędnik. 

„Pracowaliśmy 
w imPulsie”

Pierwszym krokiem był tele-

fon na numer alarmowy 112. - 
Gdy przyszedłem, zobaczyłem 
człowieka już nieprzytomnego 
z mocno zasinioną twarzą, 
z brakiem oznak funkcji ży-
ciowych. Po sprawdzeniu, że 
rzeczywiście tych funkcji ży-
ciowych nie ma, zaczęliśmy 
reanimację. Na pewno był ze 
mną Tomasz Zając i Kacper 
Lacek. Reanimację prowa-
dziliśmy na zmianę i od razu 
powiem, że to dla nas też jest 
szok. To nie jest codzienna 
sytuacja i nie chcę kogoś po-
minąć, czy ktoś jeszcze wystę-

pował podczas zmiany przy 
reanimacji - zaznacza nasz 

rozmówca. Dodaje, że osoby 
będące w pobliżu też były 
zaangażowane w pomoc, jak 
chociażby trzymanie głowy 
poszkodowanego. 
- Działo się to bardzo szybko 
i pracowaliśmy w impulsie. 
Na szczęście jesteśmy wszy-
scy przeszkoleni odnośnie 
pierwszej pomocy. Do czasu 
przyjazdu karetki pogotowia 
reanimacja była prowadzona. 
Czynności życiowe na chwil-
kę mogły wrócić, natomiast 
później z powrotem ustępo-
wały. Odruchy bezwarunkowe 
pojawiały się, natomiast my 
patrzyliśmy tylko na dobro 
poszkodowanego. Kontynu-
owaliśmy to, co wcześniej 
zalecił operator numeru 112, 
czyli reanimację, która trwała 
około 20 minut. Było to mę-
czące - przyznaje pan Kamil. 

Każdy człowieK 
Powinien umieć 
wyKonać reanimację

Gdy przyjechali ratownicy, 
Kamil Baran miał zmianę 
i robił ucisk klatki piersiowej 
- masaż serca. - Wiadomo, że 
ratownicy też potrzebowa-
li chwilę, żeby przygotować 
się, rozłożyć defibrylator. Po-
wiedzieli, żeby kontynuować 
masaż serca, potem przejęli 
pacjenta. Gdyby ten masaż 
był źle prowadzony, to myślę, 
że od razu by nas od tej oso-
by odsunęli - nadmienia nasz 
rozmówca.
- Gdyby do tej reanimacji 
nie doszło, myślę, że czynno-
ści życiowych nie dałoby się 
już przywrócić. Natomiast te 
czynności zostały przywróco-
ne. Wiem, że ratownicy dalej 
walczyli o życie mężczyzny, 
bo te czynności i im zanikały. 
Myślę, że pacjent był w stanie 
bardzo ciężkim. Nie jestem 
lekarzem, nie potrafię się wy-
powiedzieć na temat rokowań, 

natomiast jeśli będą dobre, to 
ratownicy powiedzieli, że to 
tylko dzięki szybkiej reakcji. 
Reanimacja jest bardzo waż-
na i na pewno każdy człowiek 
powinien ją umieć wykonać - 

stwierdza Kamil Baran. 
Funkcje życiowe u poszkodo-

wanego zostały przywrócone. 
Zaintubowany mężczyzna zo-

stał podłączony do respiratora 
i zabrany przez zespół ratow-

nictwa medycznego do szpi-
tala. Pan Kamil przyznaje, że 
martwi się o jego stan i o to, 
czy przeżyje, ale jednocześnie 
ma świadomość tego, że bez 
udzielonej pomocy nie miałby 
żadnych szans. 
Urzędnik zaznacza, że nie 
czuje się bohaterem. - Na 
pewno pomogliśmy. Te pierw-
sze minuty są najważniejsze 

- podkreśla i dodaje, że bez 
względu na to, co będzie dalej 
z poszkodowanym, trzeba po-

magać, bo reagując, dajemy 
realną szansę na przeżycie. 

nie możemy się bać! 
Pomaga schemat 
działania

Nie jest niczym nowym, że 
wiele osób ma obawy przed 
udzielaniem pomocy. - Należy 
pamiętać, że my bezpośred-
nio ratujemy życie. Owszem, 
możemy wykonać jakieś czyn-
ności, które nie będą zgodne 
z procedurą, możemy doko-
nać jakichś innych szkód, np. 
złamać żebro, natomiast ma 
się to nijak do tego, gdy może-
my tego człowieka bezpośred-
nio uratować i uchronić go 
od trwałego niedotlenienia. 
Najważniejsza jest szybka re-
akcja i ratowanie życia! Nie 
możemy się bać - argumentuje 
Kamil Baran. 
- Robiłem pierwszy raz taką 
reanimacje bezpośrednio, nie 
na fantomie czy manekinie, 
a na żywym człowieku. Jest to 
impuls, który musimy w sobie 
wypracować i po prostu musi-

my go mieć. Natomiast wiem, 
że po skończonej reanimacji 
sam miałem ciarki na ciele. 
To wychodzi z człowieka, ale 
nie możemy się bać i przede 
wszystkim musimy tej pomocy 
udzielić - dodaje.
Urzędnik przyznaje, że bar-
dzo ważne są szkolenia i za-

chowanie ustalonych pro-

cedur. Ważne, by zadziałał 
wyuczony schemat działania. 
To pomaga opanować emocje 
czy strach. - Dobrze, że to tak 
zadziałało, że był ten impuls 
i działaliśmy w nawykach au-
tomatycznych, gdzie wiemy 
co mamy zrobić. Wiemy, że 
musimy się zmienić, chociaż 
osoby wykonujące reanimację 
były przypadkowe. Pracujemy 
w różnych wydziałach, ale 
uzupełnialiśmy się bardzo do-
brze - przyznaje. 

Pierwszej Pomocy 
nauczysz się nawet 
na PiKniKu

- Zdążyłem opowiedzieć tę 
historię mojej żonie. Powie-
działa, że jest ze mnie dum-
na, natomiast ja nie czuję się 
w żaden sposób kimś lepszym 
od zwykłego Kowalskie-
go z ulicy, bo wierzę, że tak 
samo mógłby wykonać tę re-
animację i pomóc drugiemu 
człowiekowi - stwierdza pan 
Kamil. 
Mężczyzna dodaje, że są 
przeprowadzane różne szko-

lenia z udzielania pierwszej 
pomocy, ale tak naprawdę 
podstaw można nauczyć się 
nawet na różnych piknikach, 
gdzie są przeprowadzane 
pokazy i samemu można 
wykonać resuscytację krą-

żeniowo-oddechową na fan-

tomie. - Zachęcam bardzo! 
Warto przyjść, zerknąć, po-
patrzeć, spróbować i wysłu-
chać instrukcji ratownika. My 
ćwiczymy to regularnie, ale 
w rzeczywistej sytuacji to są 
zupełnie inne emocje. Cieszę 

się, że zadziałał ten impuls, 
który nakazał mi tej pomocy 
udzielić, bo to było najważ-
niejsze. Mam nadzieję, że 
pomyślnie się to skończy dla 
poszkodowanego - wyznaje 
nasz rozmówca.

nie zdążyli użyć aed

Na elewacji budynku Staro-

stwa Powiatowego w Garwo-

linie znajduje się automatycz-

ny defibrylator zewnętrzny 
AED. Jest to urządzenie, któ-

re za pomocą poleceń głoso-

wych i wizualnych prowadzi 
zarówno osoby z wykształce-

niem medycznym, jak i bez 
niego przez procedurę bez-

piecznej defibrylacji osoby 
z zatrzymaniem krążenia. - 
Pogotowie przyjechało dość 
szybko. Byliśmy w drodze po 
nasz defibrylator, ale nie zdą-

żyliśmy go użyć -zaznacza 
pan Kamil. 

najPierw własne 
bezPieczeństwo

Kamil Baran zaznacza, że 
w sytuacji wymagającej 
udzielenia pomocy ważne 
jest nie tylko szybkie re-

agowanie, ale też zadbanie 
o siebie. - Jeśli wypadek miał 
miejsce jak u nas - w budyn-
ku, to o tyle mamy komforto-
wą sytuację, że samo miejsce 
zdarzenia jest zabezpieczone. 
Nie występowały jakieś inne 
czynniki, które by nam bezpo-
średnio zagrażały. Natomiast 
zawsze musimy najpierw za-
dbać o swoje bezpieczeństwo. 
W tym przypadku mieliśmy to 
zapewnione, więc staraliśmy 
się odgrodzić od osób po-
stronnych i udzielić tej pierw-
szej pomocy przedmedycznej 

- nadmienia mężczyzna.
Jak reanimować? Pan Kamil 
ze szkoleń wie, że sytuacje 
są różne. - Co do zasady: 30 
uciśnięć i dwa wdechy przy 
osobie dorosłej. Czasami wy-

stępują różne czynniki, zależ-
nie od stanu pacjenta, gdzie 
ważne jest to, czy można pro-
wadzić pomoc oddechową. 
My w tym przypadku skupili-
śmy się tylko na uciśnięciach 
- tak jak poradził operator ra-
tunkowy - wspomina. - Warto 
pamiętać, że gdy dzwonimy na 
numer alarmowy, mamy ope-
ratora, który krok po kroku 
nas prowadzi. Mówi, co mamy 
robić - uspokaja 38-latek.

Koordynacja 
i Profesjonalizm

Będący świadkiem reanimacji 
dyrektor PZD Marek Jon-

czak przyznaje, że pomoc zo-

stała udzielona bardzo spraw-

nie. Dodaje, że o zdarzeniu 
został natychmiast poinfor-
mowany sekretarz starostwa 
oraz starosta i wicestarosta 
powiatu. 
- Przy tej dramatycznej sytu-
acji oceniam to bardzo po-
zytywnie z kilku powodów. 
Po pierwsze, nie widziałem 
paniki, wszystko odbywało 
się w sposób skoordynowa-
ny, a jednocześnie fachowy. 
Widziałem też ogromne zaan-
gażowanie. Zostało powiado-
mione pogotowie ratunkowe, 
jednocześnie były też wyda-
wane polecenia, żeby ktoś 
na dole już czekał na karetkę 
i wprowadził ratowników, 
żeby nie błądzili. Zapadła też 
decyzja o przyniesieniu defi-
brylatora, który ostatecznie 
nie został użyty, bo przybył 
zespół ratownictwa medycz-
nego. Pracownicy pomogli 
także podnieść pacjenta. Za-
bezpieczono również i oddano 
ratownikom rzeczy osobiste 
mężczyzny - relacjonuje Ma-

rek Jonczak.
Dyrektor PZD dodaje, że 
planuje wystąpić o nagro-

dę dla swojego pracownika, 
który wykazał się szybkością 
działania, profesjonalizmem 
i opanowaniem. 

JS, ur

dramaTyczNa walka o Życie męŻczyzNy. 
reaNimacja w STaroSTwie

 + Dramatyczne sceny rozegrały się w Starostwie Powiatowym w Garwolinie we wtorek (21 maja) przed południem. u 
mężczyzny doszło do zatrzymania akcji serca. koordynatorem reanimacji był urzędnik kamil Baran. Funkcje życiowe u 
poszkodowanego zostały przywrócone. Zaintubowany mężczyzna został podłączony do respiratora i zabrany przez zespół 
ratownictwa medycznego do szpitala

 + kamil Baran zaznacza, 
że nie czuje się bohaterem. 
- na pewno pomogliśmy. 
Te pierwsze minuty są 
najważniejsze - podkreśla 
urzędnik i dodaje, że bez 
względu na to, co będzie 
dalej z poszkodowanym, 
trzeba pomagać, bo reagu-
jąc, dajemy realną szansę 
na przeżycie
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Przedstawiamy miejsca, w których odbywają 
się narodziny Waszych maleństw. Posiadamy 
3 sale porodowe - każda wyposażona w łóżko 
porodowe, KTG, kącik noworodkowy oraz inne 
udogodnienia porodowe (piłki, worki saco). Mamy 
nadzieję, że poczujecie się w nich przyjemnie 
i bezpiecznie. Dziękujemy za zaufanie Rodzicom, 
którzy zdecydowali się na poród w naszym szpi-
talu, a także zapraszamy oczekujących na swoje 
pociechy.

Tu odbywają się narodziny 
Waszych maleństw

AKTUALNOŚCI

Zuzanna, Zosia i Natalka. Poznajcie naszych nowych mieszkańców. We współpracy ze stroną „Rodzę w Garwolinie” publikujemy zdjęcia 
noworodków z garwolińskiego szpitala. Gratulujemy szczęśliwym rodzicom

NaSi NajmłodSi mieSzkańcy

 + Zuzanna urodziła się 4 kwietnia 2024 r. o godz. 9:35. 
Ważyła 3500 g i mierzyła 56 cm. Jest córką Wiolety Piętki i 
Artura Zielińskiego z Sulbin

 + Zosia urodziła się 23 maja 2024 r. o godz. 20:50. Ważyła 
4020 g i mierzyła 56 cm. Jest córką Natalii i Damiana Szwe-
dów z Piastowa

 + Natalka urodziła się 17 maja 2024 r. o godz. 17:14. Wa-
żyła 3500 g i mierzyła 57 cm. Jest córką Mileny i Jarosława 
Krezmanów z Żelechowa

Już po raz czwarty 
Centrum Sportu i Kul-
tury zaprasza szkoły 
i placówki oświatowe 
do udziału w edu-
kacyjnym projekcie 
filmowym Młode 
Horyzonty

Zmieniła się jego nazwa, 
ale idea pozostaje ta sama. 
Przez 7 miesięcy odbywają 
się projekcje fi lmów w ki-
nie, które poprzedza prelek-
cja. Dyskusję o obejrzanym 
obrazie pogłębić można 
w szkole podczas godzin 
wychowawczych, korzysta-
jąc z gotowych materiałów. 

Program trwa od paździer-
nika do kwietnia. Zapisy na 
rok szkolny 2024/2025 ru-
szyły 20 maja.
Program Młode Horyzonty 
to kontynuacja wcześniej-
szego programu znanego 
pod nazwą Nowe Hory-
zonty Edukacji Filmowej. 
CSiK zachęca lokalne pla-
cówki oświatowe do wzię-

cia udziału w tych spotka-
niach. - W ubiegłym roku 
w programie uczestniczyło 
około 700 uczniów. Propo-
nujemy cykle fi lmowe dla 
każdej grupy wiekowej: od 
przedszkolaków aż po szko-
ły średnie - mówi Barbara 

Kupczyk-Mikulska, koor-
dynatorka projektu.
Filmy dostosowane są do 

każdego poziomu edukacji: 
przedszkoli, szkół podsta-
wowych i ponadpodsta-
wowych. Pedagodzy mogą 
bezpłatnie pobierać materia-
ły dydaktyczne (karty pracy, 
scenariusze lekcji oraz ana-
lizy psychologiczne) do pra-
cy z uczniami po obejrzeniu 
fi lmu.
Centrum Sportu i Kultury 
w tym roku oferuje następu-
jące cykle:
- przedszkole: Chodzę do 
kina;
- szkoła podstawowa, klasy 
1-3: Filmowi bohaterowie;
- szkoła podstawowa, klasy 
4-6: Świat fi lmu;

- szkoła podstawowa, klasy  
7-8: Od oglądania do czyta-
nia - egzamin ósmoklasisty;
- szkoła ponadpodstawowa: 
Ważne tematy.

CO DAJE PROGRAM?

- Udział w Młodych Hory-
zontach wzbogaci wycho-
wawczo-profi laktyczne pro-
gramy szkół, a fi lmy mogą 
stanowić inspirujący punkt 
wyjścia do dalszych roz-
mów. Seans fi lmowy to oka-
zja do zdobywania wiedzy 
oraz dzielenia się doświad-
czeniami, a rozmowy o kinie 
rozwijają kompetencje spo-

łeczne i emocjonalne, które 
są dla młodych ludzi bez-
cenne. Przygotowany pro-
gram pozostaje w zgodzie 
z podstawą programową 
Ministerstwa Edukacji i Na-
uki - zauważa koordynator-
ka projektu.
Nabór do programu 
2024/2025 potrwa do 4 paź-
dziernika. Aby zapisać gru-
py lub klasy do projektu, na-
leży skorzystać z formularza 
zgłoszeniowego. Wszelkich 
informacji w sprawie Mło-
dych Horyzontów udziela 
Barbara Kupczyk-Mikulska, 
mail: bmikulska@csik.gar-
wolin.pl, tel. 25 682 20 51

zapisy do programu młode Horyzonty

RODZĄ 
W GARWOLINIE

We współpracy ze stro-

ną Rodzę w Garwolinie 
oraz ze Szkołą Rodzenia 
SPZOZ w Garwolinie 
publikujemy zdjęcia no-

worodków z garwolińskiej 
porodówki, która jest coraz 
częściej wybierana nie tylko 
przez mieszkanki powiatu 

garwolińskiego, ale tak-
że powiatów ościennych, 
w tym m.in. powiatu ryc-
kiego.

Przyszłe mamy przyciąga 
tutaj profesjonalna, ciepła 
i życzliwa opieka personelu 
oraz stale polepszające się 

warunki porodu. Położne 
dbają o to, by ta chwila była 
bardzo intymna i wyjątkowa 
dla każdej kobiety.
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W Garwolinie 
oficjalnie otwarto 
biuro senatorsko-
poselskie PiS

S
enator Maciej Gór-

ski, poseł Maria Koc 

i pracownik biura Ka-

zimierz Sionek zapraszają 
mieszkańców, którzy potrze-

bują pomocy. W biurze moż-

na także składać podpisy pod 
projektem ustawy „Stop pod-

wyżkom od lipca”.
Uroczyste otwarcie i poświę-

cenie biura odbyło się w mi-
niony poniedziałek, 20 maja. 
Biuro senatorsko-poselskie 
mieści się w Galerii Widok 
(tak zwany Okrąglak) przy 
dworcu PKS w Garwolinie, 
na III piętrze. 
Dlaczego senator Górski i po-

seł Koc zdecydowali się na 
otwarcie biura w Garwolinie?
- Wynika to stąd, że uzyskałem 
tutaj bardzo dużo głosów, 30 
tysięcy, pani marszałek po-
nad 10 tysięcy, PiS w powie-
cie też. Z Węgrowa jest tutaj 
bardzo daleko, więc jest taka 
potrzeba. Łatwiej nam tutaj 
dojechać, niż mieszkańcom do 
nas - zaznacza senator Maciej 

Górski.

Dyżury 
w ponieDziałki 
i śroDy

Pracownikiem biura jest Ka-

zimierz Sionek. - To osoba 

znana w lokalnej polityce 
od trzydziestu kilku lat, były 
wójt Parysowa, radny, prze-
wodniczący rady powiatowej. 
Zna ludzi i jego ludzie znają. 
Zna problemy, zna specyfikę. 
Będzie pełnił dyżury w po-
niedziałki i środy. Taki jest 
wstępny pomysł, bo środa 
jest tutaj dniem targowym, 
a poniedziałek jest jakby prze-
widziany na sprawy dla po-
słów i senatorów. Przeważnie 
wtedy nie ma posiedzeń, więc 
jeśli ktoś chciałby się indywi-
dualnie spotkać, miał jakąś 
sprawę wrażliwą, to będziemy 
mieli możliwość przyjechać, 
umówić się. Oczywiście to bę-
dzie elastyczne, z możliwością 
dostosowania się w zależno-
ści od kalendarza, potrzeb, 
czy też wydarzeń, bo przyjeż-
dżamy do Garwolina na za-

proszenia różnych samorzą-
dowców - przyznaje senator.
- Głównie to wynika z tej po-
trzeby i rozległości okręgu 
senatorskiego i poselskiego. 
Współpracujemy z panią po-
seł bardzo blisko od 10 lat i ta 
współpraca jest bez zastrze-
żeń. Jest dla mnie wsparciem, 
a ja staram się być wsparciem 
dla pani marszałek. Myślę, 
że miejsce jest bardzo dobre, 
lokal jest bardzo ładny. Blisko 
PKS-ów, przy głównej trasie, 
więc to jest z myślą o miesz-
kańcach - podkreśla senator 
Górski.

„LuDzie przychoDzą 
w różnych 
sprawach”

- Jest winda, więc można się 
łatwo dostać do biura. Powiat 

garwoliński jest duży, miasto 
Garwolin jest dużym miastem, 
tu jest wielu wyborców Prawa 
i Sprawiedliwości, jest wie-
lu mieszkańców. Mieszkańcy 
mają potrzebę poradzić się, 
prosić o interwencję poselską, 
senatorską, taką parlamen-
tarną w różnych sprawach 
- nieraz takich bardzo skom-
plikowanych. W naszym biu-
rze w Węgrowie wiele osób 
codziennie przychodzi z proś-
bą o interwencję. Jest bardzo 
duży ruch, więc myślę, że 
w Garwolinie będzie podob-
nie - uważa poseł Maria Koc. 
Z jakimi problemami zgłasza-

ją się mieszkańcy? - Ludzie 
przychodzą w różnych spra-
wach. Głównie to są sprawy 
majątkowe, sprawy sądowe, 
odwołania od decyzji admi-
nistracyjnych. Czasem wy-

starczy rozmowa z doświad-
czonym pracownikiem. Pan 
Kazimierz długo działa w sfe-
rze publicznej, więc ma dużą 
wiedzę, więc część spraw 
będzie sam umiał doradzić, 
podpowiedzieć jak napisać 
i do kogo napisać. Wiele osób 
potrzebuje takiego pokiero-
wania, wsparcia, żeby nie 
być samym z jakimś pismem 
nieprzyjaźnie napisanym - za-

znacza senator Maciej Górski.

GoDziny Dyżurów 
i kontakt

Biuro będzie otwarte na po-

czątek w poniedziałki od 10 
do 17 i w środy od 10 do 16. 
W zależności od potrzeby 
można kontaktować się te-

lefonicznie z pracownikiem 
biura Kazimierzem Sionkiem 
i umawiać spotkanie. Nr tel do 
biura senatorsko-poselskiego 
w Garwolinie: 519 400 708.

Możliwy jest także kontakt 
mailowy:
- senator Maciej Górski: se-

nator.maciejgorski@gmail.

com,

- poseł Maria Koc: posel.

koc@gmail.com.

Senator Górski i poseł Koc 
mają w planach także usta-

lenie swoich stałych dyżu-

rów w biurze w Garwolinie. 
Stanie się to po wyborach 
do Parlamentu Europejskie-

go, w których startuje Maria 
Koc. - Ponieważ bardzo dużo 
mieszkańców powiatu gar-
wolińskiego na mnie głosuje, 
będę chciała być dostępna 

i cieszę się, że jest takie biuro, 
że będzie można się umówić 
na spotkanie. Miejsce będzie 
też służyło mieszkańcom, bo 
jeżeli jest potrzeba spotkania 
się, czy struktur, czy organi-
zacji, to bardzo chętnie zapra-
szamy - jest duża przestrzeń 

- dodaje poseł Koc.

Boisz się poDwyżek 
cen prąDu i Gazu? 
złóż poDpis

Senator Górski dodaje, że do 
biura w Garwolinie - podob-

nie jak w Węgrowie - można 
przyjść, by podpisać się pod 
projektem ustawy „Stop dro-

żyźnie”, żeby przedłużyć tar-
czę, która blokuje ceny prądu 
i gazu.
W dniu otwarcia biura senator 
Górski i poseł Koc zbierali 
także podpisy na Skwerze 
Solidarności. - Chcemy w ca-
łej Polsce zebrać 100 tysięcy 
podpisów pod obywatelskim 
projektem ustawy „Stop pod-
wyżkom od lipca”, a najlepiej, 
jakby ich było jeszcze więcej, 
ponieważ ceny energii, ciepła 
i gazu będą uwolnione od 1 
lipca, czyli wzrosną o kilka-
dziesiąt procent. Polacy się 
tego boją, rodziny się tego 
boją, gospodarstwa domo-
we mogą nie udźwignąć tych 
cen, tych podwyżek. Podobnie 
przedsiębiorcy i samorządy, 
którzy mają wiele instytucji do 
utrzymania - podkreśla Maria 
Koc, która zachęca wszyst-
kich chętnych do odwiedzenia 
biura i złożenia podpisu. 

ur

biUro SeNaTorSko-poSelSkie zapraSza 
mieSzkańcÓw

 + Senator Maciej Górski, poseł Maria koc i pracownik biura kazimierz Sionek zapraszają 
mieszkańców do biura senatorsko-poselskiego w Garwolinie

Było co zjeść, czego 
posłuchać, a nawet 
pojawiła się moż-
liwość tańca. koło 
Gospodyń wiejskich 
w trojanowie przy 
współpracy z funda-
cją Biedronki zorga-
nizowało dla miesz-
kańców cykl spotkań 
integracyjnych
Kobieca organizacja w marcu 
zgłosiła się do projektu „Da-

nie wspólnych chwil” orga-

nizowanego przez popularny 
dyskont. Po akceptacji koło 
otrzymało bon o wartości 8 
tys. zł. - W tym projekcie nie 
dostaje się pieniędzy w for-
mie przelewu, ale właśnie taki 
bon. Należy go wykorzystać 
podczas robienia zakupów 
w Biedronce i przy wykorzy-
staniu kupionych produktów 
przygotować potrawy i spo-
tkania integracyjne dla senio-
rów - tłumaczy Anna Mądra, 

przewodnicząca KGW.

zDrowym 
i pięknym Być

Panie postąpiły zgodnie z za-

leceniami. Do tej pory udało 
się im zorganizować dwie 
biesiady z myślą o mieszkań-

cach. Pierwsza miała jeszcze 
charakter wielkanocny, bo od-

była się kilka dni po świętach. 
- Na nasze zaproszenie przy-

jechał zaprzyjaźniony muzyk 
Mariusz Staręga i przygrywał 
nam na akordeonie, a poga-
dankę o zagrożeniach czyha-
jących w dzisiejszych czasach 
na seniorów wygłosił Sławo-
mir Tarnowski z posterunku 
policji w Trojanowie - opo-

wiada A. Mądra.
Drugie spotkanie przebiegło 

jeszcze ciekawiej. Stałym 
punktem wieczoru był i tym 
razem występ akordeonisty, 
przy którego muzyce senio-

rzy nie tylko śpiewali, ale 
i ruszyli do tańca. - Oprócz 
tego mieliśmy też cześć wy-
kładową. Gościliśmy panią 
Agatę Ornat, która w poga-
dance „Jak zdrowym i pięk-

nym dożyć stu lat” promo-
wała produkty jednej z firm. 
Ja wygłosiłam przygotowany 
wcześniej referat o historii 
Trojanowa, od XVI wieku, 
gdy miejscowość powstawa-
ła, aż po czasy współczesne 

- zaznacza przewodnicząca 
KGW. Nieodłącznym ele-

mentem obu biesiad były 
potrawy przygotowane z ar-
tykułów zakupionych w Bie-

dronce.

Jeszcze cztery 
spotkania

Dotychczasowy przebieg 
imprez pod hasłem „Danie 
wspólnych chwil” przewod-

nicząca KGW w Trojanowie 
ocenia pozytywnie. - Po-
czątkowo, gdy roznosiłam 
zaproszenia, miałam obawy. 
Nie byłam pewna, czy ludzie 
przyjdą, a potraw przygoto-
wanych na ciepło, ciast i sło-
dyczy naszykowałyśmy dużo. 
Ale okazało się, że seniorzy 

dopisali. Przyszło około 50 
osób na każde ze spotkań. 
W połączeniu z gronem nasze-
go koła, razem stanowiliśmy 
około 70-osobową grupę - za-

uważa pani Anna. Jak dodaje, 
reakcje na imprezę po jej za-

kończeniu też były pozytyw-

ne. - Seniorzy mówili, że takie 
spotkania są potrzebne, bo 
mogą ze sobą porozmawiać - 

tłumaczy.
Na dwóch biesiadach imprezy 
związane z fundacją Biedron-

ki się jeszcze nie skończą. 
Projekt zakłada, że za pozy-

skany bon trzeba zorganizo-

wać sześć spotkań. Do finału 
pozostały więc jeszcze czte-

ry. Na razie przewodnicząca 
planuje przerwę z racji na 
liczne uroczystości rodzinne 
u mieszkańców, ale za kilka 
miesięcy znowu pojawią się 
zaproszenia. Najprawdopo-

dobniej zwieńczeniem pro-

jektu będzie spotkanie opłat-
kowe.

Tomasz Kępka

rodzinnie, smacznie i pożytecznie

 +W spotkaniach w ramach projektu "Danie wspólnych chwil" uczestniczyło ponad pół 
setki seniorów z gminy Trojanów (fot. kGW w Trojanowie)
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Uwielbia słuchać 
Chopina, Bacha, 
Mozarta. Jest 
miłośnikiem 
spektakli 
muzycznych. Pasją 
jego jest muzyka 
poważna i jazz

J
ulian Czaporowski 

pochodzi z Dęblina. 
Jego protoplaści w linii 

męskiej to muzycy-orga-
niści. Pradziadek, dziadek 
i ojciec grywali na orga-
nach w świątyniach para-
fialnych. Z Domem Kultury 
w Garwolinie związany jest 
od najmłodszych lat. Jako 
instruktor muzyki wyuczył 
podstaw gry na fortepianie 
i akordeonie kilkaset mło-
dych ludzi, którzy z wielkim 
sentymentem wspominają 
swojego starego nauczycie-
la.
Emerytowany muzyk, miło-
śnik pianistyki i akordeonu. 
Niemal 80-letni nauczyciel 
i wychowawca młodzie-
ży nadal jest aktywnym 
muzykiem. - Miło mi jest, 
że dzisiaj cenieni w świe-
cie muzycznym, a byli 
moi uczniowie, pamiętają 
o mnie. Jestem z nich dum-
ny - wspomina nauczyciel 
i wychowawca kilku po-
koleń znanych pianistów, 
którzy dziś koncertują na 
scenach polskich, a także 
światowych.

Muzykę zaszczepił 
Mu ojciec

Zamiłowanie do gry na 
instrumentach klawiszo-
wych odziedziczył po swo-
ich przodkach. Już jako 
mały chłopiec wyróżniał 
się znakomitym wokalem 
i doskonałym słuchem mu-
zycznym. - Ponieważ mój 
ojciec był organistą, z mu-
zyką miałem styczność na 
co dzień. W naszym domu 
był fortepian polskiej firmy 
Calisia z Kalisza. Nawiasem 
mówiąc, był to wspaniały in-
strument, ze znanej kaliskiej 
firmy, której już w Polsce nie 
ma. A szkoda, gdyż tysiące 
wybitnych polskich muzy-
ków wychowało się na tym 
instrumencie - opowiada 
nasz bohater. - Jako dziecko 
zacząłem nieśmiało brzdą-
kać palcami po klawiaturze. 
Rodzice widząc moje zainte-
resowanie muzyczne posta-
nowili kształcić mnie w tej 
dziedzinie sztuki. Kiedy już 
trochę umiałem grać, tata 
brał mnie na ranną mszę 
w dzień powszedni, sadzał 

na kolanach i ja prawą ręką 
wygrywałem melodię, a tata 
lewą akordy. Był to dla mnie 
wielki zaszczyt, że mogłem 
grać w kościele. Po ukoń-
czeniu szkoły podstawowej 
w Dęblinie podjąłem naukę 
w średniej szkole muzycznej 
w Warszawie - wspomina 
swoje pierwsze kroki gar-
woliński muzyk.
Służbę wojskową odbył 
w swoim rodzinnym mieście 
w wojskach lotniczych. Po 
odbyciu zasadniczej służby 
wojskowej, ponieważ grał 
również na instrumentach 
dętych (klarnet), zapropo-
nowano mu pracę w Or-
kiestrze Wojsk Lotniczych 
w Dęblinie, jako żołnierz 
zawodowy. Praca była ku-
sząca i dobrze płatna, ale jak 
sam powiada, nie lubił stać 
na baczność i salutować. Za 
propozycję pracy w wojsku 
podziękował.

początki pracy 
zawodowej

Na spotkaniu organistów 
diecezji siedleckiej, organi-
sta garwolińskiej fary Ka-

zimierz Czapiński zapytał 
ojca pana Juliana, czy nie 
ma kogoś do pomocy do gry 
na organach w kościele, bo 
sam studiuje na Akademii 
Muzycznej i nie zawsze 
dysponuje czasem. Organi-
sta z Dęblina zaproponował 
swojego syna. I tak młody 
Julian rozpoczął pracę za-
wodową w garwolińskiej 
parafii pod wezwaniem 
Przemienienia Pańskiego. 

Ponieważ muzyka w duszy 
mu grała, często odwiedzał 
Powiatowy Dom Kultury 
w Garwolinie. Przysłuchi-
wał się próbom zespołu mu-
zycznego. Zaproponowano 
mu udział w próbach. Wstą-
pił do zespołu „Melorytm” 
grając na fortepianie. - 
Ucieszyłem się z propozycji 
kolegów, bowiem zespół ten 
miał ugruntowaną pozycję 
na lokalnym rynku muzycz-
nym i grali w nim, jak na 
owe czasy, znakomici mu-
zycy, ówczesna lokalna elita 
muzyczna. W Domu Kultury 
istniało także ognisko mu-
zyczne, gdzie dzieci uczyły 
się gry na instrumentach. 
Bodajże w marcu 1968 roku 
ówczesny dyrektor PDK 
Ryszard Gmurczyk zapro-
ponował mi stanowisko in-
struktora ogniska muzycz-
nego. Zostałem instruktorem 
gry na fortepianie i akorde-
onie - opowiada muzyk.

z cyrkieM po europie

Jako młodego człowie-
ka ciągnęło go w szeroki 
świat. W roku 1988 wziął 
urlop bezpłatny i wyjechał 
do Francji i Holandii, aby 
grać w muzycznym zespole 
cyrkowym. Po roku pracy 
na obczyźnie powrócił do 
Garwolina i kontynuował 
pracę w Powiatowym Domu 
Kultury. Jednak gorąca mło-
dzieńcza krew nie dawała 
mu spokoju. Na początku 
lat dziewięćdziesiątych, kie-
dy w Polsce półki sklepowe 
były puste, a praca na za-

chodzie Europy była kuszą-
ca, muzyk opuścił kraj po 
raz drugi. Jego druga przy-
goda z cyrkiem trwała sześć 
lat (od 1991 do 1997 roku). - 
Miałem już pewne doświad-
czenie w pracy w cyrku. Tym 
razem trafiłem do zespołu 
międzynarodowego, gdzie 
dyrektorem był Holender. 
Najwięcej było artystów 
z byłego Związku Radziec-
kiego. Byli to wybitni spe-
cjaliści w swoim fachu. Ra-
dzieccy, a obecnie rosyjscy 
cyrkowcy należą do najlep-
szych artystów świata. Tam 
studia aktorsko-cyrkowe są 
na bardzo wysokim pozio-
mie. Była to dla mnie wiel-
ka frajda, bowiem w pracy 
z cyrkiem zwiedziłem niemal 
całą Europę - kontynuuje 
rozmowę. 

duMny ze swoich 
wychowanków

Po przyjeździe do kraju, 
dyrektorka PDK Grażyna 
Karwowska-Winiarek po-
nownie zatrudniła go na sta-
nowisko instruktora muzyki 
dzieci i młodzieży. - Obec-
nie jestem już na emerytu-
rze, ale nadal udzielam się 
w pracy w Domu Kultury 
ucząc już trzecie pokolenie 
młodych mieszkańców Gar-
wolina gry na fortepianie. 
W mojej pracy starałem się 
i nadal się staram podcho-
dzić osobiście do każdego 
ucznia. Jedni są bardziej 
uzdolnieni inni mniej. Jedni 
są bardziej muzykalni i mają 
lepszą sprawność manualną 

palców inni mniej. Nad nie-
którymi trzeba więcej po-
pracować. Dlatego staram 
się indywidualnie podcho-
dzić do każdego młodego 
człowieka i poświęcić mu 
tyle czasu, żeby zrozumiał, 
na czym polega gra na in-
strumencie klawiszowym. 
Jeżeli dzieciak zrozumie 
po co przyszedł do ogni-
ska i będzie systematycznie 
pracował, to będzie się mu-
zycznie rozwijał. Natomiast 
jeżeli tylko rodzice chcą na 
siłę zrobić ze swojej pocie-
chy muzyka, to nic z tego 
nie będzie. Byłem i jestem 
wymagający. Moi młodzi 
uczniowie mówią: „Pan jest 
bardzo wymagający i strasz-
nie nas ciśnie. Przecież to 
nie jest szkoła muzyczna”. 
Z pewnością mają trochę 
racji. Ognisko muzyczne 
jest przedszkolem, ale jeże-
li w tymże przedszkolu nie 
poznasz instrumentu, nie 
nauczysz się podstaw gry, 
nie wyrobisz w sobie nawy-
ku systematycznego ćwicze-
nia, to nie masz co robić 
na studiach. Nie dasz rady. 
Wylecisz na pierwszym, naj-
dalej na drugim roku nauki. 
Powtarzam moim uczniom, 
że nie każdy z nich musi być 
wielkim muzykiem, ale jeżeli 
chce grać, to musi systema-
tycznie pracować. Musie-
liśmy czekać przeszło trzy-
dzieści lat, aż Polak wygrał 
Międzynarodowy Konkurs 
Chopinowski - opowiada 
nauczyciel i wychowawca 
młodego pokolenia.
Wielu jego wychowanków 

ukończyło Akademie Mu-
zyczne i są doskonałymi 
pianistami. Garwoliński 
muzyk powiada, że gry nale-
ży uczyć się na fortepianie, 
pianinie i akordeonie, a nie 
na instrumentach elektro-
nicznych. Dźwięk i barwa 
brzmienia „żywego” instru-
mentu zostaje w uchu czło-
wieka na całe życie. - Bo cóż 
to za instrument, z którego 
można wydobywać dźwięki 
za pomocą kilku przycisków. 
Dzisiaj bywa, że „artysta-
-muzyk” wkłada płytę lub 
inny nośnik dźwięku do od-
powiedniego urządzenia 
i dwoma palcami stuka po 
klawiaturze. Jak to brzmi 
i czy to jest muzyka? A ten 
stukający palcem nazywa 
się muzyk? - zastanawia się 
pan Julian.

teatr „od czapy”

W swoim bogatym życiory-
sie miał także czas na pracę 
sceniczną. Współpracował 
z młodzieżowym teatrem 
muzycznym działającym 
przy Domu Kultury. Teatr 
„Od Czapy” prowadzony 
przez Annę Żochowską 

wziął swoją nazwę od na-
zwiska Czaporowski. Był 
to wspaniały gest młodych 
aktorów dla swojego idola 
Juliana Czaporowskiego. 
- Miałem szczególną przy-
jemność konsultować mu-
zyczne spektakle i akom-
paniować śpiewającym 
aktorom. W ciągu moich 
lat współpracy przez ze-
spół przewinęło się ponad 

wiedzę i doŚwiadczeNie przekazUje 
młodemU pokoleNiU

 + Julian czaporowski, emerytowany muzyk, miłośnik pianistyki i akordeonu nadal jest aktywnym muzykiem. - Miło mi jest, że dzisiaj cenieni w świecie 
muzycznym, a byli moi uczniowie, pamiętają o mnie. Jestem z nich dumny - wspomina nauczyciel i wychowawca kilku pokoleń znanych pianistów, którzy 
dziś koncertują na scenach polskich, a także światowych
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W Publicznej Szkole 
Podstawowej nr 1 
w Garwolinie uroczy-
ście podsumowano 
grant oświatowy 
„Matematyka w pla-
styce ukryta”
Uroczyste podsumowanie 

przedsięwzięcia odbyło się 
24 maja. Na uroczystość 
przybyli przedstawiciele 
Urzędu Miasta Garwolina: 
Marek Łagowski - wiceprze-
wodniczący rady, Jadwiga 
Mańkowska - kierownik 
działu oświatowo-społecz-
nego i Iwona Kot - podin-
spektor działu oświatowo-
-społecznego.
Po przedstawieniu krót-
kiego sprawozdania przez 
uczniów klasy 1 i 2, przy-
stąpiono do ogłoszenia wy-
ników międzyszkolnego 
konkursu plastyczno-mate-
matycznego.

Wyniki konkurSu:

Kategoria kl. 0-1

1. Małgorzata Śmietanka 
(PSP nr1)
2. Maja Żak (PSP nr 2)
3. Lena Rosa (PSP nr 1)
Wyróżnienie: Hanna Za-
wadka (PSP nr 1)
Kategoria kl. 2

1. Antoni Zwoliński (PSP 
nr 1)
2. Jan Dziwiszek (PSP nr 1)
3. Maria Mikulska (PSP nr 
1)
Wyróżnienie: Jagoda Elme-
rych (PSP nr 1)
Kategoria kl. 3

1. Karolina Narecka (PSP 
nr 2)
2. Wiktoria Miętus (PSP nr 
1)
3. Maksymilian Makulec 
(PSP nr 2)
Wyróżnienie: Ewa Mucha 
(PSP nr 2)
Za udział w konkursie zo-
stali docenieni: kl. 0 - Lena 

Bąk, Franciszek Brzozow-
ski, Antoni Szwed, kl. 1 - 
Katarzyna Kliczek, Micha-
lina Grzybowska, Nikola 
Zadrożna, Mikołaj Doma-
recki, Weronika Olkowska, 
Lena Deszcz, Kornelia 
Kot, Maria Szwed, Sylwia 
Wachnicka, Aleksander 
Tobiasz, kl. 2 - Nikodem 
Skrajny, Nataniel Wach-
nicki, Zuzanna Rosa, Filip 
Warowny, Irenka Świer-
czewska, Antonina Wy-
ganowska, Antoni Szczę-
śniak, Adam Szczepański, 
Krzysztof Kwietniewski, 
Zuzanna Głodek, Gabrie-
la Głodek, Maksymilian 
Rosa, Wiktoria Gasek, 
Hanna Metera, Zofia Ko-
złowska, kl. 3 - Małgorzata 
Majsterek, Wiktoria Wąż, 
Monika Tratkiewicz, Nata-
lia Makulec, Lena Kurach.
Wszyscy uczniowie, którzy 
wzięli udział w konkursie 

otrzymali nagrody rzeczo-
we.

- Wszystkim uczestnikom 

konkursu gratulujemy i jed-

nocześnie dziękujemy bardzo 
paniom wychowawczyniom, 

które zachęciły uczniów do 
wzięcia udziału w konkur-
sie: z PSP nr 2 Iwona Baran 

i Edyta Mitkowska, z PSP nr 

1 Agnieszka Świderska, Anna 

Walenda, Mariola Gora i Zo-

fia Kęder. Dziękujemy pani 
Monice Gniedziuk za pomoc 

w umieszczaniu relacji z re-

alizacji projektu w szkolnych 

mediach i opracowanie pre-

zentacji - podsumowują ko-
ordynatorki projektu: Mag-
dalena Chojecka, Jolanta Kuć 
i Kamila Mazurek.

JS

rozstrzygnęli konkurs matematyczno-plastyczny

 + laureaci z kategorii kl. 3
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Dzięki finansowe-
mu wsparciu gminy 
Garwolin policjanci 
otrzymali sperso-
nalizowany namiot 
profilaktyczny z wy-
posażeniem 

Sprzęt został zakupiony ze 
środków Gminnej Komisji 
Rozwiązywania Problemów 
Alkoholowych w Garwolinie. 
Będzie on wykorzystywany 
podczas działań informacyj-
nych i edukacyjnych reali-
zowanych przez policyjnych 
profilaktyków.
We wtorek, 21 maja, przed 
siedzibą komendy podinsp. 
Janusz Mularski spotkał 
się z wójtem gminy Garwo-
lin Marcinem Kołodziej-
czykiem i przewodniczącą 
Gminnej Komisji Rozwiązy-
wania Problemów Alkoholo-
wych Ireną Skwarek. Pod-
czas spotkania komendant 
odebrał spersonalizowany 
sprzęt, który trafi do Zespołu 
Profilaktyki Społecznej, Nie-
letnich i Patologii.

- Policjantki z zespołu wielo-

krotnie biorą udział w impre-

zach plenerowych, podczas 

których prowadzą działania 
edukacyjne. Mają one na 
celu m. in. poprawę bezpie-

czeństwa uczestników ruchu 
drogowego czy propago-

wanie postaw wolnych od 

uzależnień. Wielokrotnie pre-

zentują też policyjne wyposa-

żenie i sprzęt wykorzystywany 

w codziennej służbie  - infor-
muje podkom. Małgorzata 
Pychner, oficer prasowy 
KPP w Garwolinie. Perso-
nalizowany namiot będzie 
wykorzystywany właśnie 
podczas tego typu wydarzeń 
realizowanych w naszym re-
gionie.
KPP dziękuje za wsparcie jej 
inicjatyw.

JS

policjaNci doSTali 
NamioT

 + Podinsp. Janusz Mularski spotkał się z wójtem gminy 
Garwolin Marcinem kołodziejczykiem i przewodniczącą 
Gminnej komisji Rozwiązywania Problemów Alkoholowych 
ireną Skwarek. Podczas spotkania komendant odebrał 
spersonalizowany sprzęt, który trafi do Zespołu Profilakty-
ki Społecznej, nieletnich i Patologii
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W rozpoczynającej 
się kadencji rady 
Powiatu Garwoliń-
skiego zgłoszono 
trzy kluby radnych. 
Dwóch radnych nie 
zasiada w żadnym 
z nich

Najliczniejszy jest Klub 
Radnych PiS. W jego skład 
wchodzi 10 radnych: Ma-

ciej Kurowski (przewodni-
czący), Marcin Jaroń (wi-
ceprzewodniczący) oraz 
Krystyna Antolak, Domi-
nik Banaszek, Karolina 

Jamnicka-Kondej, Iwo-

na Kurowska, Krzysztof 

Ochnio, Krzysztof Ośka, 
Waldemar Trzaskowski 
i Jacek Woźniak.

Klub Radnych Powiatowe 
Forum Samorządowe liczy 
siedmiu radnych. Przewod-
niczącym jest Sebastian 
Kieliszek. Ponadto w jego 
skład wchodzą: Jarosław 
Białecki, Stefan Gora, 
Michał Pałyska, Tomasz 
Połoczański, Stanisław 
Rosłaniec i Grzegorz 
Szymczak.

Najmniej liczny jest Klub 

Radnych Polskiego Stron-
nictwa Ludowego. Liczy 
czterech radnych kandydu-
jących z list Trzeciej Drogi. 
Są to: Marek Chciałowski 
(przewodniczący), Marcin 

Kobus (wiceprzewodniczą-
cy), Dariusz Owczarczyk 

i Adam Zboina.

W skład żadnego z klubów 
nie weszli Michał Jawor-

ski (kandydujący z KW 
PiS) i Norbert Wilbik 

(kandydujący z listy Fo-
rum).
Według statutu powiatu 
garwolińskiego, klub rad-
nych musi liczyć co naj-
mniej czterech członków. 
Kluby mogą występować 
z inicjatywą podjęcia 
uchwały, a przewodniczą-
cy klubów w trakcie dys-
kusji nad poszczególnymi 
punktami mogą prze-
mawiać dłużej niż po-
szczególni radni. Przed-
stawiciele klubów mogą 
przestawiać stanowiska 
klubów we wszystkich 
sprawach będących przed-
miotem obrad rady.

JS

Dwaj radni nie należą 
do żadnego klubu

dwieście osób. Jedni po 
szkołach wyjeżdżali na stu-

dia, a inni kończyli przygo-

dę teatralną po pierwszym 
spektaklu. Zadowalają-

ce jest to, że mamy nowy 
narybek i teatr ten żyje. 
Występowaliśmy nie tylko 
w Garwolinie, ale jeździ-
liśmy z przedstawieniami 
niemal po całej Polsce. 
Byliśmy trzy razy we Lwo-

wie z przedstawieniami dla 

Polaków. Miło było pa-

trzeć na łzy radości, z ja-

kimi przyjmowali nas nasi 

lwowscy rodacy. Może już 
w tym wieku jestem zbyt 
sentymentalny, ale miło 
było popatrzeć, jak poza 
granicami naszego kraju 

Polacy stanowią cząstkę 
naszej Ojczyzny.
Z teatrem współpracowa-
ły znane osobistości życia 
muzycznego scen polskich, 
takie jak: Ilona Kucińska-

-Boberek z Warszawy, 
solistka Teatru Wielkiego 
w Warszawie Małgorzata 
Godlewska, pieśniarka, 
a zarazem nauczycielka 
wokalu w Szkole Muzycz-
nej w Garwolinie, Aurelia 

Luśnia i inne osobowości 
życia kulturalnego kra-
ju. Repertuar był bogaty. 
Począwszy od kabaretu 
„Starszych Panów”, po-
przez spektakle muzyczne, 
patriotyczne i okazjonalne.
W swojej bogatej pracy 
twórczej, muzyk współ-
pracował z Chórem Miasta 
Garwolina, akompaniując 
chórzystom na festiwalu 
w Krzemieńcu na Ukra-
inie, a także dyrygował 
Garwolińskiemu Seksteto-
wi Kameralnemu.

ZaSłużony DZiałacZ 
kultury

W roku 2014, z okazji 60-le-
cia Domu Kultury w Garwo-
linie, za wybitne osiągnięcia 
w pracy zawodowej i spo-
łecznej na rzecz upowszech-
niania kultury w środowisku 
lokalnym, pan Julian otrzy-
mał medal „Zasłużony dla 
Kultury Polskiej”. Medal 
ten przyznany został przez 
ówczesnego ministra kultu-
ry i dziedzictwa narodowe-
go. - Miło jest, jak człowieka 
docenią za jego pracę, ale 
proszę wierzyć, że nie pra-

cuję dla odznaczeń. Lubię 
robić to co robię i mimo, że 
jestem już na emeryturze, 
to cieszę się, że mogę swo-

ją wiedzę i doświadczenie 
życiowe przekazywać mło-

demu pokoleniu - kończy 
rozmowę wielki, a zarazem 
skromny człowiek.
O panu Julianie Czaporow-
skim można byłoby napisać 
niejedną pracę naukową 
i wydać niejedną książkę. To 
co przekazaliśmy naszym 
Czytelnikom w sylwetce 
naszego bohatera, to tylko 
niewielka część z jego bo-
gatego życia muzycznego, 
artystycznego i pedagogicz-
nego. A przede wszystkim 
z jego wspaniałego człowie-
czeństwa.

Andrzej Ciosek eprasa.pl ab9e8545c4
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Stawiły czoła 
ekipom z całego 
świata reprezentując 
Polskę i Mazowsze 
na międzynarodowej 
scenie sportowej. 
Zespół Dream Team 
Youth z Klubu No 
Name z Garwolina, 
po wielu tygodniach 
ciężkiej pracy 
i wyrzeczeń, 
zajął znakomite 
4. miejsce na 
światowej arenie 
cheerleaderek

K
ażdego roku Mi-
st rzostwa Świata 
w Cheerleadingu 

(Icu Wolrd Cheerleading 
Championships) rozgrywa-
ne są w Orlando. Na tego-
rocznych nasz kraj w USA 
reprezentowało 8 klubów 
cheerleadingu sportowego, 
które otrzymały nomina-
cję na podstawie wyników 
z ubiegłorocznych Mi-
strzostw Polski w Raszynie. 
Wśród nich niezmiennie od 
kilku lat jest zespół z Gar-
wolina. Tancerki z MG-T 
UKS „No Name” już po raz 
szósty reprezentowały Pol-
skę we Freestyle Pom, tym 
razem w kategorii wiekowej 
„youth”.
Ta przygoda rozpoczęła 
się w momencie uzyskania 
pierwszego miejsca w Mi-
strzostwach Polski 2023, 
kiedy to zespół Dream Team 
Youth z Garwolina został 
powołany do Kadry Narodo-
wej, w skład której weszło: 
17 tancerek z garwolińskie-
go MG-T UKS „No Name” 
i 3 tancerki z legionowskie-
go klubu Elite Cheerleaders 
Academy. Głównym trene-
rem i choreografem zarów-
no tancerek z Garwolina jak 
i Legionowa jest Izabela 

Nierwińska.

Ćwiczcie! Ćwiczcie, 
bo warto!

Na Mistrzostwa Świata do 
magicznego Orlando wyru-
szyły 21 kwietnia. Ale za-
nim wyjechały w niezapo-
mnianą podróż, spędziły na 
hali sportowej wiele godzin 
na wyczerpujących trenin-
gach. Kosztowało to je wie-
le wyrzeczeń i godzin cięż-
kiej pracy w dni, w które ich 
rówieśnicy odpoczywali od 
codziennych obowiązków 
szkolnych. Wytrwała i sys-
tematyczna praca zaowoco-
wała. 24 kwietnia odbyły się 

eliminacje, w których zajęły 
5. miejsce, kwalifikując się 
tym samym do ścisłego fi-
nału. 25 kwietnia dały z sie-
bie wszystko. Kilka godzin 
później dowiedziały się, że 
wytańczyły 4. miejsce na 
świecie za Japonią, USA 
i Meksykiem i najlepszy 
wynik wśród krajów euro-
pejskich. Był to też najlep-
szy wynik w historii che-
erleadingu polskiego w tej 
konkurencji.
- To były niesamowite emo-

cje i przeżycie, które zapa-

miętamy do końca życia. 
Dążenie do celu, pokony-

wanie własnych słabości 
i udoskonalenie każdej z po-

szczególnych umiejętności 
doprowadziło nas do wy-

walczenia 4. miejsca w swo-

jej kategorii. Nie mogłyśmy 
uwierzyć w to, że stanęłyśmy 
za czołówką najlepszych 
zespołów na świecie poko-

nując tym samym 6 innych 
zespołów. Czujemy dumę, 
że to my mogłyśmy zmierzyć 
się z najlepszymi drużynami 
na świecie i wywalczyć dla 
swojego kraju tak wysokie 
miejsce. Atmosfera na Mi-
strzostwach Świata jest nie 
do opisania, wielkie wspar-
cie innych drużyn, integra-

cja międzykulturowa i ra-

dość wszystkich sportowców 
z tego co robią. Te wszystkie 
czynniki sprawiają, że całe 
wydarzenie rozgrywane na 
Florydzie jest nie do pod-

robienia! Nasz wyjazd nie 
byłby jednak możliwy bez 
naszej trenerki i choreogra-

fa Izabeli Nierwińskiej. To 
ona nas prowadzi, uczy, 
zawsze udziela nam ogrom-

nego wsparcia i zawsze 
w nas wierzy. Dzięki niej 
jesteśmy w tym miejscu. Je-

steśmy wdzięczne również 
pani Zofii Kisiel, która jak 
zawsze robiła wszystko, co 
w jej mocy, abyśmy mogły 
zaprezentować się na sce-

nie w Orlando - podkreślają 
cheerleaderki z Garwolina.
- Nie jestem w stanie zebrać 
słów, żeby opisać te miliony 
godzin spędzonych na sali. 
Ale warto, warto ćwiczyć 
kochani! Ćwiczcie! Ćwicz-

cie, bo warto! - krzyczała 
Magda, jedna z cheerleade-
rek, tuż po ogłoszeniu wy-
ników.

Dumny Garwolin, 
leGionowo. Dumne 
mazowsze!

Z naszych reprezentantek 
dumni są Polacy, szczegól-
nie mocno Garwolin i Le-
gionowo oraz Mazowsze. 
- Jesteśmy wdzięczni za oso-

biste zaangażowanie i po-

moc marszałków Mazowsza 
pana Adama Struzika i pani 
Janiny Ewy Orzełowskiej. 
Nasz sukces nabiera jeszcze 
większego znaczenia dzięki 
wsparciu Samorządu Woje-

wództwa Mazowieckiego, 
który w tym roku obchodzi 
swoje 25-lecie! Cieszymy 
się, że naszym osiągnięciem 
tak pięknie wpisujemy się 
w jubileusz - informuje Zo-

fia Kisiel.
Zadowolony jest również 
prezes Polskiego Stowarzy-

szenia Cheerleaders Leszek 
Cichocki, który obserwo-
wał występ na żywo w Or-
lando.
- Dziewczyny wykonały od 
ubiegłego roku ogromny po-

stęp, bo ciężko pracują. Je-

stem z nich ogromnie dum-

na! Niech ten sukces będzie 
inspiracją dla nas wszyst-
kich - podkreśla trenerka 
Izabela Nierwińska.

spełniamy marzenia! 
Dziękujemy!

Po rywalizacji przyszedł 
czas na relaks, odpoczynek 
i zwiedzanie. Tancerki spo-
tkały się także z Polonią 
m.in. pochodzącą z Garwo-
lina Dorotą Glab z domu 
Radziej, która pomagała 
klubowi podczas przygoto-
wań wyjazdu i na miejscu.
Do kraju wróciły 3 maja, 
powitane na lotnisku w War-
szawie przez swoich ro-
dziców, przyjaciół i fanów. 
- Start w Mistrzostwach 
Świata to szczyt marzeń każ-

dego zawodnika trenujące-

go cheerleading sportowy 
i właśnie spełniłyśmy swoje 
najskrytsze marzenie. Je-

steśmy zadowolone i bogat-
sze o nowe doświadczenia, 

a przede wszystkim wiemy, 
że idziemy w dobrym kie-

runku - podsumowują wra-
żenia z zawodów członko-
wie i opiekunowie klubu No 
Name z Garwolina.
17 maja w Publicznej Szko-
le Podstawowej nr 5 im. 
J. Korczaka w Garwolinie 
odbyło się spotkanie pod-
sumowujące mistrzostwa 
i całe przedsięwzięcie, na 
które zostały zaproszone 
władze miasta, powiatu, 
województwa, partnerzy, 
rodzice, darczyńcy, spon-
sorzy i przyjaciele klubu. 
Wręczone zostały podzięko-
wania, a gratulacji nie było 
końca. - Nie ma lepszej pro-

mocji naszej małej ojczyzny 
od jej mieszkańców. Pra-

cowitych, utalentowanych, 
którym się po prostu chce 
i dzięki temu odnoszą sukce-

sy - powiedziała kierownik 
Wydziału Promocji Miasta 
i Pozyskiwania Funduszy 
Zewnętrznych Beata Pa-

sternak, życząc klubowi No 
Name w imieniu własnym 
oraz burmistrz Garwolina 
Marzeny Świeczak kolej-
nych sukcesów. Gratulacje 
złożyła także starosta Iwona 
Kurowska.
W programie wydarzenia 

nie zabrakło występów. 
Wielkie podziękowania 
młode cheerleaderki skie-
rowały do rodziców, którzy 
zaangażowali się również 
w ich wyjazd, mocno kibi-
cowali tworząc strefę kibica 
włącznie z ich młodszymi 
koleżankami z klubu. - Czu-

łyśmy to wsparcie mimo 
dzielącej nas odległości. 
Gdy wracałyśmy, czekali na 
nas na lotnisku i witali nas 
z wielką dumą - wspomina-
ły. Przygoda w magicznym 
Orlando dobiegła końca. - 
Cieszymy się, że mogłyśmy 
zaprezentować efekt naszej 
wielomiesięcznej pracy na 
amerykańskiej scenie, speł-
niając tym samym nasze 
największe taneczne ma-

rzenie. Dziękujemy za wiel-
kie wsparcie i wiarę w nas. 
Jesteśmy niesamowicie 
dumne z tego, że mogłyśmy 
reprezentować Polskę na 
arenie międzynarodowej 
i wywalczyć dla niej to miej-
sce! Dziękujemy wszystkim 
partnerom, sponsorom, dar-
czyńcom i osobom, które 
przyczyniły się do spełnienia 
naszego marzenia. Dzięku-

jemy z serca naszej trenerce 
pani Izabeli Nierwińskiej. 
Jej mężowi panu Kamilowi 
za wsparcie. Dziękujemy 
za wszystko niezastąpionej 
pani Zosi Kisiel. Najmoc-

niej dziękujemy naszym ro-

dzicom, którzy w nas wie-

rzą, pchają do przodu, są 
w chwilach dobrych i trud-

nych - dodają.
JS

zeSpÓł z GarwoliNa czwarTy 
Na Świecie i NajlepSzy w eUropie

 + Do kraju wróciły 3 maja, powitane na lotnisku w Warszawie przez swoich rodziców, 
przyjaciół i fanów
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 +W Publicznej Szkole Podstawowej nr 5 im. J. korczaka w Garwolinie odbyło się spotkanie podsumowujące mistrzostwa i 
całe przedsięwzięcie, na które zostały zaproszone władze miasta, powiatu, województwa, partnerzy, rodzice, darczyńcy, 
sponsorzy i przyjaciele klubu
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partnerzy  
i organizatorzy
Głównym partnerem wydarze-
nia był Samorząd Wojewódz-
twa Mazowieckiego.
Partnerzy: Miasto Garwolin, 
Gmina Garwolin, Miasto i Gmi-
na Pilawa, Gmina Wilga, Gmina 
Łaskarzew, Gmina Parysów, 
Gmina Górzno, Powiat legio-
nowski, Miasto legionowo.
organizator: Polski Związek 
Sportowy cheerleadingu, 
Międzyszkolny Gimnastycz-
no-Taneczny uczniowski klub 
Sportowy „no name” Garwo-
lin, Fundacja Pomocy Rodzinie 
„noela”.

skład Dream 
team youth 
z Garwolina
Anna Andrzejewska, Amelia 
Baran, Emilia Baran, karolina 
Białecka, lena Bukowska, ni-
kola chyczewska, Marika Dy-
dek, nadia Galat, Agata Gano, 
Magdalena kalbarczyk, Hanna 
leszek, Maja Makulec, Ga-
briela Młodzińska, lea Sokół, 
oliwia Wojciechowska, Alicja 
Zackiewicz, Agata Żuraw oraz 
z legionowa: Elena kowalczyk, 
lena krawczyk, laura Skubis.
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Pierwszy stroik 

z aniołkiem zaniosła 
do kościoła, by 
podziękować Panu 
Bogu za wszystko 
i poprosić o zdrowie 
i siłę. Makramowe 
aniołki pani 
Małgorzaty stały 
się dla niej nie 
tylko pasją, ale też 
terapią, odskocznią 
od problemów 
i formą pomocy dla 
synka

M
ałgorzata Kowal-
czyk z mężem Mi-
chałem i synkiem 

Tomkiem mieszka w miej-
scowości Wicie w gminie 
Wilga. 
- W czerwcu 2017 roku or-

ganizowałam festyn chary-

tatywny dla wnuczka kolegi 
z pracy - małego Gabrysia. 
Włożyłam w tą inicjatywę 
dużo energii nie przypusz-

czając, że Bóg postanowił 
doświadczyć mnie i męża 
chorym dzieckiem, gdyż te-

raz nasz synek potrzebuje 
pomocy wrażliwych ludzi - 

wspomina pani Małgorzata. 

By przygotować 
synka do 
samodzielnego 
życia...

- Synek urodził się w mar-
cu 2018 roku jako zdrowy 
chłopczyk, gdyż uzyskał 10 
pkt w skali apgar. Po jakimś 
czasie okazało się, że cierpi 
na autyzm dziecięcy. Jego 
rozwój jest opóźniony, nie 
mówi, nie zgłasza swoich 
potrzeb żywieniowych, jak 
i higienicznych, jest pam-

persowany i niesamodziel-
ny. Walczymy o jego rozwój 
od wczesnego dzieciństwa, 
lecz nasze możliwości finan-

sowe są niewystarczające, 
by przygotować go do sa-

modzielnego życia - wyzna-

je mama Tomcia.
- To dzięki Państwa wpar-
ciu, Tomuś uczęszcza do 
prywatnego przedszkola 
terapeutycznego dla dzie-

ci z autyzmem w Otwocku. 
W przedszkolu ma zajęcia 
indywidualne, jak i grupo-

we oraz dodatkowe zajęcia 
typu sensoplastykę, cerami-
kę, dogoterapię i inne. Poza 
przedszkolem zapewniamy 
mu rehabilitację oraz tera-

pię sensoryczną i terapię 
logopedyczną. W tym roku 
zaczęliśmy hipoterapię. 
Okazało się, że nasz synek 

uwielbia jeździć konikiem. 
Koń ma na niego dobry 
wpływ. Tomuś ma wzmożo-

ną nadwrażliwość słuchową 
na pewne dźwięki, dlatego 
podjęliśmy terapię słucho-

wą metodą Johansena - 

opowiada pani Małgorzata. 
Dodaje, że w tym roku pod-

jęła naukę nowego zawodu, 
jakim jest terapeuta zajęcio-

wy. - Oczywiście wybór tego 
kierunku nie był przypadko-

wy. Postanowiłam nauczyć 
się pewnych metod z ergote-

rapii, by móc później poma-

gać innym - zaznacza.  

przygoda z makramą

W grudniu 2023 roku zaczę-

ła się jej przygoda z anioł-
kami z makramy. - Robiłam 
aniołki jako ozdoby choin-

kowe oraz jako prezenty dla 
rodziny. Zrobiłam aniołki 
w ramce na licytację dla 
chorych chłopców, którzy 
potrzebują pilnej pomocy 
finansowej. Pierwszy mój 
stroik z aniołkiem zanio-

słam do kościoła, gdzie 
pięknie dekorował ten świą-

teczny czas. Moja inten-

cja była taka, że chciałam 
Panu Bogu podziękować za 
wszystko i poprosić o zdro-

wie i siłę. Nauczyłam się ro-

bić nowe rzeczy, które spra-

wiają mi ogromną radość. 
Odnalazłam swoją pasję, 
która stała się dla mnie for-
mą terapii i odskocznią od 
problemów - przyznaje.
Czy rzeczywiście tworze-

nie makramowych cude-

niek może działać terapeu-

tycznie? - Tak, bo skupiam 
uwagę na nich i myślę, co by 
jeszcze zrobić, jak coś udo-

skonalić, szukam nowych 
sznurków. Cały etap jest dla 

mnie odskocznią - wyjaśnia 
kobieta.
Ile czasu zajmuje zrobienie 
aniołka? - To zależy, czy 
mogę zamknąć się w po-

koju i robić. Gdy mąż jest 
w domu, wtedy on pilnuje 
Tomcia, a ja robię aniołki. 
Czasami udaje się to razem 
z Tomciem, jak ma dobry 
humor. Nigdy nie patrzyłam 
na zegarek, ile czasu robię, 
bo najpierw robię aniołka, 
później go utrwalam i cze-

kam jak wyschnie. W ciągu 2 
godzin powinien być gotowy 
- szacuje rękodzielniczka, 
która ostatnio też zaczęła 
szydełkować. 

aniołki 
w podziękowaniu za 
pomoc dla tomcia

Makramowe aniołki stały 
się formą podziękowania 
dla osób, które wspierają te-

rapię Tomcia. - Ja nie chcę 
tylko otrzymywać pomoc, 

ale chcę i sama coś dać 
innym - podkreśla mama 
chłopca. Aniołki i laleczki 
wykonane przez panią Mał-
gorzatę mogą stać się pięk-

nym prezentem na Dzień 
Matki, wyjątkową pamiątką 
Pierwszej Komunii Świętej, 
upominkiem urodzinowym, 
walentynkowym czy uro-

czym podarunkiem wręczo-

nym komuś bliskiemu ot tak 
- bez okazji. 

Będą ramki, aniołki, 
słodkości i zdjęcia 
z wystawy!

Wykonane z sercem 
i wdzięcznością cudeńka 
można było zdobyć między 
innymi w ostatnią sobotę 
w Wildze, podczas Dnia Są-

siada. Tego dnia pani Mał-
gorzata prowadziła zbiórkę 
publiczną dla synka. Ze-

brane środki będą przezna-

czone na kosztowną, stałą 
i wielokierunkową terapię 

dla Tomcia, która jest dla 
niego jedynym ratunkiem.  

inspiracja 
do działania 
i pokonywania 
trudności z nadzieją

Andrzej Martynowicz, który 
zaangażował się w pomoc 
rodzinie z Wicia, prowadzi 
facebookową stronę „Wilga 
i okolice”. Znajdziemy na 
niej kilka postów o Tomciu 
i cudeńkach, jakie tworzy 
jego mama. - Dzięki spotka-

niu z Panem Andrzejem wie-

rzę, że uda nam się uzyskać 
wparcie na tyle, żeby pomóc 
naszemu dziecku, żebym kie-

dyś nie zarzuciła sobie, że 
nie zrobiłam wszystkiego, 
co mogłam. A zarazem chcę 
być inspiracją dla tych osób, 
które są załamane, żeby się 
nie poddawały i z nadzieją 
na przyszłość pokonywały 
przeciwności losu - podkre-

śla Małgorzata Kowalczyk. 
- W ten sposób, jak teraz po-

kazuje moje życie prywatne, 
wychodzę z komfortu życia 
anonimowego. Nie robię 
tego, aby zbierać oklaski, 
tylko by pomóc swojemu 
synkowi, ale także, by zachę-

cić inne osoby do działania. 
Wiem, że nie jestem niestety 
pierwszą ani ostatnią matką 
dziecka z niepełnosprawno-

ścią. Chciałabym zwrócić 
uwagę i uwrażliwić osoby, 
które nie mają takich pro-

blemów, aby doceniły to, co 
mają oraz aby swoje zdrowe 
dzieci uczyły wrażliwości do 
osób słabszych. Wtedy nam 
wszystkim będzie lepiej się 
żyło - apeluje mama Tomcia. 

integracja 
i szydełkowanie

Markrama to nie jedyna 
rękodzielnicza forma dzia-

łalności pani Małgorzaty. 
- Podczas zajęć w szkole, 
gdzie teraz uczęszczam, na-

uczyciel dał nam farby i ka-

zał namalować coś w końcu 
dla siebie. To było super 
uczucie dla każdego uczest-
niczącego w tych zajęciach. 
Ja namalowałam zachód 
słońca nad morzem, kole-

żanka np. domek na drzewie. 
Każdemu takie zajęcia re-

fleksji by się przydały. Czło-

wiek wraca do dzieciństwa 
i malując czuje się, jakby był 
dzieckiem. Polecam! Należę 
także do nowej grupy, która 
powstała: DUchowe SZY-

dełkowanie. Spotykamy się 
i uczymy nawzajem szydeł-
kowania, a przede wszyst-
kim się integrujemy. Są 
osoby, które nieźle śmigają 
na szydełku i są takie jak ja, 
które dopiero co zaczynają 
przygodę z szydełkowaniem. 
Chętnie czekamy na nowe 
osoby - zachęca do udziału 
mieszkanka Wicia. 
Szydełkujące rękodzielnicz-

ki spotykają się w GOK-u 
w Wildze w środy o godzi-
nie 18.00. 

 ur

TO PASJA, FORMA TERAPII I POMOC 
DLA SYNA TOMCIA

 + Tomuś - z pozoru zdrowo wyglądający chłopczyk - cierpi 
z powodu całościowych zaburzeń rozwoju pod postacią 
autyzmu dziecięcego

 +Małgorzata kowalczyk z mężem Michałem i synkiem Tomkiem mieszka w miejscowości Wicie w gminie Wilga. - Synek 
urodził się w marcu 2018 roku jako zdrowy chłopczyk, gdyż uzyskał 10 pkt w skali apgar. Po jakimś czasie okazało się, że 
cierpi na autyzm dziecięcy - wyznaje pani Małgorzata 

jak pomóc? 
Rodzice Tomcia dziękują wszystkim za wsparcie finansowe, udzielane 
poprzez przekazanie darowizny na konto Fundacji Dzieciom „Zdążyć 
z Pomocą” bądź 1,5% podatku.
przez cały rok można przekazywać darowizny na rzecz tomcia:
Fundacja Dzieciom „Zdążyć z Pomocą”
numer konta bankowego: 42 2490 0005 0000 4600 7549 3994
Tytułem: 40643 kowalczyk Tomasz Wilga darowizna na pomoc 
i ochronę zdrowia

dla chłopca można także przekazać 1,5% podatku 
W rozliczeniu PiT w rubryce „numer kRS” wpisz: 0000037904
W rubryce „informacje uzupełniające - cel szczegółowy 1,5% podaj: 
40643 kowalczyk tomasz wilga
Prosimy o zaznaczenie w zeznaniu podatkowym pola „ Wyrażam 
zgodę”

osoby, które chcą wesprzeć terapię dzielnego Tomka i otrzymać za 
darowiznę pięknego aniołka, mogą skontaktować się z mamą chłopca 
za pośrednictwem mediów społecznościowych: małgorzata kowal-
czyk
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„Tu, gdzie się 
człowiek urodzi, tam 
powinien zostać”. 
To słowa jednej 
z wysiedlonych 
z Zamojszczyzny, 
która do wyzwolenia 
przebywała 
w sierocińcu 
w Łaskarzewie

23 grudnia 1942 r. został 
przywieziony do Łaskarzewa 
transport około 200 starców 
i dzieci, którzy zostali wy-

siedleni z Zamojszczyzny. 
W tym czasie w Łaskarzewie 
przewodniczącym miejsco-

wego Polskiego Komitetu 
Opiekuńczego był lekarz Jó-

zef Wołek i to on odbierał ten 
transport.

Warunki podróży urągały 
wszelkim zasadom humani-
tarnym. Transport z dziećmi 
z Zamojszczyzny przywiezio-

ny został do Sobolewa zimą 
w nieogrzewanych wagonach 
towarowych. Wiele dzieci 
nie przeżyło tej podróży. Za-

marzły jeszcze w pociągu. 
W czasie całej podróży nie 
dostarczano im posiłków. 
Dzieci i starsi byli skrajnie 
wygłodzeni.
Do Łaskarzewa z Sobolewa 
przywieziono ich furmanka-

mi. Stan sanitarny zarówno 
dzieci jak i dorosłych był bar-
dzo zły. Osoby starsze i dzieci 
były zawszawione, wycień-

czone, brudne i wygłodzone. 
Starsze osoby były bardzo 
osłabione, a niektórzy gorącz-

kowali. Wszystkie dzieci były 

nędznie ubrane, pozbawione 
ciepłej odzieży mimo, że była 
wówczas zima (grudzień). 
Niemcy zabrali ich z domów 
w tym, w czym akurat stali. 
Ich całym dobytkiem zabra-

nym z domu były jedynie 
rzeczy osobistego użytku i to 
w bardzo skromnym wymia-

rze.

OtOczOnO ich Opieką 
lekarską

W pierwszych dniach ich po-

bytu główny nacisk położono 
na nakarmienie wszystkich 
osób, rozlokowanie ich w do-

mach, zaprowiantowanie oraz 
zaopatrzenie w ciepłą odzież. 
Rozpoczęto równocześnie 
walkę z wszawicą, co pocią-

gało za sobą niebezpieczeń-

stwo zakażenia tyfusem pla-

mistym. Otoczono ich opieką 
lekarską. Część z tych osób 

została umieszczona w wil-
lach na Letnisku. W willi 
Hermanówka i Lublinianka. 
Pozostałe osoby ludność z Ła-

skarzewa przyjęła pod swój 
dach. Reszta dzieci przeby-

wała w tzw. sierocińcu.
W późniejszym okresie część 
dzieci była zabrana do obcych 
rodzin w okolice Łaskarzewa 
i Warszawy, gdzie przebywa-

ły aż do wyzwolenia. Ilość 
osób przywiezionych do Ła-

skarzewa przekraczała dużo 
ponad 100 (wahała się między 
100 a 200 osób). Większość 
osób stanowiły dzieci w wie-

ku przedszkolnym i dzieci 
z klas 1-3. Nieliczną część 
stanowiły ich rodzice - matki 
i dziadkowie. Rodzice dzieci 
wysiedlonych w tym czasie 
wysłani byli na roboty przy-

musowe do Niemiec lub trafi-

li do obozu koncentracyjnego 
w Auschwitz, skąd często już 

nie było odwrotu.
Udało się zidentyfikować 
niektóre z tych rodzin, przy 
których były mamy lub 
dziadkowie. Była to pani 
Serwatka z córką Apolonią 

i synem Czesławem Ser-

watką, pani Kołakowska 

z dwiema córkami, Michał 
Nowosad z wnukami (zmarł 
w Łaskarzewie). Reszta dzie-

ci była bez rodziców. Zostali 
oni bestialsko rozdzieleni od 
rodziny jeszcze na terenie Za-

mojszczyzny. Z wywiadów, 
jakie były przeprowadzone 
z dorosłymi, którzy zostali 
wysiedleni, udało się ustalić, 
że ich przyjazd do Łaskarze-

wa był wynikiem zorganizo-

wanej akcji pacyfikacyjnej, 
która została przeprowadzona 
przez okupanta hitlerowskie-

go na terenie Zamojszczyzny. 
Pozostałe grupy dzieci zostały 
skierowane do Stoczka Łu-

kowskiego czy Żelechowa.

Wszy Wżarte 
W skórę głOWy

Do akcji ratowania stanęło 
zarówno szerokie grono ak-

tywistów Polskiego Komite-

tu Opiekuńczego, jak i oso-

by spoza Komitetu. Oprócz 
członków Polskiego Komitetu 
Opiekuńczego, do którego na-

leżeli Józef Wołek, Kazimie-

ra Pasteszko-Poświata, pan 
Szymański, Józef Urawski, 
Stanisław Brzostowski do 

akcji pomocy wysiedleńcom 
włączyli się również Antoni 

Poświata, Roman Jarząbek 
- sekretarz gminy Łaskarzew, 
Marian Górczyński - wójt 
gminy Łaskarzew i Antoni 

Łapacz - sekretarz Łaskarze-

wa. W pomoc włączyła się 
również Władysława Żele-

chowska oraz inni mieszkań-

cy Łaskarzewa. Z ramienia 
Armii Krajowej pomagała 
Danuta Longina Majek ps. 

”Furor”, Antoni Brzostowski 
ps. ”Grab”, Antoni Jasiński 
ps, ”Prędki”, Tadeusz Skow-

roński ps ”Skoczek”, Karol 

Koliński, Ignacy Przybylski 
ps. ”Ira” oraz inni. Bezinte-

resowną opiekę lekarską nad 
wysiedlonymi roztoczyła Le-

okadia Wołek-Przybylska 

ps. ”Gilza” i jej mąż dr Józef 
Wołek. Zabrali oni do siebie 
dwie dziewczynki Kołakow-

skie, po które za jakiś czas 
zgłosiła się ich matka. Naj-
młodsze, bo kilkutygodniowe 
niemowlę, wychudzone przy-

było pod opieką babci chorej 
na tyfus plamisty. Dziecko to 
z powodu braku wyżywie-

nia w czasie transportu było 
karmione czarną kawą zbo-

żową. Zabrała je do siebie 
lekarz stomatolog Stanisława 
Bretsznajder i otoczyła tro-

skliwą opieką. Babcię dziecka 
przetransportowano do szpi-

tala. Po powrocie ze szpita-

la babcia odebrała dziecko. 
Lekarz Bretsznajder nadal 
się opiekowała maleństwem, 
jednak nie udało się utrzymać 
go przy życiu. Znaczna część 
z wysiedlonych chorowała na 
dur plamisty - chorzy ci byli 
hospitalizowani w szpitalu. 
Po ulokowaniu wysiedlonych 
podjęto energiczną walkę 
z wszawicą. Dzieci kąpano 
w baliach, a najtrudniej było 
oczyścić głowy. Wszy wżar-
te w skórę głowy trzeba było 
wyłuskiwać twardymi szczot-
kami. Nie zwracano uwagi na 
niebezpieczeństwo zachoro-

wania na dur plamisty. Pomo-

cą medyczną zostały objęte 
również dzieci z Warszawy 
przebywające na kolonii let-
niej w Łaskarzewie w 1943. 
Były to dzieci z ogniska na 
Rakowcu oraz dzieci skie-

rowane przez Warszawską 
Spółdzielnię Mieszkaniową 
na Żoliborzu, w tym również 
kilkoro dzieci zagrożonych 
ze względu na pracę konspi-
racyjną ich rodziców lub ze 
względu na ich pochodzenie.
Do tematu dzieci z Zamojsz-

czyzny, które zostały wysie-

dlone i przewiezione do Ła-

skarzewa, będziemy wracać 
na łamach Twojego Głosu, 
publikując m.in. wspomnie-

nia osób, które przeżyły wy-

siedlenia i opowiadają co się 
wówczas działo, zarówno na 
Zamojszczyźnie, jak i w sa-

mym Łaskarzewie,
Opracowała:  

Karolina Jamnicka-Kondej  
- Łaskarzew na starej fotogra�i

Wiele dzieci nie przeżyło tej podróży

 + Furmanki z dziećmi i starcami wysiedlonymi z Zamojszczyzny 23 grudnia 1942 roku. 
Zdjęcie z okien pierwszego piętra budynku w Łaskarzewie przy ul. alejowej, w którym mie-
ścił się Zarząd Gminy Łaskarzew, wykonał ignacy Przybylski ps. "ira"

źródło: Dawny Powiat Garwolin i okolice

 > Historia fotografią pisana

Garwolin w PRL-u

 + Postój TaXi przy ul. senatorskiej. archiwum Barbary Witczak-Witaczyńskiej
 + Garwolin w PrL-u. Takich rozrywek było jak na lekarstwo. ale młodzież i dorośli po-

trafili sami sobie zapewnić wiele rozrywek. W lato kąpiąc się na zalewie lub w zakrętach 
lub pływać kajakami. Zimą jeżdżąc na łyżwach pod mostem lub zjeżdżając z górki na ul. 
Krzywej. Fot. Zbiory Marcina Kobusa eprasa.pl ab9e8545c4
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Straty, jakie poniosła Polska 
w czasie II wojny świato-

wej liczymy liczbą zabitych 
i okaleczonych ludzi. Wśród 
nich podajemy procent zabi-
tych lekarzy (50%), księży 
(28%), nauczycieli, profe-

sorów, inżynierów, pisarzy, 
aktorów, artystów itd. Li-
czymy także straty material-
ne. Do tego dochodzą starty 
kulturalne - bezpowrotnie 
utracone zbiory i kolekcje, 
zniszczone lub ukradzio-

ne skarby i dobra naszej 
kultury. Ich symbolem jest 
spopielona księga ze zbio-

rów Biblioteki Narodowej 
w Warszawie.
„Dawny Powiat Garwolin 
i okolice” dotarł do informa-

cji, jakie straty poniosła Bi-
blioteka Powiatowa w Gar-
wolinie i inne biblioteki 
powiatu w czasie II wojny 
światowej.

„Praca Oświatowa”, gru-

dzień 1945:
GARWOLIN
Biblioteka Powiatowa 
w Garwolinie ma za sobą 
długą tradycję oświatową. 

Oparta o stały budżet sej-
miku, który dawał solidną 
podstawę finansową, rozro-

sła się do 17.000 dzieł sta-

rannie dobranych i starannie 
oprawionych. Zawierucha 

wojenna 1939 r. doszczęt-
nie zniszczyła księgozbiór, 
który uległ spaleniu tak jak 
i całe miasto. W 1940 r. zor-
ganizowano nową bibliote-

kę, do której weszły:
a) książki ewakuowane 
z Grudziądza Centralnej B. 
Wojskowej,
b) komplety ruchomej bi-
blioteki terenowej i
c ) dary od społeczeństwa.
Żywot tej biblioteki, liczą-

cej kilka tysięcy tomów, 
był krótki - zniszczyła je 
ponownie i świadomie ręka 
wroga.
Ogólna ilość książek, któ-

re przed wojną znajdowały 
się w powiecie, wynosiła: 
w b-kach szk. ok. 20.000 t.; 
w b-kach gminnych łącznie 
z biblioteką powiatową ok. 
30.000 t., w bibliotekach 
dworskich ok. 18.000 t. 
Prawie wszystkie uległy za-

gładzie. (Książki z bibliotek 
podworskich zostały prze-

ważnie zniszczone w sku-

tek działań wojennych; 
część ich znajduje się w bi-
bliotece powiatowej, ok. 
100 t. w bibliotece gminnej 

w Górznie, 1650 t. zabra-

ło Ministerstwo Oświaty). 
Wartość ogólna zniszczo-

nych księgozbiorów, karto-

tek i szaf oblicza się według 
cen przedwojennych na 
350.000 zł.
W r. sz. 1944/45 zorganizo-

wano nową Centralną Bi-
bliotekę Powiatową, która 
mieści się w gmachu szkoły 
powszechnej w Garwolinie. 
Posiada ona 1.156 warto-

ściowych tomów, oprawio-

nych, skatalogowanych i bi-
bliotecznie wyposażonych. 
Reszta, około 1.000 t., są to 
książki jeszcze nieskatalo-

gowane, a częściowo zde-

kompletowane.
Na utrzymanie i rozwój bi-
bliotek w powiecie Powia-

towa Rada Narodowa, wzo-

rem lat ubiegłych i zgodnie 
z tradycją oświatową wsta-

wiła w roku budżetowym 
1945/46 - 200.000 zł.
Na terenie powiatu znajdują 
się skatalogowane i zareje-

strowane biblioteki w miej-
scowościach: Żelechów 
(1.500 t.), Górzno (650 t.), 
Miastków (450 t.) Trojanów 

(136 t.), Ryki (350 t.).
Czytelnictwo w powiecie 
jest na ogół rozwinięte. 
W czasie okupacji teren 
korzystał z tajnych komple-

tów bibliotecznych, obecnie 
wypożycza z Centralnej 
Biblioteki Powiatowej (we 
wrześniu b.r. liczba czytel-
ników wynosiła 195 osób) 
i bibliotek gminnych. Czy-

telnictwo prasy jest słabe ze 
względu na brak czasopism 
i wysoką cenę (do 10 zł za 
dziennik w cenie 2 zł).
Plan pracy na przyszłość 
przewiduje:
1) ustalić sieć punktów bi-
bliotek ruchomych,
2) organizować gminne 
biblioteki w myśl zasady, 
że każda gmina musi mieć 
swoją bibliotekę,
3) zorganizować zbiórkę 
książek w terenie,
4) uporządkować i skatalo-

gować zebrane zbiory,
5) rozbudzać czytelnictwo 
książek i prasy.
St. Suda

źródło: Dawny Powiat Garwolin 
i okolice - Anna Ogonowska

Wojenne straty bibliotek powiatu garwolińskiego

W styczniu 1945 r. 

został aresztowany 
przez NKWD 
pod zarzutem 
szpiegostwa na 
rzecz Watykanu. 
W przeprowadzonym 
procesie zażądano 
dla niego kary śmierci

Adolf Piotr Szelążek 

urodził się 30 lipca 
1865 r. w Stoczku 

Łukowskim. Jego ojciec Sta-

nisław Szelążek pochodził 
z Żelechowa. Stanisław Sze-

lążek w 1860 r. był organistą 
i kantorem w parafii żele-

chowskiej. Od 1862 r. praco-

wał jako organista w Łuko-

wie. W 1865 r. mieszkał już 
w Stoczku Łukowskim, peł-
niąc funkcję pisarza gminy 
Prawda z siedzibą w Stoczku, 
a w 1867 r. znowu mieszkał 
w Żelechowie, nadal pracując 
w Stoczku.
Matka Adolfa Piotra Szelążka 
- Marianna z domu Grigo-

riew - zmarła, gdy miał on 
niespełna półtora roku.
Wczesne lata dziecięce Adolf 
Piotr Szelążek spędził w Że-

lechowie. Szkołę powszech-

ną ukończył w Węgrowie, 
dokąd przeprowadził się jego 
ojciec wraz z dziećmi. Wy-

chowaniem Adolfa Piotra za-

jęła się niebawem druga żona 

Stanisława Szelążka, Eleono-

ra z Dobraczyńskich.
Adolf Piotr Szelążek ukoń-

czył gimnazjum w Siedlcach 
i seminarium duchowne 
w Płocku. Studiował w Aka-

demii Duchownej w Peters-
burgu. Święcenia kapłańskie 
przyjął w 1888 r. w Płocku. 
Od 1893 r. był wykładowcą 
w seminarium duchownym 
w Płocku, a w latach 1909-
1918 pełnił funkcję rektora 
tegoż seminarium.
Był mocno zaangażowany 
w dzieło reorganizacji Ko-

ścioła katolickiego w od-

radzającym się państwie 
polskim. Od 1918 r. pełnił 
funkcję naczelnika Wydzia-

łu Kościoła Katolickiego 

w Ministerstwie Wyznań 
Religijnych i Oświecenia 
Publicznego. Był członkiem 
polskiej delegacji w prowa-

dzonych w 1920 r. pertrakta-

cjach pokojowych w Rydze, 
brał udział w spotkaniach 
odnoszących się do kwestii 
wyznaniowych i Kościoła 
katolickiego. W latach 1921-
1925 aktywnie uczestniczył 
jako przedstawiciel Episko-

patu Polski w pracach nad 
przygotowaniem konkordatu 
między Polską a Stolicą Apo-

stolską. W okresie 1918-1925 
był biskupem pomocniczym 
płockim, a w latach 1926-
1950 biskupem diecezjalnym 
łuckim. W 1936 r. założył na 
terenie diecezji łuckiej Zgro-

madzenie Sióstr św. Teresy 
od Dzieciątka Jezus.
Na początku II wojny świa-

towej Łuck i cała diecezja 
zostały zajęte przez wojska 
radzieckie. Nowa władza 
sowiecka wyrzuciła biskupa 
z jego siedziby, zamknęła ku-

rię i seminarium duchowne. 
Biskup Szelążek zamieszkał 
w gmachu dawnego kole-

gium jezuickiego. Sytuacja 
nie poprawiła się także od 
czerwca 1941 r., tzn. od mo-

mentu zajęcia diecezji przez 
wojska niemieckie.
Latem 1944 r. wojska ra-

dzieckie zajęły ponownie 
Łuck. Pod koniec 1944 r. 
zaczęto wysiedlać Polaków 
z Ukrainy. Biskupowi Sze-

lążkowi nakazano opuszcze-

nie diecezji oraz wyjazd do 

Polski, on jednak nie zgodził 
się na to. W konsekwen-

cji w styczniu 1945 r. został 
aresztowany przez NKWD 
pod zarzutem szpiegostwa na 
rzecz Watykanu. Był więzio-

ny w Łucku oraz w Kijowie. 
W przeprowadzonym proce-

sie zażądano dla niego kary 
śmierci. W wyniku wielu 
starań o uwolnienie biskupa 
Szelążka, w 1946 r. został on 
deportowany do Polski. Jego 
miejscem zamieszkania stał 
się Zamek Bierzgłowski koło 
Torunia.
Zmarł 9 lutego 1950 r. Został 
pochowany w krypcie ko-

ścioła św. Jakuba w Toruniu. 
Uroczystościom pogrzebo-

wym przewodniczył Prymas 
Polski kardynał Stefan Wy-

szyński.
Z inicjatywy Zgromadzenia 
Sióstr św. Teresy od Dzie-

ciątka Jezus, przekonanego 
o świątobliwości życia bisku-

pa Szelążka, podjęto próbę 
wyniesienia go na ołtarze. 21 
stycznia 2013 r. Stolica Apo-

stolska wydała zgodę na roz-

poczęcie procesu jego beaty-

fikacji. Proces ten na szczeblu 
diecezjalnym został rozpo-

częty 6 października 2013 r. 
przez biskupa toruńskiego 
Andrzeja Suskiego. Etap die-

cezjalny został zakończony 
4 września 2016 r., po czym 
akta procesowe przekazano 

do Kongregacji Spraw Kano-

nizacyjnych w Rzymie.

Michał Sztelmach - Dawny Żelechów

Kandydat na ołtarze związany 
z Żelechowem

 + Z inicjatywy Zgroma-
dzenia sióstr św. Teresy od 
Dzieciątka Jezus, przeko-
nanego o świątobliwości 
życia biskupa adolfa Piotra 
szelążka, podjęto próbę 
wyniesienia go na ołtarze. 
21 stycznia 2013 r. stolica 
apostolska wydała zgodę 
na rozpoczęcie procesu jego 
beatyfikacji

W Izbie Pamięci Ziemi Że-

lechowskiej planowana jest 
prelekcja dotyczącą postaci 
Franciszka Zawadzkie-

go - żelechowianina, jed-

nego z pierwszych produ-

centów rowerów w Polsce 
i pierwszego mistrza Polski 
w kolarstwie szosowym. 
Spotkanie odbędzie się 
w pierwszej połowie czerw-

ca (data w trakcie ustalania).
- Jako rekwizyt chciałbym 
zaprezentować przedwo-

jenny rower z warszawskiej 

fabryki Franciszka Zawadz-

kiego - mówi organizator 
przedsięwzięcia Michał 
Sztelmach, dyrektor Miej-
sko-Gminnego Ośrodka 
Kultury w Żelechowie. - 
Czy ktoś z Państwa posiada 
może taki rower i zechciałby 
go wypożyczyć na potrze-

by prelekcji? - zwraca się 
z apelem do Czytelników 
historyk.
W tej sprawie prosimy 
o kontakt z Michałem Sztel-
machem, tel. 693 854 229.

Rower Zawadzkiego pilnie 
poszukiwany!

 + Franciszek Zawadzki urodził się 6 października 1887 r. 
w Żelechowie jako syn Piotra Zawadzkiego i Franciszki z 
Głowienków. Na zdjęciu Franciszek Zawadzki w koszulce 
z białym orłem wywalczonej w pierwszych w odrodzonej 
Polsce mistrzostwach na szosie, zorganizowanych 24 
sierpnia 1919 r. 
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7 czerwca

OGŁOSZENIA / REKLAMY

mieSzkaNie 
sprzedam

 �MIESZKANIE 44 m2, nr. 124B/2, do 
remontu w środku, w czworaku, sień - 
6,8 m2, kuchnia - 7,5 m2, pokój 30,87 
m2, cena 69 tyś. zł. Sobieszyn, tel. 606 
857 951

 �MIESZKANIE pow. 52,72 mkw, 2 po-
koje, piętro 2 z 4, 1987r. cena 399.000 zł. 
Ryki. Tel. 602 281 237.

 �MIESZKANIE 68,64 mkw , parter, 
osiedle Witosa w Rykach, cena 415.000 
zł.  Tel. 510 209 969.

 �MIESZKANIE 3 pokojowe 45mkw, 3 
piętro, balkon, ul. Wyczółkowskiego, 
Ryki. Tel. 573 522 647.

mieSzkaNie 
zamienię

 �MIESZKANIE w bloku zamienię na 
dom jednorodzinny w Rykach, miesz-
kanie 3 pokojowe, 1 piętro. Tel: 886 
464 331

dom  
sprzedam

 � BUDYNEK mieszkalny o pow. 150mkw 
, wykończony 3 lata temu, dom do za-
mieszkania od zaraz, cena umowna do 
uzgodnienia. Ryki ul. Beniowskiego 96.  
Tel. 500 221 721.

 � DOM murowany, pow. 62 m2, 3 po-
koje, kuchnia, łazienka, działka o pow. 
1162 m2, ocieplony, okna wymienione, 
ogrzewania gazowo-węglowe; zabudo-
wania gospodarcze, Dęblin ul. Kocka. 
Cena do uzgodnienia.  Tel. 509 459 663.

lokal  
sprzedam

 � BUDYNEK handlowy i mieszkalny, 
pow. około 100mkw, Dęblin ul. War-
szawska 34.  Tel. 500 221 721.

 � NIERUCHOMOŚĆ pod działalność go-
spodarczą nr działki 2257 , lokal 79mkw, 
+ działka 1200mkw. Stężyca ul. Rokicka 
2.  Tel. 661 488 814, 661 909 466.

DO wyNajęcia 
posiadam

 � POKOJE przystosowane dla 3 osób: 
jednoosobowy 16 m², dwuosobowy 25 
m² z balkonem. Dom znajduje się blisko 
centrum, w domu jednorodzinnym, pię-
tro, oddzielne wejście. Cena 40 zł/doba. 

eprasa.pl ab9e8545c4
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tel. 504 086 922

RYKI 
ul. Warszawska 100

Medivita, tel. 509 728 764

DÊBLIN 
ul. Krzywa 2/4

Przychodnia rodzinna, tel. 509 728 638
czynne: od pon. do pi¹tku w godz. 10-18

wystawiamy 

faktury VAT

PRYWATNY GABINET 

DERMATOLOGICZNY
Ryki, ul. Sienkiewicza 12

Barbara BOJAR
Przyjmuje w piątki, godz. 11 -15. Rejestracja telefoniczna codziennie.

tel. 602 305 421 

opony nowe i używane osobowe, dostawcze, rolnicze

naprawa kół rolniczych i budowlanych do 56”

prostowanie felg aluminiowych i stalowych

czujniki TPMS

nie czekaj w kolejce – umów się 

08-500 Ryki, ul. Swatowska 20
tel. 602 284 292, 698 642 151

wykopy, zasypy, plantowanie
transport piachu, ¿wiru, pospó³ki, 

ziemi ogrodowej

transport 20-30 ton

piasek kwarcowy 

kruszywo betonowe, drogowe i ozdobne

uk³adanie kostki brukowej

zamiatanie dróg i parkingów WAGA 60 ton

Tel: 508 550 683

 � POKÓJ pow. 28mkw, po kapitalnym 
remoncie, umeblowany + kuchnia + 
łazienka + AGD i RTV, osobne wejście. 
Dęblin ul. Warszawska 13D. Tel. 693 250 
047.

 � KAWALERKA w bloku, umeblowana. 
Ryki.  Tel. 889 491 058.

działka POLE 
sprzedam

 � SIEDLISKO w Woli Rębkowskiej; 41 
arów; cena do uzgodnienia Tel: 720 915 
815

 � DZIAŁKA siedliskowa 85 arów, media 
z ulicy, Nowodwór. Cena 190 tys. zł do 
negocjacji. Tel: 722 122 727 

 � GOSPODARSTWO rolne o pow. 1,96 ha 
z placówką, plus 16 arów lasu, Trzcianki 52 
gmina Nowodwór. Tel. 513 214 865.

 � DZIAŁKi budowlane, dwie, uzbrojone, 
po 1600 m2. Wola Rębkowska, Zacisze. 
Cena do negocjacji. Tel: 720 915 815

 � DZIAŁKA budowlana, pow. 30 arów, 
Sierskowola. Cena do uzg.  Tel. 531 868 
784.

 � SIEDLISKO położone w Woli Rębkow-
skiej, na terenie znajduje się drewniany 
budynek mieszkalny z bali (zdrowy), kryty 
blachą, do remontu oraz garaż murowany 
i budynek gospodarczy. Cena do uzgod-
nienia. Tel: 720 915 815

 � DZIAŁKA rolnicza pod budowę 1,06 ha 
w Janiszach. Tel: 606 595 919

 � DZIAŁKA budowlana Stara Dąbia, przy 
trasie prąd i woda.  Tel. 663 581 500.

 � LAS pow. 5,5 ha w miejscowości Kru-
szyna, okolice Farmy Iluzji.  Tel. 607 607 

700.

 � DZIAŁKA budowlana 1100 m2 o wy-
miarach 34 x 34 m w miejscowości Sławi-
ny gm. Garwolin. Działka znajduje się w 
pobliżu lasu a dojazd do działki wydzie-
loną drogą wewnętrzną. W pobliżu brak 
zabudowy. Tel: 513 904 641

 � DIAŁKA na „Fregacie”. Ryki. Tel. 688 
679 360.

 � Działka budowlana w Brzezinach (gm. 
Stężyca), o pow. 40 arów, z rozpoczętą 
budową hali magazynowo - składowej. 
Możliwość stworzenia działki rekreacyj-
nej. Cena do uzgodnienia. Tel. 501588212.

 � Działka budowlana w Stężycy o pow. 
40 arów, z możliwością wszelakiej za-
budowy i prowadzenia działalności 
gospodarczej. Cena do uzgodnienia. Tel. 
501588212.

 � DZIAŁKA nr 18 Kąty, gmina Kłoczew. 
Powierzchnia 1,20 ha. Położona przy dro-
dze. Tel: 501 605 737

 � DZIAŁKA rekreacyjna - budowlana o 
pow. 1,40 ha we wsi Korzeniów gmina 
Ryki, w dużej części zalesiona brzoza + 
sosna, na działce stoi budynek murowa-
ny (pokój i kuchnia). plus garaż blaszany 
4x6, plus studnia. Cena do uzg.  Tel. 794 
128 913.

 � PILNIE sprzedam. DZIAŁKA budowlana 
o pow. 0,69 ha, szer. ponad 18m, działka 
znajduje się w m. Stara Rokitnia przy 
drodze do Nowej Rokitni, za strażnicą OSP, 
obok działki jest gminny wodociąg, obec-

nie jest to użytkowane pole uprawne. 
Sprzedam działkę w lesie (las) o pow. 0,25 
ha w m. Stara Rokitnia. Można dzwonić 
cały dzień.  Tel. 663 647 909.

 � DZIAŁKA około 8 arów szer. 9m wszyst-
kie media w ulicy. Dęblin Rycia ul. Stara. 
Tel. 667 775 517.

 � ŁĄKA . Babice. Tel. 579 270 780.

 � LAS 0,43 ha. Stare Zadybie. Cena do 
uzgodnienia. Tel: 669 954 989

 � DZIAŁKA z możliwością zabudowy jed-
norodzinnej w Kłoczewie ul. Leśna. Nr 
ewidencyjny działki: 89/8. Powierzchnia 
1629 m2. Cena 45 zł/m2 do negocjacji. 
Proszę o kontakt po g.17, tel. 665 762 816

 � DZIAŁKA budowlana pow. 15 arów, 
woda, gaz, prąd, częściowo ogrodzona. 
Ryki ul. Młynarska. Cena do uzg.  Tel. 
603 191 854.

SAMOCHÓD 
sprzedam

 � DACIA Sandero stan bdb, przebieg 23 
tys.km. rocznik 2013, cena 23.000 zł do 
uzgodnienia. Tel. 722 373 231.

 � FIAT Punto Grand 2012r. 1.3 D 194 tys.
km. kolor granatowy, pełna elektryka, 
wszystko sprawne, stan bdb, cena do 
uzg. okolice Ryk. Tel. 721 382 036.

 � FIAT SEICENTO 1999R. tanio, cena do 
uzg. Dęblin. Tel. 604 171 211.

 �MITSUBISHI Outlander 2.0 B+G, ory-
ginalny, po wymianie rozrządu i innych 
części, więcej informacji telefonicznie po 
16. Tel: 602 264 122

 � OPEL Combo D 1.6 D2016r. Dęblin. Tel. 
697 421 696.

 � PEUGEOT 208 1.6 ehdi, 2014r., srebr-
ny, 171 tyś. km przebiegu. 24 900 zł. Tel: 
725 812 469

 � PEUGEOT 3008 2011r. czarny 1.6 B, 
bogato wyposażony, sprowadzony z Nie-
miec, uszkodzony przód, poduszki całe, 
cena 8.900 zł. Ryki. Tel. 511 799 673.

 � PEUGEOT 308 gt-line, kombi, 2015r., 
1.6 blue hdi, 120KM, 158 tyś. km prze-
biegu, biała perła. 49 900 zł. Tel: 725 
812 469

 � RENAULT Megane III 2010 r., 1.6 B, 
110 KM, 161 tys. km, po wymianie oleju 
i filtrów, nowe opony, nowy akumula-

tor, wymienione zawieszenie, hak, 2 kpl 
opon zimowe nowe, długie opłaty. Cena 
21.500 zł. Ryki. Tel: 883 462 449

 � SEAT altea 1.6 benzyna, 2004r., silnik 
po remoncie. Ryki. 13 800 zł. Tel: 886 
464 331

 � SKODA fabia 2009r., 202 tyś. km prze-
biegu, benzyna + LPG, wspomaganie 
kierownicy, klimatyzacja, ABS, ESP, el. 
szyby, srebrny. 11 000 zł. Tel: 512 907 611

 � VW Golf 4 1.9 TDI 2001 rok, klimatyza-
cja, 4x air bag, centralny zamek, el.szy-
by, ABS, hak, 6 biegów, 5 drzwi, srebrny, 
nowe opony, stan idealny, bez wkładu 
finansowego, ważne OC i przegląd, cena 
8.900 zł. Ryki. Tel. 604 645 106.

SAMOCHÓD  
kupię

 � AUTA, CIĄGNIKI. Kupię każde auto, 
skup aut, kasacja, maszyny rolnicze, 
ciągniki rolnicze. Numer telefonu - 660 
454 255

 � STARE samochody z dokumentami, 
e30, e24, itp. stan obojętny. Tel: 512 
238 153

moTocykl 
sprzedam

 � HONDA GL 1500 trike, 1997r., 100 tyś. 
km przebiegu. Garwolin. 35 tyś. zł. Tel: 
507 054 578, 501 276 508 

 �MOTOR KAWASAKI ZX9R prod. 1995r. 
sprowadzony z Niemiec, bezwypadko-
wy, stan dobry, wszystkie opłaty aktual-
ne, cena 5.500 zł.  Tel. 787 168 260.

 �MOTOROWER Benzer 50cm3 pierw-
sza rejestracja w 2014r. przebieg 
2540km, przegląd OC aktualne, kupiony 
głównie na zniżkę, cena 2.900 zł. Niwa 
Babicka. Tel. 606 238 736.

 � SKUTER Baotian. Ryki. Tel. 503358266.

 � SKUTER krajowy 125, 2014r., 6 tyś. km 
przebiegu. Garwolin. 2 500 zł. Tel: 507 
054 578, 501 276 508 

 � SUZUKI Intruder, 1995r., 31 tyś. km 
przebiegu. Garwolin. 11 tyś. zł. Tel: 507 
054 578, 501 276 508 

MOTO rÓŻNe 
sprzedam

 � BAGAŻNIK samochodowy na 2 rowe-
ry , montowany na hak, holenderski, ce-
na 400 zł. okolice Ryk. Tel. 604 753 685.

 � FELGI aluminiowe od Vectra C 17 cali 
5 śrub, komplet 4 szt. stan bardzo dobry, 
cena 800 zł. Dęblin. Tel. 697 421 696.

 � FELGI stalowe 13 cali na 4 śruby, stan 
dobry 4 szt. pasuje do forda Fiesty, cena 
150 zł. Dęblin. Tel. 697 421 696.

 � FELGI stalowe. kpl. 4 szt, 15 cali - Re-
nault . Tel. 662 596 281.

 � OPONY letnie Dunlop 2 szt. 185/60 
R15. Tel. 662 596 281.
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remonty i wykoñczenia wnêtrz
adaptacje poddaszy
uk³adanie glazury, terakoty i gresu
malowanie, szpachlowanie
zabudowy z p³yt G-K
sufity podwieszane
monta¿ drzwi i parapetów
docieplenia budynków
malowanie elewacji i wiele innych

Wojciech Bednarczyk

tel. 600 707 294

POSADZKI 
MIXOKRETEM

 � OPONY wielosezonowe używane do 
T5 wym. 205/65 R16C 4szt. Imperial z 
felgami, cena 150 zł/szt. Ryki. Tel. 500 
221 721.

 � SILNIK Polonez 1.6, cena do uzg. Ryki. 
Tel. 576 591 946.

MASZYNY ROLNICZE 
sprzedam

 � CIĄGNIK ruski Władymirec prod. 
1996r. cena do uzg. Wojciechówka gmi-
na Kłoczew. Tel. 513 570 888.

 �MASZYNY: Rozrzutnik obornika, 
8 ton, tandem, Prasa rolująca me-
tal Fach, Owijarka samozaładowcza 
Sipma, Dojarka przewodowa Westfa-
lia, Siewnik do zboża 3 m szerokości, 
Chłodnia samomyjąca do mleka poj. 
2000 litr, Kosiarka rotacyjna mała, 
Brona talerzowa 3m szerokości, Wał 
polowy 3m szerokości, Agregat upra-
wowy 3m szerokości, Brona 4-polowa. 
Nowa Dąbia.  Tel. 722 329 938.

 � PRZYCZEPA do przewozu bel, ła-
downość 24 szt., światła, hamulec 
pneumatyczny. Cena do uzgodnienia. 
Tel: 605 454 369

 � KOSIARKA rotacyjna 165 i 185, ko-
siarki sprawne, mało używane, posia-
dają osłony, stan bdb. Tel: 505 900 999

 � KULTYWATOR 14 zębów, brona 3, 
opryskiwacz z lancami plastykowymi. 
Tel. 602 470 592.

 � ROZSIEWACZ do nawozu lejkowy, 
do ciągnika, mało używany, cena do 
uzg. Beczka aluminiowa poj. 3500 litr, 
na kołach, po wodzie. Podebłocie. Tel. 
666 053 978.

 � KOSIARKA spalinowa, sprawna, ce-
na do uzg. Tel. 81 8663701.

 � RĘBAK do gałęzi na wióra, napęd 
od wom. Garwolin.  Tel. 608 061 723.

 � PRZETRZASACZ do siana tzw. pająk 
prod. Limanowa. PŁUGI 4-skibowe. 
Garwolin.  Tel. 608 061 723.

 � PRZYCZEPA samozbierająca marki 
Kunów typ 55/6 FMR , stan dobry, 
mało używana w 100 proc. sprawna, 
cena 3.600 zł.  Tel. 660 702 931.

 � ROZRZUTNIK obornika jedno-
osiowy, glebogryzarkę, brony trójki, 
kultywator, pługi dwójki, przyczepa 
dwuosiowa marka D-47B ładowność 
4,5 T. Tel. 606 805 581.

 � KOŁA do kombajnu Ferguson balony 
20x20. Kosy 3m, i inne do silnika, 
okolice Ryk.  Tel. 691 422 766.

 � SIECZKARNIA cała metalowa, okoli-
ce Ryk. Tel. 818653668.

 � KOPACZKA dwurzędowa do ziem-
niaków. Rososz. Tel. 505 824 818.

 � ŻMIJKA do zboża 8m, 4+2x2, stan 
bdb. Urszulin. Tel. 502 665 754.

 � PRASĘ kostkującą Simpa Z-224/1, 
stan bardzo dobry. Tel. 691 312 727.

 � BRONY 5polowe w b.dobrym sta-
nie. Tel. 691 312 727.

 � PRASA kostkująca Z224/2, prod. 
1999r. cena 9000 zł. Kółko Rolnicze. 
Ryki.  Tel. 512 936 536.

 � BRONA talerzowa 2x11, 2.4m, stan 
bdb. Żelechów. Tel: 517 163 950

 � OPRYSKIWACZ 400l, lance 12m, 
pompa sprawna, stan bdb. Tel: 669 
717 566

 � PRASA simpa kostkę, 1991r., stan 
dobry. Tel: 692 290 910

 � BRONA talerzowa 9 atpila, 1999r., 
dodatkowo z wałkiem, stan bdb. Tel: 
692 290 910

 � PRASA rolująca simpa 569, walco-
wo-łańcuchowa, 2005r., na sznurek. 
Cena do uzgodnienia. Tel: 605 263 469

 � CIĄGNIK rolniczy MTZ 82 z napę-
dem, 1989r., w oryginale, zarejestro-
wany, sprowadzony z Niemiec. Cena 
do uzgodnienia. Tel: 605 263 469

 � PRZYCZEPA rolnicza - wywrotka 
oraz do bel. Cena do uzgodnienia. Tel: 
605 263 469

 � KOSIARKI rotacyjne 165 oraz 185 
szer., sprawne, mało używane, mają 
osłony, stan bdb. Tel: 505 900 999

 � AGREGAT 3,0m szer., wąski ząb, 
wałki podwójne, śruba, stan bdb. Tel: 
505 900 999

 � MASZYNY: Agregat uprawowy 
2,7m. Brona talerzowa 2x9/2x11. Pa-
jąk do siana. Kopaczka do ziemniaków. 
Pługi 4 na wysokiej skibie. Tel. 570 
530 800.

 � KOSIARKA konna na gumowych 
kołach, stan dory, Swaty. Tel. 881 058 
326.

 � OPRYSKIWACZ zawieszany 300 litr 
(max 350), lanca do truskawek malin 
i zboża 12m. cena 2.100 zł. Przykwa.  
Tel. 663 855 914.

 � OWIJARKA do bel Metal-Fach, sa-
mozaładowcza, boczny załadunek, 
stawiasz bel, stan bdb, folia 50/75cm, 
cena 19.700 zł. Przykwa. Tel. 663 855 
914.

 � ZGRABIARKI do siana, stol 3,5m, 
kuhn 4,5m, bardzo dobrym stanie. 
Gończyce. Cena do uzgodnienia. Tel: 
600 942 748 

 � PRASA pasowa klas rolando 260 z 
wygladu jak nowa, 2004r. pochodzi ze 
Szwajcarii. Cena do uzg. Gończyce. Tel. 
600 942 748.

 � SIEWNIK do nawozu i wapna firmy 
Motyl, z dużym koszem, prod. 2003r. 
stan dobry. Tel. 511 079 554.

 � PRASA belująca pasowa, firma Ri-
miera, wielkośc bel 120, cena do uzg. 
Tel. 511 079 554.

 � URSUS C-360 3p prod. 1987r. nowe 
opony, zarejestrowany, opłacony, stan 
idealny, Mroków. Cena do uzg na miej-
scu. Tel. 692 263 782.

 � SADZARKA do ziemniaków, stan 
dobry, cena 1.100 zł. Okolice Trojano-
wa. Tel: 692 263 782

MASZYNY ROLNICZE 
kupię

 �MASZYNY rolnicze, talerzówka, agre-
gat, pługi, sprawne oraz do remontu. 
Tel: 669 717 566

 � SIEWNIK 15 i kopaczkę do ziemnia-
ków. Tel: 692 290 910

 �MASZYNY ROLNICZE sprawne lub do 
remontu oraz ciągnik Ursus C-330 Tel. 
511 079 554.

MASZYNY
UrządzeNia  
sprzedam

 � KOTLINA kowalska, Przykwa. Tel. 788 
762 357.

 �WCIĄGARKA budowlana z podestem. 
Cena do uzgodnienia. Okolice Łaskarze-
wa. Tel: 513 775 856

 � ŁUPARKA hydrauliczna do drzewa, z 
rębakiem do gałęzi, napędzana silni-
kiem siłowym, 7,5 KW, stan dobry, cena 
do uzgodnienia. Ryki. Tel. 511 110 818.

 � PANELE FOTOWOLTAICZNE 10 szt. z 
halogenem i innymi częściami, cena 
26.000 zł za całość. Gończyce.  Tel. 505 
941 249.

 � KOSIARKA spalinowa do koszenia tra-
wy, mało używana w bdb stanie, okolice 
Okrzei. Tel. 604 891 618.

 � KOSIARKA spalinowa Oleo-Mac 2 lata 
nie uzywana, 240kw 2900obrotów, jak 
nowa , zakupiona w sklepie, kosztowała 

950 zł, sprzedam za 550 zł. Ryki. Tel. 
721 556 751.

 � ŁUPARKA do drewna pionowa, spro-
wadzona z Niemiec, stół w 3 pozycjach, 
8t nacisku, silnik 3,5 kW, stan bardzo do-
bry. Cena do uzgodnienia. Ryki / Ownia, 
tel: 604 924 765

 � AGREGAT prądotwórczy Honda Ste-
phill 2700hm jednofazowy 230V , pali 
na dotyk, cicho pracuje, stan bdb, cena 
do uzg. Ryki. Tel. 663 238 782.

 � KOWADŁO 135 kg, stan dobry, cena 
1.550 zł. Ryki.  Tel. 600 449 265.

 � PIŁA tarczowa do drewna HECHT 
8220, moc 2200 W, nowa. Kłoczew. Tel: 
783 697 479

MASZYNY
UrządzeNia  

kupię

 � PIEC centralnego ogrzewania na drze-
wo i węgiel, nowy lub mało używany. 
Tel: 513 058 255 

 �MASZYNY rolnicze agregaty, kosiarki, 
glebogryzarki. Tel: 505 900 999

prodUkTy I
płody ROLNE 
sprzedam

 � BELE ze słomy, cena do uzg. Okolice 
Kłoczewa. Tel. 665 085 181.

 � OWIES 3 tony. Słoma w belach 60szt. 
120/120cm, cena 40 zł za belę. Nowo-
dwór. Tel. 515 206 025.

 � BURAKI czerwone jadalne i paszowe. 
Ziemniaki katania jadalne. Tel: 608 887 
301

 � KUKURYDZA suszona cała, mielona 
lub gnieciona. Paprotnia. Tel. 737 406 
312.

 � SŁOMA w kostkach. Niwa Babicka. Tel. 
535 044 833.

 � ZBOŻE pszenżyto, żyto, owies, cena 
do uzgodnienia. Nowodwór. Tel. 694 
825 530.

 � SŁOMA w kostkach.  Tel. 665 065 753.

 � OTRĘBY pszenne oraz jęczmienne. 
650 zł/t. Tel: 503 763 553
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domowe, przemys³owe, 
deszczówkê, gnojowicê 

SZAMBA
zbiorniki betonowe na scieki 

tel. 791 519 607
www.szambabetonowe-brat-bet.pl, brat-bet@wp.pl

POSADZKI 
MIXOKRETEM

T. Panasiewicz - 663 776 972

UDZIELAM GWARANCJI NA POZIOM

TYNKI 
AGREGATEM

RECYKLING CENTER
UL. LUBELSKA 43

KIERUNEK 

NAJWYŻSZE CENY W REGIONIE
Odbiór złomu systemem kontenerowym
Płatne GOTÓWKĄ
Waga elektroniczna
Auto kasacja

Wydawanie zaświadczeń do wyrejestrowania pojazdu
Odbiór pojazdu od właściciela
Płatność gotówką za odebrany pojazd
Skup katalizatorów
Sprzedaż części samochodowych

AUTO KASACJASKUP ZŁOMU

SKUP ZŁOMU AUTOKASACJA SPRZEDAŻ CZĘŚCI
609 126 733 781 200 418 603 756 451

Chrustne

SPRZEDAŻ BRYKIETU TORFOWEGO
609 126 733

www.roldeko.pl

08-500 Ryki, Leopoldów, ul. Zielona 97

roldeko@interia.pl � ZIEMNIAKI jadalne i paszowe , cena 
do uzgodnienia. Leopoldów. Tel: 535 
103 964

 � PSZENŻYTO 2 tony, cena do uzg. No-
wy Bazanów. Tel. 661 735 506.

 � PSZCZOŁY sprzedam. Okolice Ryk. Tel. 
785 189 565.

 � ZBOŻE żyto paszowe, około 3 ton, 
5km od Ryk. Cena do neg. Tel. 505 544 
375.

PRODUKTY I
płody ROLNE 

KUPIĘ

 � SIANO z tegorocznych zbiorów w 
paczkach, w dobrej jakości, z dowozem, 
okolice Łaskarzewa.  Tel. 602 357 467.

 � ZBOŻA PASZOWE: owies, jęczmień, 
pszenica, mieszanka zbożowa. Nowa 
Dabia. Tel. 723 005 373.

opał 
SPRZEDAM

 � DREWNO opałowe łupane i inne. Tel: 
602 264 122

 � DREWNO opałowe rąbane i w wał-
kach, różne gatunki, możliwy transport. 
Tel: 691 312 727

 � DREWNO opałowe różne gatunki 
drewna pocięte i połupane. Borowie 
pow Garwolin. Tel: 787 022 688. Cena 
od 250 zł

 �WĘGIEL z najlepszych polskich ko-
palni. Ceny od 1 160 zł. Tel: 503 763 553

 � PELLET z łuski owsa. 650 zł/t. Tel: 
503 763 553

AGD RTV 
SPRZEDAM

 � TELEWIZORY 50’’, 55’’ i 43’’, 4K, An-
droid z gwarancją. Garwolin. Cena do 
uzgodnienia. Tel: 25 682 35 33 / 507 
253 977 

 � PRALKA Światowid 5 razy używana 
typ MD! pojemność 20 litr, ładunek 8kg. 
Cena 110 zł. Ryki. Tel. 721 556 751.

 � PRALKA Miele prod. Niemiecka, do 
remontu(do wymiany szczotki). Tel. 81 
8663701.

 � KUCHNIA elektryczna, 3 płyty grzej-
ne, każda z 3-stopniową regulacją grza-
nia, piekarnik góra i dół z 3-stopniowa 
regulacją, zasilanie 3-fazowe, cena 400 
zł. Ryki. Tel. 695 255 830.

MEBLE 
SPRZEDAM

 � STÓŁ dębowy nowy, 200cmx90cm 
3,7cm grubości blat, wysokość 75cm, ce-
na 2.900 zł. Możliwość zrobienia pod za-
mówienie, transportu. Tel. 607 607 700.

 � STÓŁ ogrodowy + dwie ławy, ma-
sywna huśtawka, rzeczy nowe. Tel: 602 
264 122

 � REGAŁ młodzieżowy w kolorze olchy, 
biurko, słupek, bieliźniarka z szafą. Cena 
300 zł. Policzn. Tel. 668 358 977.

 � BIURKO dla dziewczynki, jasne olcha, 
półka wysuwana na laptop, półki z boku 
i szuflada, cena 100 zł. Ryki. Tel. 515 
359 919.

 � KANAPA narożna rozkładana wym. 
3x2m dodatkowo poduchy na oparciach 
tylnych, kolor szary, stan bdb. Fotele 2 

szt. tapicerowane. razem lub oddzielnie.  
Tel. 662 121 322.

 �WERSALKA plus dwa fotele. Brzegi. 
Tel: 572 672 214

 �MEBLE; kanapę, fotele, komody, krze-
sła, stoły , szafy, tapczan 1-osobowy, 
możliwość transportu. Ryki.  Tel. 662 
271 795.

 �MEBLE VOX kolor biały kolekcja 2 piv, 
łóżko wym. 206x95x45 wys. cena 500 zł; 
stolik 80x80x32, cena 250zł. Biurko dł. 
140 szer.65wys. 75 cena 300 zł. Półki do 
mocowania nieuszkodzone, cena 150 zł. 
Razem 1.200 zł. Ryki. Tel. 730 992 557.

 � KANAPA rozkładana , skórzana kolor 
brąz, na stelażu drewnianym, mało uży-
wana, stan dobry. Ryki. Tel. 669 054 495.

 � REGAŁ młodzieżowy, w dobrym sta-
nie. Tel. 662 596 281.

BUDOWLANE 
SPRZEDAM

 � PŁYTA brukowa Bruk Bet Novator So-
lo 80x80, perła srebrno-stalowa, stan: 
nowa, ilość: ok. 51 m2 (10 palet). Tel: 
783 524 337

 � STOPNIE dębowe 250 x 1000 -1100 
x 40 mm, dostępna 400 szt po 130 zł + 
vat. Korytnica 101a. Możliwość transor-
tu. Tel. 607 607 700 .

 � LISTWA cokół dąb 20x90, dostępna 
200mb, cena 35 zł/mb + vat. Korytnica 
101a. Możliwość transportu. Tel. 607 
607 700.

 � DESKA podłogowa - tarasowa - ele-
wacyjna, dostępna 300 m2 po 74 zł + 
vat, Korytnica 101a. Możliwość transor-
tu. Tel. 607 607 700.

 � BOAZERIA szalówka 13x90x4000mm, 
dostępna 400m2 po 30 zł + vat, Koryt-
nica 101a. Możliwość transportu. Tel. 
607 607 700.

 � PARKIET jesionowy 5x30x22 mm, 
dostępne 200 m2. 80 zł Korytnica. Moż-
liwość transportu. Tel. 607 607 700.

 � BRAMA wjazdową z furtką o wym. 
4m + furtkę 1 m + oświetlenie. Okolice 
Łaskarzewa. Cena do uzgodnienia. Tel: 
513 775 856 

 � LINY stalowe 10 mm/50-100 m, stan 
bardzo dobry, zakonserwowane. Cena 
3,50 zł za metr. Swaty, tel: 787 168 260

 � Pozostałości po budowie , płytki 
ścienne glazura 20x20 gat pierwszy Pa-
radyż, cena 45 zł/mkw.  Tel. 692 945 589.

 � STEMPLE budowlane drewniane, uży-
wane, długość około 2,85m 200szt. cena 
6zł/szt. Ryki. Tel. 697 855 603.

 � PROFIL 16x16x1,5 tanio cena 3,20 zł/
mb. Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 
303, 502 375 285.

 � OKNA pokojowe i drzwi balkonowe 
po wymianie, firmy Pumar, w stanie 
dobrym. Tanio. Ryki, tel: 788 909 247

 � KĄTOWNIKI 20x20x1,5 mm zimno-
gięty za pół ceny, cena 2 zł/mb. Ma-
ciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 
486145069.

 � BLACHA trapezowa T18 ocynkowana 
61cm x 200cm x 0,5 mm długość 2mb 
2,5mb 3mb, cena 18 zł/mb. Maciejowice 
Stawex. Tel. 888 302 303, 486145069.

 � BLACHA trapezowa T18 ocynkowana 
0,5 mm x 1,18mb x 2mb cena 26,50 zł/
mkw. Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 
303, 486145069.

 � CEOWNIK ocynkowany 60x20x1,5 
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dobry na sztachety, cena 5 zł/mb. Ma-
ciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 
486145069.

 � CEOWNIK ocynkowany 40x40x1,5 
mm za pół ceny, cena 20 zł/sztanga 
6mb. Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 
303, 486145069.

 � PRZĘSŁA ogrodzeniowe ze sztachet 
metalowych, cena 70 zł/mkw. Macie-
jowice Stawe. Tel. 888 302 303, 600 
126 019.

 � RUSZTOWANIA warszawskie nowe, 
cena 70 zł/szt. Ryki Stawx. Tel. 502 375 
285 , 888 302 303.

 � SŁUPKI z profila ocynkowanego 
60x40x15 za pół ceny, cena 24 zł/szt. 
Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 
486145069.

 � BLACHA trapezowa T18 akrylowa 
różne kolory nowa, cena 25 zł/mkw. 
Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 
600 126 019.

 � BLACHA na rozrzutniki 3mm 2x6mb 
docinamy , cena 115 zł/mkw. Maciejowi-
ce Stawex. Tel. 888 302 303, 502 375 285.

 � PASY BLACHY 1mm dobre na szta-
chety 16cmx160cm, cena 12 zł/szt. Ma-
ciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 502 
375 285.

 � PRĘTY żebrowane fi.12 cen 38 zł/szt. 
Stawex Maciejowice. Tel. 888 302 303, 
486145069.

 � BRAMA ogrodzeniowa kompletna z 
furtką ze słupkami, cena 1.700 zł/kpl. 
Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 303.

 � BLACHA trapezowa T18 nowa 0,5mm 
50cmx200cm, cena 25 zł/arkusz. Ma-
ciejowice Stawex. Tel. 888 302 303, 600 
126 019.

 � ZLEWOZMYWAK z nierdzewki plus 
zamontowana bateria i syfon, stan ide-
alny nie posiada śladów użytkowania, 
Cena od 165 zł. Ryki. Tel. 662 121 322.

 � DRZWI dębowe pokojowe. Tel: 667 
608 664

DLA DZIECI 
SPRZEDAM

 � FOTELIK SAMOCHODOWY. Sprzedam 
w idealnym stanie fotelik Avionaut Gli-
der w zakresie wagowym 9-25 kg. Pole-
cany dla dzieci od 9 miesiąca do ok. 6 lat. 
Bez przetarć, bez uszkodzeń - polecam. 
Cena 250 zł. Okolice Ryk Tel. 505 049 182.

zwierzęTa 
SPRZEDAM

 � KROWA po pierwszym wycieleniu. 
Tel: 606 181 345

 � PROSIAKI waga do 20kg, cena do uzg. 
Okolice Nowodworu. Tel. 665 421 913.

 � OWCE. Tel. 508 220 287.

 � KROWA pierwiastka . Brzegi. Tel. 606 
181 345.

 � PROSIETA do dalszego chowu, wyka-
strowane i odrobaczone, Nowodwór. Tel. 
694 825 530.

 � KROWA po pierwszym wycieleniu , 
rasa mięsna.  Tel. 514111186.

 �MACIORA po pierwszych prosiętach, 
okolice Ryk.  Tel. 818 653 668.

 � KUCYK kobyłka gniada 6 lat. Okolice 
Ryk. Tel. 691 422 766.

 � TUCZNIKI na ubój, Ownia. Tel: 604 
154 734

 � CIELAKI. Okolice Ryk. Tel: 727 431 684

 � JAŁÓWKI 6-miesięczne, mięsne i hf. 
Stefanów. Tel: 695 901 780

 � BYCZEK w wieku 2 tyg. czarno-biały, 
idealny na opas. Tel: 605 277 313

 � KLACZ gniada zimnokrwista do dal-
szej hodowli, chodzi w zaprzęgu. Okolice 
Gończyc. Cena do uzgodnienia. Tel: 518 
474 308

 � PROSIĘTA wykastrowane i odsadzo-
ne, 17 szt. luba na pary. Okolice Miast-
kowa. Cena do uzgodnienia. Tel: 692 
391 123

 � PROSIAKI do dalszego chowu, Ownia. 
Tel: 604 154 734

 � BYCZKI, jeden w wieku 2 miesięcy, 
samodzielny, sam pobiera paszę, czar-
no-biały, drugi w wieku 3 tygodni, piję 
mleko, zaczyna pobierać stałą paszę. 
Tel: 605 277 313

 � PROSIAKI do dalszego chowu. Tel. 
535 092 066.

 � TUCZNIKI około 120-130 kg, okolice 
Trojanowa. Tel. 508 866 116.

 � PIERWIASTKA dojona ręcznie, cena 
do uzg. okolice Miastków Kościelny. Tel. 
664 714 621.

rÓŻNoŚci 
SPRZEDAM

 � ALTANA z drewna, cena do uzg. Koryt-
nica. Tel. 607 607 700.

 �WANNA narożna z hydromasażem, 
krótko używana, cena do uzg. Przykwa. 
Tel. 788 762 357.

 �WÓZ żelaźniak , do ogrodu jako ozdo-
ba, cena do uzg. Przykwa. Tel. 788 762 
357.

 � PŁOT ocynkowany nowy: przęsła 30 
szt.- dł. 225 cm, wys. 150 cm, profil ramy 
4x3 cm, ożebrowanie 3x2 cm, słupki z 
daszkiem 45 szt. - wys. 160 cm, gr. 3mm, 
wymiar 6x6 cm. Cena 34500,00 zl do ne-
gocjacji. Okolica Mińska Mazowieckiego. 
Tel. 605 356 711.

 � GARAŻ dwuspadowy, blacha ocynko-
wana, trapez typu szwedzkiego jasno 
szary, konstrukcja stalowa, masywna, 
własnej roboty. Dł. 5,20m, szer. 4,65m, 
wys. do kipy 2,55m. Cena 4700 zl. Garaż 
można obejrzeć w miejscowości Anie-
linek koło Mińska Mazowieckiego. Tel. 
605 356 711.

 � NAGŁOŚNIENIE estradowe, cena 
1.500 zł. Tel. 787 168 260.

 � AKORDEON Horch 120 basów, stan 
idealny. Keybord Casio CTK 700. Całość 
lub osobno. Cena 2.700 zł za całość. 
Okolice Kłoczewa. Tel. 693 548 491.

 � ROWER Romet metron 28 elektrycz-
ny, gwarancja. Garwolin. Tel. 502 438 
054.

 � ŻYRANDOL na 3 żarówki, kolor zielo-
ny, cena 190 zł. Dęblin. Tel. 511 653 832.

 �MAUZER 1000litr na palecie plastiko-
wej, stan bdb, cena 280 zł. Dęblin.  Tel. 
697 421 696.

 � PRĘT gwintowany średnica 8mm dł. 
2m.. Dęblin. Tel. 697 421 696.

 � ROWER damski koła 28, biały. Dęblin. 
Tel. 697 421 696.

 � DRUT kolczasty, nowy, 3,50 zł/kg.  Tel. 
517 120 621.

 � 4 ROWERY górskie jeden dla dziecka, 
cena od 200 zł. Dęblin. Tel. 731 438 907.

 � BRYCZKA do kucyka, resorowana, 
homonto. Stefanów. 3 000 zł. Tel: 695 
901 780

 � KAMIENIE polne, różnej wielkości. 
Okolice Łaskarzewa. Tel: 661 404 359

 � ROWER romet gazela 28 elektryczny, 
gwarancja. Cena do uzgodnienia. Gar-
wolin, tel: 502 438 054

PRACA 
SZUKAM

 � KOBIETA 26l. szuka pracy na niepełny 
etat, bez doświadczenia, wykształcenie 
wyższe ekonomiczne 1 stopnia oraz kur-
sy księgowości SKwP. Tel: 515 509 964

 � SZUKAM pracy, kobieta, rozważę każ-
dą uczciwą propozycję, najchętniej na 
terenie Garwolina. Tel: 572 956 852

PRACA 
DAM

 � KRAWCOWA / szwaczka do szycia 
odzieży lekkiej, ochronnej, roboczej. 
Fabryka odzieży Garment, Sobolew. Tel: 
535 802 102

 � ELEKTRYK. Brueggen Polska Sp. z 
o.o., Celejów. Tel: 722 221 182

 �MAGAZYNIER. Prolech, Stary Pu-
znów. E-mail: magazyn@prolech.com.pl

 � KELNER/KA do restauracji Sushi49 
oraz Restauracji Diavolla, na stałe. Gar-
wolin. Tel: 512 908 951

 � PRACA na produkcji, fizyczna. Polar-
gos, Oziemkówka 57a. Tel: 784 330 902

 � AUTOMATYK. Brueggen Polska Sp. z 
o.o., Celejów. Tel: 722 221 182

 � SPECJALISTA/KA ds. ochrony środo-
wiska. Brueggen Polska Sp. z o.o., Cele-
jów. Tel: 722 221 182

 � SPECJALISTA ds. jakości. Brueggen 
Polska Sp. z o.o., Celejów. Tel: 722 221 
182

 � SPAWACZ oraz mężczyżni na stano-
wiska ogólnoprodukcyjne, praca zmia-
nowa. Polargos, Oziemkówka. Tel: 784 
330 902

 � ZMIANOWY lider produkcji, zarządza-
nie procesem oraz zespołem. Polargos, 
Oziemkówka 57a. Tel: 784 330 902

 � ELEKTROMONTER. Mewat s.c. Wo-
la Rębkowska. E-mail: p.markowska@
mewat.eu

 � PRACA w kuchni, przygotowywanie 
burgerów, chrupiących kurczaków, nie 
wymagane doświadczenie, przeprowa-
dzamy szkolenie, praca zmianowa, ela-
styczny grafik. Tel: 603 832 159

 � OPERATOR maszyn CNC, do przyucze-
nia. Polargos, Oziemkówka. Tel: 784 330 

902

 �MAGAZYNIER, komplementacja za-
mówień, praca dla kobiet i mężczyzn. 
Interdruk S.A, Sulbiny, ul. Drukarska 3. 
Tel: 25 740 34 53

 �MONTAŻYSTA kontroler, kontrola i pa-
kowanie wyrobów na liniach produkcyj-
nych z zachowaniem należytej staranno-
ści. Purells Innovative Sp. z o.o., Józefów 
k. Górzna. Tel: 503 814 286 

 � Zatrudnię do zbioru truskawek, plan-
tacja nawadniana, okolice Kłoczewa. Tel. 
531 682 485.

 � LIDER logistyki. Polargos, Oziemków-
ka. Tel: 784 330 902

 � SPECJALISTA ds. zaopatrzenia. Polar-
gos, Oziemkówka. Tel: 784 330 902

 � PRACOWNIA Stolarska Ebenista za-
trudni stolarza lub osobę do przyucze-
nia. Praca na terenie Garwolina, forma 
zatrudnienia - umowa o pracę. Praca od 
poniedziałku do piątku. Tel: 509 313 534

 � POSZUKUJE kombajnisty na żniwa do 
kombajnu Bizon Super. Gmina Wola My-
słowska. Tel: 694 162 992 

 � SPAWACZ, tig, mag. Mewat s.c., Wola 
Rębkowska. E-mail: p.makowska@me-
wat.eu

 �MONTER. Mewat s.c. Wola Rębkowska. 
E-mail: p.markowska@mewat.eu

 � PRODUKCJA i pakowanie kosmetyków 
makijażowych, praca od poniedziałku do 
piątku 8-16, czasem weekendy, umowa 
zlecenie, praca stała, nie wymagane do-
świadczenie. Garwolin. 27,70 zł/h brutto. 
Tel: 668 132 160

 � DAM pracę przy remontach i wykoń-
czeniach sklepów, biur. Umowa o pracę, 
praca na terenie Garwolin, Warszawa i 

okolice. Tel: 506 181 842

 � ZATRUDNIMY osobę na stanowisko 
kierownik betoniarni/handlowiec. Wy-
magane doświadczenie w branży. Tel: 607 
060 797, Wola Ducka k/Otwocka, e-mail: 
pazio-beton@wp.pl

 � ZATRUDNIMY osobę do prac na beto-
niarni - załadunek kruszywa do produkcji, 
pomoc przy konserwacji i naprawach ma-
szyn i samochodów, inne prace mecha-
niczne zlecone. Tel: 607 060 797, Wola 
Ducka k/Otwocka, e-mail: pazio-beton@
wp.pl

 � DAM pracę przy remontach i wykoń-
czeniach sklepów, biur. Umowa o pracę, 
praca na terenie Garwolin, Warszawa i 
okolice. Tel: 506 181 842

 � Zatrudnię do zbioru malin letnich oraz 
jeżyn, praca akordowa. Potok. Tel. 667 
151 313.

 � Zatrudnię do zbioru maliny letniej w 
miejscowości Przykwa, plantacja zadbana 
1,5 ha, płaca akordowa. Przewidywany 
termin rozpoczęcia około 15. czerwca. Tel. 
606 378 098.

 � SPAWACZY przyjmę , zysk na pół, cena 
do uzg. Maciejowice Stawex. Tel. 888 302 
303.

 � POSZUKUJĘ kilka osób do zbioru tru-
skawek, nawadniana plantacja, duże 
owoce, możliwość dowozu, płatne za 
łubiankę. Okolice Nowodworu. Tel: 889 
752 784

 � ZATRUDNIĘ do zbioru truskawek. Tel: 
665 580 817

 � PRACOWNIK biurowy, pełny etat. Tro-
janów. Tel: 502 291 767

 � ZATRUDNIĘ do zbioru truskawek, płat-
ne za łubiankę lub z kg. 4km od Ryk. Tel: 
669 718 577

 � ZATRUDNIĘ do zbioru truskawek, na-
wadniana plantacja, duże owoce, możli-
wość dowozu, płatne za łubiankę - 4.50 
zł. Okolice Nowodworu. Tel: 889 752 784

 � DO nowo otwieranego Salonu z eksklu-
zywną bielizną damską poszukujemy Pani 
do pracy na pół etatu. Oferujemy umowę 
o prace na część etatu, pracę 2-3 dni w 
tygodniu w godzinach 10-18, stawkę po 
okresie wdrożenia podstawową 150 zł do 
ręki za dzień pracy + ewentualne premie. 
Mile widziane Panie w przedziale wieko-
wym 30-50 lat, pełne energii do pracy i 
stworzone do handlu, e-mail: exlusive-
garwolin@gmail.com

 � PRACA dla technika, osoby mające 
doświadczenie jako elektryk/elektronik/
monter/technik w pracy na budowie etc. 
lub osoby do nauki. Tel: 690 314 500

 � TECHNOLOG produkcji do firmy SIS 
LAB Sp. z o. o. produkującej kontraktowo 
kosmetyki. Praca na cały etat w siedzi-
bie firmy w Stoczku Łukowskim. CV na 
adres: malgorzata.golofit@sislab.eu, Tel. 
785 231 103

 � ZATRUDNIĘ montera sieci wod-kan do 
prac przy budowie wodociągów i kanali-
zacji. Mile widziana rejestracja w Urzędzie 
Pracy jako bezrobotny. Tel: 502 690 419

 � POSZUKUJEMY pracowników do 
sprzątania biur i magazynów w Pilawie. 
Praca w godzinach 7:00-15:00. Wyma-
gane cechy to sumienność i dokładność. 
Zainteresowane osoby prosimy o SMS pod 
numer: 660 758 502

 � POSZUKUJĘ kombajnisty na 

żniwa do kombajnu Bizon 

Super. Gmina Wola My-

słowska. Tel: 694 162 992 

 � PRACA przy remontach i wykończe-
niach, elewacje, miła atmosfera, dobre 
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SKUPUJEMY ZBOŻE 
NA PASZĘ

szybki przelew lub gotówka

517 055 016

SKUP ZBÓŻ
PASZOWE I KONSUMPCYJNE

517 055 016

KUPIĘ KUKURYDZĘ 
W KAŻDEJ POSTACI

Szybka płatność - dw a dni

517 055 016
506 385 510

SKUP KONI
w każdej kondycji

SKUP ZBÓŻ
RÓWNIEŻ Z PRZEZNACZENIEM 

NA GORZELNIĘ / MINIMUM 10 TON
Zapewniam transport i odbiór z gospodarstwa

518 048 715518 048 715

wynagrodzenie. Tel: 669 454 487

 � OPERATOR rozlewu. Akzo Nobel Deco-
rative Paints. Tel: 661 990 080

 � SPRZĄTACZKA. Restauracja Diavolla, 
Garwolin. Tel: 501 310 974

 � PRACA na zmywaku. Restauracja Dia-
volla, Garwolin. Tel: 501 310 974

 � TOPIARZ szkła, praca dla mężczyzn, nie 
wymagane doświadczenie. Garwolin. Tel: 
509 573 455 lub 509 573 440 

 � PRZEDSZKOLE w Garwolinie zatrudni 
nauczyciela do grupy 3,4 latków, praca od 
połowy sierpnia, wymagania: ukończo-
ne studia kierunkowe, zaświadczenie o 
niekaralności, aktualne badania sanepid, 
pełny etat 8-16, umowa o pracę. E-mail: 
przedszkolewg@onet.pl

 � PRZYJMĘ do pracy pomocnika przy 
budowie domów jednorodzinnych, praca 
stała. Kownacica. Tel: 667 494 987

 � KIEROWCA na weekendy do dowozu 
pizzy, praca piątek - sobota - niedziela, 
popołudnia. Pizzeria Impresja, Garwolin. 
Tel: 514 598 121

 � PRACA na weekendy w pizzerii, wy-
dawanie zamówień, dbanie o czystość 
stolików, obsługa zmywarki. Pizzeria Im-
presja, Garwolin. Tel: 514 598 121

 � RECEPCJONISTA/-KA. Hotel Moderno, 
Górzno. Tel: 502 309 507 

 � OPERATOR linii produkcyjnej, praca 
zmianowa, cztery dni w tygodniu, wolne 
piątki, zapewniamy przyuczenie. Pilawa. 
22 742 14 80

 � CIEŚLA lub pomocnik cieśli. Okolice 
Gończyc. Tel: 502 372 588

USłUGi 

 � ZŁOTA RĄCZKA Artur - bieżące napra-
wy domowe, małe i duże remonty, pod-
łączanie urządzeń elektrycznych, gazo-
wych i sanitarnych, poddasza, elewacje, 
glazura, terakota, instalacje elektryczne 
i hydrauliczne, malowanie agregatem, 
uprawnienia SEP. Tel. 501 038 391.

 � DOCIEPLANIE BUDYNKÓW. 
Szybko, tanio, solidnie. 
Tel. 502 053 214.

 � SOLIDNE malowanie dachów i wy-
miana orynnowania. Malowanie elewa-
cji domów parterowych. Tel. 518 746 
036.

 �WYCINKA drzew i krzewów itp. ko-
szenie zieleni i nieużytków. Prace ogro-
dowo-podwórkowe. Drobne naprawy i 
remonty. Glebogryzarka.  Tel. 500 463 
989 .

 � STRUGANIE drewna „deska podło-
gowa, tarasowa, elewacyjna, kantówki, 
struganie 4 stronne” cena 7 zł/m2.  Tel. 
607 607 700.

 � KRZESEŁKA schodowe windy scho-
dołazy sprzedaż montaż z dofinansowa-
niem PFRON, PCPR. Bezpłatna wycena. 
Tel: 793 724 243. Więcej informacji o 
produktach, dofinansowaniu na stronie 
homeglide.pl

 �WYCINKA wysokich i niebezpiecznych 
drzew, prace wysokościowe, w pose-
sjach i przy drogach, zwyżka 35/50 me-
trów, rębak, grabienie, zamiatanie liści, 
prace porządkowe,  Tel. 787 168 260.

 � AFOCOPY Biuro Serwis - serwis na-
prawy sprzedaż sprzętu, urządzeń biu-
rowych: drukarek, kserokopiarek. Wy-
mieniamy i sprzedajemy tonery. Tel: 501 
671 999, e-mail: biuroserwis@afocopy.pl

 � SPŁYWY kajakowe - wypożyczalnia 
kajaków Warka oferujemy przewóz 
uczestników wyprawy do miejsca doce-
lowego oraz transport bagażu. Warka 
ul. Franciszkańska 20, Tel.: 667 700 002, 
e-mail: splywywarka@gmail.com

 � OFERUJEMY: okna PCV, drzwi ze-
wnętrzne, bramy garażowe, drzwi sta-
lowe, rolety, plisy, moskitiery, parapety 
wew. i zew. Najwyższa jakość w najniż-

szej cenie. Garwolin Kościuszki 48B, tel: 
513 307 104

 � PRYWATNY Detektyw TD24. Kobieta 
detektyw Anna Sas-Adamczyk. Dyskret-
ne usługi detektywistyczne. Pełna ano-
nimowość. Dowody zdrady na potrzeby 
spraw rozwodowych. Tel: 783 064 940

 � PRZETARCIE drzew, każda ilość, wol-
ne moce przerobowe, trak stacjonarny. 
Tel: 602 264 122 

 �WYKONAM świadectwo charak-
terystyki energetycznej budynku lub 
mieszkania, świadectwo energetyczne 
wymagane jest do sprzedaży domu lub 
mieszkania, wynajmu domu lub miesz-
kania, pozwolenia na użytkowania. Tel: 
502 911 656

 � NAUKA hiszpańskiego. Indywidualne 
lekcje online 55 min - 80 zł. Lekcje gru-
powe od 50 zł. Tel. 536 536 666 Email: 
hiszpanskiodreki@gmail.com 

TowarzySkie 

 � POZNAM kobietę, mężczyzna 45l. Ry-
ki. Tel: 532 524 455

korepeTycje 
oferuję

 � KOREPETYCJE z matematyki i historii. 
Tel. 667 264 312.

ODDAM  
za darmo

 � GRUZ, odbiór we własnym zakresie. 
Stężyca. Tel: 510 382 085
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 PIŁKA NOŻNA -KLASA OKRĘGOWA (WARSZAWA I)

PIŁKA NOŻNA - IV LIGA MAZOWIECKA

 PIŁKA NOŻNA - KLASA OKRĘGOWA (SIEDLCE)

Wilga Garwolin przez 
ponad pięćdziesiąt 
minut przegrywała 
w Piasecznie 1:0. 
Na cztery minuty 
przed końcem meczu 
doprowadziła do 
remisu wywożąc 
z trudnego terenu 
jeden punkt
Remis ze wskazaniem na Wil-

gę. Tak można opisać pojedy-

nek Piaseczna z Garwolinem. 
Obie drużyny ten pojedynek 
zaczęły ostrożnie. Mecz na 
poważnie zaczął się po stra-

cie gola przez GKS. Po kilku 
minutach od trafienia MKS, 
Sebastian Papiernik wpadł 
z piłką w pole karne. Według 
niego, i jego kolegów z druży-

ny, został w nim zatrzymany 
przez rywala w sposób nie-

przepisowy. Sędzia główny 
miał odmienne zdanie i kazał 
grać dalej. Pierwszą poważną 

szansę na doprowadzenia do 
wyrównania miał Emmanuel 
Obi. Niestety nie zamienił on 
na gola podania od Szymona 
Szulca. Niepowodzeniem za-

kończył się też strzał głową 
Karola Habera oraz uderzenie 
Kiryła Shakurau. Skuteczny 
za to okazał się Sebastian Pa-

piernik, który na cztery minu-

ty przed końcem doprowadził 

do remisu. Wilga była bliska 
wygrania tego meczu. Jednak 
wspomniany wyżej Papiernik 
przegrał pojedynek z bramka-

rzem gospodarzy, który obro-

nił jego strzał. 
W sobotę do Garwolina przy-

jedzie KTS Weszło. Trzeci 
zespół IV ligi ma w swoich 
szeregach byłych reprezen-

tantów Polski i zawodników 

ekstraklasy między innymi 
Igora Lewczuka, Jakuba Ko-

seckiego i Marcina Burkhard-

ta. Jednak w sporcie nie ma 
rzeczy niemożliwych. Miejmy 
nadzieję, że Duma Garwolina 
zrewanżuje się z jesienną po-

rażkę 0:4, sprawi niespodzian-

kę i pokona wyżej notowany 

zespół. 
Do zakończenia sezonu pozo-

stały cztery kolejki. Oprócz 
wyżej wymienionego Weszło, 
garwolinianie zgrają jeszcze 
z Ząbkovią Ząbki (obecnie 2 
miejsce, jesienią: 0:3), Wisłą 
II Płock (1, 0:3) i Markovią 
Marki. (15, 2:0). Jak widać, 

przed drużyną prowadzoną 
przez Karola Zawadkę trzy 
pojedynki z ligowymi lidera-

mi i jeden z outsiderm. Choć 
teoretycznie pozycja GKS jest 
na chwilę obecną bezpieczna, 
to walka o ligowy byt będzie 
trwała do końca. 

mn

Remis Dumy Garwolina

SEBASTIAN PAPIERNIK  
(WILGA GARWOLIN)

- Cieszymy się z jednego punktu z Piasecznem, 
ale mogło być też trzy. Szkoda niewykorzystanych 
sytuacji. Co do dalszych meczów i punktów, które 
możemy zdobyć w konsekwencji dalszej gry Wilgi w czwartej lidze, to 
są dwa scenariusze. Jeden jest korzystny dla nas i niezależny od nas. 
Wyniki meczów naszych rywali będą takie, że ta ilość punktów może 
nam wystarczyć. Ale nie mamy zamiaru liczyć na takie rozwiązanie. 
Drugi jest taki i ten chcemy zrealizować, że gramy i kompletujemy 
punkty. Zdaję sobie sprawę, że będziemy grać z pierwszą trójką ligi, ale 
stać nas na urwanie punktów rywalom. Jeden mecz gramy z Markovią, 
która w zasadzie już spadła z ligi. To będzie ostatni mecz w sezonie i na 
wyjeździe. Mam nadzieję, że do tego czasu wszystko się rozstrzygnie i 
będziemy grali bez presji.

Mecz Promnika z rezerwami 
czwartoligowej Wilgi Garwo-

lin zaczął się od intensywnych 
ataków gości. Jednak pomimo 
dużej przewagi, przez 44 mi-
nuty GKS nie potrafił znaleźć 
drogi do bramki Promnika. 
Gospodarze ustawili przy-

słowiowy autobus we własnej 
połowie, skutecznie odpierając 
rywali. Dużą zasługą niestra-

cenia przez Łaskarzewian 
gola była bardzo dobra posta-

wa Bartosza Gałkowskiego. 
Jednak tuż przed przerwą 
bramkarz Promnika skapitu-

lował po strzale Khurshida 
Khasanova. Po zmianie stron 

gospodarze podjęli bardziej 
otwartą grę nie mając nic do 
stracenia. Na 32 minuty przed 
końcowym gwizdkiem sę-

dziego GKS stracił jednego 
zawodnika. Za drugą żółtą 
i w konsekwencji czerwoną 
kartkę z boiska wyleciał Piotr 
Domański, który według arbi-
tra chciał wymusić karnego. 
Sędzia jednak zagwizdał jede-

nastkę w tym meczu, ale dla 
Promnika. Na gola zamienił ją 
Mignane Faye. Gdy wydawa-

ło się, że mecz zakończy się 
podziałem punktów, gola dla 
Wilgi zdobył Szymon Pięch.

mn

wilga zgasiła promnik w ostatniej akcji

Sęp Żelechów zaczął 
mecz w Oleśnicy 
z Kolektywem od 
prowadzenia 2:0. 
Później przegrywał 
2:3

Finisz należał jednak do dru-

żyny Tomasza Gugały, która 
wygrała 4:3. Strzelanie w tym 
meczu zaczął i zakończył Al-
bert Stodulski.
Gdy Kolektyw objął prowa-

dzenie na 3:2 gospodarze wie-

rzyli, że dowiozą ten wynik do 

końca. Sęp jednak miał inne 
plany, które nie były zgodne 
z tymi miejscowych. Żele-

chowianie za sprawą trafienia 
Huberta Króla doprowadzili 
do remisu, by później zadać 
cios w wykonaniu Stodul-
skiego, po którym Oleśnicza-

nie już się nie podnieśli. Tym 
samym Sęp uniknął blamażu, 
jakim byłby remis lub porażka 
z ekipą skazaną na spadek do 
A Klasy.

mn

powrót Sępa z dalekiej podróży

WYNIKI 30 KOLEJKI
MKS Piaseczno  1 (1)
Wilga Garwolin  1 (0)

Gol dla Wilgi: Sebastian Papier-
nik (86’)
Wilga: Bieliński, Grzegorczyk, 
Gac, Haber, Szulc, S. Papiernik, 
Wieczorek, Piesio, Kowalski, 
Shakurau (73` Kaczyński), Obi. 
Trener: Karol Zawadka

Ząbkovia-Oskar 2:3
Drogowiec-Mazovia 0:1
Mszczonowianka-Hutnik 3:3
Mazur-Sokół 3:1
Ursus-Józefovia 4:3
Marcovia-Troszyn 1:3

Wisła II-Błonianka 5:0
Weszło-Raszyn 5:0

TABELA
1. Wisła II  30  71  82:22
2. Ząbkovia  30 67  79:31
3. KTS Weszło  30  67  82:28
4. KS CK Troszyn  30  63  71:36
5. Mszczonow.  30  62  69:38
6. Hutnik  30  62  60:34
7. Ursus  30  54  53:39
8. Mazovia  30    50  81:56
9. MKS Piasecz.  30  39  55:58
10. Wilga  30  36  47:54
11. Oskar  30  36  38:52
12. Józefovia  30  34  38:68
13. Błonianka  30  33  41:59
14. Mazur  30  32  40:60
15. Marcovia  30  24  38:68
16. KS Raszyn  30  20  24:82

17. Sokół  30  14  35:87
18. Drogowiec  30  4  15:76

NASTĘPNA KOLEJKA
29 maja

KS Raszyn-Ząbkovia Ząbki
1 czerwca

Wilga Garwolin-KTS Weszło 
Warszawa (13:00), MKS 
Piaseczno-Drogowiec Jedlińsk, 
Oskar Przysucha-Wisła II Płock, 
Błonianka Błonie-Marcovia 
Marki, KS CK Troszyn-Ursus 
Warszawa, Józefovia Józefów-
Mazur Karczew, Sokół Serock-
Mszczonowianka Mszczonów, 
Hutnik Warszawa-Mazovia Mińsk 
Mazowiecki

WYNIKI  
26 KOLEJKI

Promnik Łaskarzew 1 (0)
Wilga Garwolin 2 (1)

Gole: 0:1 (45’) Khurshid Khasa-
nov, 1:1 (71’) Mignane Faye (rzut 
karny),1:2 (90+3’) Szymon Pięch
Promnik: Gałkowski, Jankowski, 
Faye, Grabowiec, Ihnatowicz (72’ 
M. Korycki), Bogucki, A. Korycki 
(52’ Grzela), Kondej, Szczypek 
(85’ Brzostowski), Sadowski, 
H. Świder (30’ Pałasz). Trener: 
Hubert Świder
Wilga: Makulec, Świętulski, Wą-

grodzki, Matysiak, Rękawek (67’ 
Pięch), Domarecki, Mianowski, 
Domański, Khasanov, Alot (55’ 
K. Winek), Płatek (75’ Szwed). 
Trener: Kamil Zawadka
Czerwone kartki: 68’ Piotr 
Domański (Wilga), 79’ Grzegorz 
Grabowiec (Promnik) - obie za 
drugą żółtą

Madziar-Legionovia II 1:3
Orły-Świt II 5:2
Mazur-Bug 1:1
Dąb-Polonia 2:2
Halinów-Grom 3:4
Delta-Łomianki 1:3
Radość-Wicher 2:4

TABELA
1. KS Łomianki  26 73  102:16
2. Wicher  26  67  80:31
3. Bug  26  65  75:23
4. Grom  26  54  74:41
5. Delta  26  51  87:37
6. Wilga II  26  41  56:59
7. Legionovia II  26  39  55:55
8. Orły  26  36  60:63
9. Świt II  26  31  69:58
10. Polonia  26  31  39:52
11. KS Halinów  26  26  49:80
12. PKS Radość  26  24  34:66
13. Mazur  26  24  35:69
14. Madziar  26  23  50:81 
15. Promnik  26  12  28:86
16. Dąb  26  7  33:108

NASTĘPNA  
KOLEJKA
29 maja

KS Łomianki-Promnik Łaskarzew 
(18:30)
30 maja

Bug Wyszków-Orły Zielonka
1 czerwca

Wilga II Garwolin-KS Halinów 
(16:00), PKS Radość (Warszawa)-
Madziar Nieporęt, Wicher 
Kobyłka-Dąb Wieliszew, MKS 
Polonia Warszawa-Mazur 
Radzymin, Grom Warszawa-
Legionovia II Legionowo
2 czerwca

Świt II Nowy Dwór Mazowiecki-
Delta Warszawa

WYNIKI  
26 KOLEJKI

Kolektyw Oleśnica 3 (2)
Sęp Żelechów 4 (2)

Gole: 0:1 (11’) Albert Stodulski, 
0:2 (26’) Michał Licbarski, 1:2 
(29’) Lewandowski, 2:2 (45’) 
Rogala, 3:2 (75’) Pilich, 3:3 (85’)  
Hubert Król, 4:3 (89’) Albert 
Stodulski
Sęp: Kowalski (46’ Bryl), Korgul, 
Szewczak, Król, Wdowiak, Dadas 
(50’ Kryczka), Słyk, Licbarski, 

Gałkowski, Grzyb, Stodulski

Czarni-Hutnik 2:2
Orzeł-Fenix 2:2
Promnik-Wektra 1:3
Pogoń II-Zryw 5:1
Łosice-Gołąbek 6:2
Jastrząb- Małkinia 5:2
Podlasie II-Jabłonianka 1:0

TABELA
1. Pogoń II  26  70  112:21
2. Wektra  25  62  77:25
3. Fenix  26  51  65:48
4. ULKS Gołąbek  26  50  73:57
5. ŁDK Łosice  26  42  66:47
6. Orzeł  26  40  59:53

7. MKS Małkinia  26  37  50:50
8. Zryw  26  35  58:64
9. Podlasie II  26  35  50:60
10. Sęp  26  34  56:65
11. Hutnik  26 29  54:66
12. Jastrząb  25  26  40:57
13. Jabłonianka  26  26  58:73
15. Promnik  26  22  43:68
14. Czarni  26  20  33:73
16. Kolektyw  26  8  33:100

NASTĘPNA KOLEJKA
30 maja

Fenix Siennica-Czarni Węgrów

1 czerwca 

Hutnik Huta Czechy-Kolektyw 
Oleśnica (17:00), Sęp Żelechów-
-Podlasie II Sokołów Podlaski 
(13:30), Zryw Sobolew-Promnik 
Gończyce (17:00), Wektra Zbu-
czyn-Orzeł Unin (17:00), ULKS 
Gołąbek-Pogoń II Siedlce

2 czerwca

Jabłonianka Jabłonna Lacka-MKS 
Małkinia (Małkinia Górna), ŁDK 
Łosice-Jastrząb Żeliszew

Wilga II Garwolin wygrała derby powiatu garwolińskiego warszawskiej Klasy Okręgowej 1:2. Zwycięskiego gola dla GKS strzelił Szymon Pięch 
w ostatniej akcji doliczonego czasu gry
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Reprezentantki 
Szkoły Podstawowej 
z Górzna zajęły 
trzecie miejsce w III 
Mistrzostwach 
Regionu Siedleckiego 
w czwórboju 
lekkoatletycznym 
zdobywając 1204 
pkt. Na tym samym 
stopniu podium 
indywidualnie 
stanęła Marta 
Błażejczyk
5 miejsce zajęła drużyna SP 
w Rudzie Talubskiej. Zwy-

ciężyły dziewczęta SP nr 11 
w Siedlcach (1312 pkt).

W rywalizacji chłopców na 7 
miejscu uplasowała się repre-

zentacja SP z Maciejowic (884 
pkt), a na 13 z Samogoszczy 
(560 pkt). Najlepsi byli zawod-

nicy SP nr 8 z Siedlec (1055 
pkt).
Zawody przeprowadzone 

zostały na stadionie lekko-

atletycznym Ośrodka Spor-
tu i Rekreacji w Siedlcach. 
Wzięło w nich udział 14 dru-

żyn dziewcząt i 13 chłopców. 
Czwórbój LA obejmuje: bieg 
na 60 m, skok w dal, rzut pi-
łeczką palantową oraz biegi 
na 600 m dziewczyny, 1000 
m chłopcy. Szóstka zawod-

ników/czek startuje w każdej 
konkurencji „zbierając” punk-

ty na konto własne i swojej 
drużyny. Suma zebranych 
przez drużyny punktów usta-

la klasyfikację drużynową 
i indywidualną.
- Przed wyjazdem wierzyliśmy, 
że możemy zająć miejsce me-

dalowe. Do zawodów przygo-
towywała nas pani Barbara 
Zając. Ja osobiście nie liczy-
łam na  zdobycie medalu. Do 
drugiego miejsca zabrakło mi 
jedenaście punktów. Najlepiej 
wyszedł mi skok w dal. Tro-
chę poniżej oczekiwań rzut 
piłeczką palantową. Ogólnie 
jestem zadowolona i cieszę 
się z trzeciego miejsca - mówi 
Marta Błażejczyk, trzecia za-

wodniczka w czwórboju LA w 
Siedlcach.
Zawody w Siedlcach poprze-

dziły eliminacje powiatowe, 
które odbyły się w  Rudzie 
Talubskiej.

Górznianki z brązem w Siedlcach

Marta Błażejczyk, trzecia 
zawodniczka w czwórboju 
LA w Siedlcach

Reprezentantki SP w Górznie. Rząd górny od lewej: Julia 
Rajdaszka, Julia Wachnicka, Wiktoria Krzyśpiak, Lena 
Talarek. Rząd dolny: Maja Zając, Michalina Błażejczyk Marta 
Błażejczyk

Uczniowie klas ósmych 
i młodsi walczyli o medale 
w dziewięciu konkurencjach 
dyscypliny zwanej Królową 
Sportu.
Były to biegi na 1 kilometr, 
600 metrów, 300 metrów, 
200 metrów, 100 metrów, 
skoki wzwyż i dal, pchnięcie 
kulą, sztafetay 4x100 metrów 

i olimpijska. Ta ostatnia polega 
na przebiegnięciu przez czte-

rech zawodników (lub cztery 
zawodniczki) dystansów ko-

lejno 100+200+400+800 m. 
Zawody zostały zorganizowa-

ne w ramach Ligi Lekkoatle-

tycznej Szkolnego Związku 
Sportowego.

mn

królowa Sportu gościła w rudzie Talubskiej

Medalistki sztafety 4x100 metrów na podium. Od lewej: 
SPGórzno, SP Wilkowyja, SP Ruda Talubska

Bez medali wróciły 
drużyny z powiatu 
garwolińskiego 
z XXIV finału 
wojewódzkiego 
Turnieju o Puchar 
Tymbarku, który 
odbył się Miętnem 
w dniach 20-21maja
Najlepiej wypadły ekipy 8- 
i 10-latków ze Szkoły Pod-

stawowej z Gończyc, które 
zakończyły rywalizację na 
ćwierćfinałach. 8-latkowie 
w fazie grupowej zagrali dwa 
mecze - zanotowali bezbram-

kowy remis z Sokołami Ulask 
i wygrali 9:0 z Orzełkami 
Łaguszów. W meczu decydu-

jącym o grze w strefie medalo-

wej przegrali z SP Gaworowo 
1:4. 

Bardzo dobrze zaczęli turniej 
10-latkowie. W grupie trzy-

krotnie wygrali. Najpierw 

8:0 z ZS 1 Mińsk Mazowiec-

ki. W drugim spotkaniu 8:1 
z Trójką Łochów. Fazę grupo-

wą zakończyli pokonaniem SP 
3 Płońsk 4:2. Następnego dnia 
(21 maja) podopieczni Jacka 
Cieśli w meczu fazy pucha-

rowej, gdzie przegrany odpa-

dał z gry, zmierzyli się z SP 
Nadarzyn. Pojedynek zaczęli 
od prowadzenia 1:0. Niestety 
później stracili dwa gole i od-

padli z rywalizacji.
- Jestem bardzo zadowolony 
z występu - mówi Jacek Cieśla, 
opiekun 10-latków z Gończyc. 
- Mecz z Nadarzynem okazał 
się dla nas bardzo pechowy 
i pomimo bardzo dużej prze-
wagi na boisku i oddania kil-
kunastu strzałów na bramkę 
rywali, ulegliśmy 1:2. Myślę, 
że w tym meczu głównym po-
wodem naszej nieskuteczności 
przy wykończeniu akcji było już 
spore zmęczenie po całym dniu 

spędzonym na słońcu. Pomi-
mo lekkiego niedosytu jestem 
bardzo zadowolony z naszego 
występu i dla chłopców też jest 
to super przeżycie.
Drużyny chłopców do lat 12 ze 
Szkoły Podstawowej z Unina 
i dziewczyn Dzikie Kotki z So-

bolewa nie wyszły ze swoich 
grup przegrywając wszystkie 

mecze. - Kategoria 12-latków 
była najliczniej obsadzoną  

-mówi Magdalena Mikulska, 
opiekun zespołu z Unina. - 
Było w niej 54 drużyny dziew-
cząt i chłopców. Tych ostatnich 
było 10 grup po 4 drużyny. My 
graliśmy z PSP 1 Grójec, SP 
Kałuszyn, SP Czerwińsk.

mn

laury i medale Tymbarku nie dla naszych

SP Gończyce do lat 10 na Turnieju o Puchar Tymbarku: Oliwia 
Cieśla - II trener, Mateusz Skwarek, Wojciech Garnek, Kajetan 
Gromuł, Adrian Dybcio, Fabian, Czwarnowski, Dominik 
Skwarek, Marek Latuszek. Trener Jacek Cieśla

WYNIKI

DZIEWCZĘTA
skok wzwyż

1. Zuzanna Brojek (SP Samo-
goszcz) 138 cm; 2. Iga Sztylka 
(SP Wola Rębkowska) 135 cm; 3. 
Kornelia Kurowska (SP Samo-
goszcz) 135 cm
skok w dal 

1. Wiktoria Barna 4,75 m; 2. 
Julia Piętka (SP Wola Rębkowska) 
3,90 m; 3. Izabela Wardak (SP 
Wilkowyja) 3,75 m
pchnięcie kulą 

1. Maja Luśnia (SP Ruda Talub-
ska) 9,07 m; 2. Emilia Babik (SP 
Ruda Talubska) 7,25 m; 3. Lena 
Pietrzak  (SP Ruda Talubska) 
7,12 m
100 m

1. Maja Michalec (SP Wilkowy-
ja) 15,01’’; 2. Lena Kowalska 
(SP Wilkowyja) 15,05’’; 3. Julia 
Wochal (SP Górzno) 15,22’’

200 m

1. Zuzanna Kania (SP Głosków) 
30,52’’; 2. Nikola Kisiel (SP Ruda 
Talubska) 33,16’’; 3. Zuzanna 
Flak (SP Gończyce) 33,38”
300 m

1. Amelia Osińska (SP Rębków) 
54,06”; 2. Zofia Kołodziejek (SP 
Ruda Talubska) 56,56”; 3. Natalia 
Głowala (SP Wilkowyja) 56,94”
600 m

1. Malwina Łączyńska (SP Wola 
Rębkowska) 2,04’’; 2. Laura Pła-
tek (SP Wola Rębkowska) 2,05’’; 
3. Ewelina Dybcio (SP Gończyce) 
2,06’’
1000 m

1. Gabriela Zając (SP Miastków 
Kościelny), 3,55’’; 2. Alicja Czar-
necka (SP 5 Garwolin), 3,57’’; 3. 
Emilia Zając (SP Górzno), 4,00’’
sztafeta 4x100

1. SP Wilkowyja 1,00’’; 2. SP 
Górzno 1,03’’; 3. SP Ruda Talub-
ska 1,05’’

CHŁOPCY
skok wzwyż

1. Jakub Bienias (SP Samogoszcz) 
155 cm; 2. Wiktor Szustek (SP 
Samogoszcz) 155 cm; 3. Cezary 
Marciniak (SP Samogoszcz) 150 
cm
skok w dal 

1. Franciszek Dąbrowski (SP 
Wilkowyja) 4,90 m; 2. Mateusz 
Kołnierzak (SP Wilkowyja) 4,82 
m; 3. Mateusz Siarkiewicz (SP 
Ruda Talubska) 4,73 m
pchnięcie kulą 

1. Szymon Michalec (SP Wil-
kowyja) 10,89 m; 2. Dominik 
Domarecki (SP Wilkowyja) 9,75 
m; 3. Piotr Granek (SP Samo-
goszcz) 9,52 m
100 m

1. Wiktor Dołężka (SP Gończy-
ce) 12,45’’; 2. Konrad Biela (SP 
Wilkowyja) 13,25’’; 3. Adam Pyza 
(SP Rębków) 13,39’’
200 m

1. Konrad Sowa (SP Wola 
Rębkowska) 28,28’’; 2. Paweł 
Baran (SP Miastków Kościelny) 

29,65’’; 3. Kuba Talarek (SP Ruda 
Talubska) 29,92”
300 m

1. Dominik Ducki (SP Miastków 
Kościelny) 46,31”; 2. Maciej 
Jaworski (SP Ruda Talubska) 
46,66”; 3. Szymon Jurczak (SP 
Gończyce) 46,91”
600 m

1. Kacper Bajerowski (SP Macie-
jowice) 1,49,37”; 2. Karol Kurach 
(SP Samogoszcz) 1,49,87”; 3. 
Kacper Zieliński (SP Wola Ręb-
kowska) 1,50,69”
1000 m

1. Jakub Róg (SP Miastków 
Kościelny) 4,01”; 2. Stanisław 
Paśnicki  (SP Wola Rębkowska) 
4,02”; 3. Kacper Gontarz (SP 
Wilkowyja), 4,03”
sztafeta 4x100

1. SP Samogoszcz 52,28”; 2. SP 
Wola Rębkowska 53,14”; 3. SP 
Wilkowyja 53,52” 
Sztafeta olimpijska

1. SP Miastków 4,40.32”; 2. SP 
Ruda Talubska 4,51.03”; 3. SP 
Wilkowyja 4,52.59”

SKŁADY
U-8

SP Gończyce: Maciej Cieśla, 
Tymon Jędrych, Mateusz Cieśla, 
Patrycja Bielecka, Bartłomiej 
Bryzek, Ignacy Mikołajczyk, Woj-
ciech Kander, Tomasz Lechnio, 
Krzysztof Miszczak. Opiekun: 
Marcin Cieśla
U-12

SP Unin: Bartosz Bogusz, Kacper 

Karbowski, Jakub Uziembło, 
Szymon Mikulski, Krzysztof 
Brych, Wojciech Mikulski, Patryk 
Wrotniak, Adam Brych, Dawid 
Metera. Opiekun: Magdalena 
Mikulska
U-12

Dzikie Kotki Sobolew: Nadia 
Barbarczyk, Maria Bieńko, 
Sylwia Błachnio, Zofia Darnetko, 
Zuzanna Filipiak, Julia Mądra, 
Nadia Miażdżyk, Helena Padzik, 
Maja Szostak, Aleskandra Śliz. 
Opiekun: Piotr Szymański

Stadion Lekkoatletyczny w Rudzie Talubskiej stał się areną zmagań lekkoatletycznych
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Podczas kolejnej edycji Dnia Sąsiada na terenie miejscowości Wilga było dostępnych 13 „sąsiedzkich” punktów, otwartych dla wszystkich. 
W każdym miejscu czekało wiele atrakcji

SąSiedzi bawili Się i wSpierali Tomka

 +Mieszkańcy mogli "zaliczyć" wszystkie 13 punktów. To 
była świetna zabawa dla całych rodzin

 +W strażnicy oraz na placu przy Ochotniczej Straży Pożarnej w Wildze wystawiono sprzęt 
ratowniczo-gaśniczy. Można było przymierzyć ubranie specjalne strażaka, wsiąść do sa-
mochodu strażackiego i obejrzeć łódź ratowniczą

 + Namiot sarmacki zorganizowała nieoficjalna grupa miłośników Polski Sarmackiej "Dwo-
rek Wilga". Przybliżył on czasy XVI-XVIII w. Można było przymierzyć stroje, skosztować 
potraw, nauczyć się kilku rzeczy o walce na szable, obejrzeć i dotknąć różnych ówczesnych 
przedmiotów codziennego użytku, a przede wszystkim dowiedzieć się wiele o życiu co-
dziennym naszych przodków tak z chat, jak i pałaców

 +W sobotę, 25 maja, na terenie miejscowości Wilga było dostępnych 13 "sąsiedzkich" 
punktów, otwartych dla wszystkich. W każdym miejscu czekało wiele atrakcji

 + Podczas sąsiedzkiego świętowania Małgorzata i Michał 
Kowalczykowie zbierali pieniądze na terapię ich syna Tom-
ka, który cierpi z powodu całościowych zaburzeń rozwoju 
pod postacią autyzmu dziecięcego. Jedynym ratunkiem 
dla Tomka jest stała, wielokierunkowa terapia, która jest 
kosztowna 

 + "MB Bartek" Market Budowlany Dom i Ogród zaprosił do 
swojego kącika "Małego majsterkowicza"

 + Uśmiechnięte panie z Koła Gospodyń Wiejskich z Wilgi prezentowały rękodzieło oraz 
obrazy wykonane haftem krzyżykowym. Nie zabrakło przysmaków charakterystycznych 
dla naszego regionu
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